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Dziś rewelacyjna premjera potężnej epopei filmowej 

,,Oicowie i d ieci'' 
w której główną rolę gra 
czołowy aktor teatru Rein• 
hardła słynny tragik o świa• 
towej sławie 

Rudolf -Schildkraut 
Pełna szczerego realizmu i wybuchowej ekspresji kreacja tego genialnego artysty sugestjonuje publiczność i zniewala· ią do śledzenia każdego gestu. 

a Walka dwóch światów starego i młodego pokolenia. Krwawy strzęp tragedji emigrantów rosyjskich w rtew-Jorku, 
rtajbardziej spółczesny i aktua~ny dramat rodzinny. 

Passe-Partout prócz prasowych nieważne . Początek o godz. 4.30, -Ilustracja muzyczna pod dyr. L. KANTORA. 

. 

~xmin otwarcia sesji Sejmu jeszcze nie ustalony. 
j cja mas a t -·a na Zamku. 

e e 
~ racowywan1e 

8- ' 
'ei 

Dl P Tel wl. „Kuriera Łódzkiego". 
Warszawa. 2 1is!OO/oada1. 

oewnych kołach svodziewano si~. 
cie sesfi seimowei bedzie dokona 

l 
· w środe. Tymczasem kan~ada 

I nie otrzymała jeszcze fadn:v:ch in 
, CQ wskazuje, że termin otwarcia 

kótlł ieszcze dotychczas ustal'Onv. 
, cziialdm stanie rzeczv sorawa ta zmd 

7 e. trudno dociec. 2'.dYż czynniki mia 
s121/ osłoniły sie tajemnica. ::t sfery rzą 
12 r udzielają żaclnvch infOrmac:srj. 
znf!'Szałek Rataj odmawia udz.ielan;a 

_c ~i i wYiaśmeń. 
ia sie iednak dziać musi. nie ule~a 

I e.twatDliw<>ści. wskazu.fa bOwiem na 
--WV zewnetrzne. 

1ftf0niednałek wieczorem maiOr Pti­
W~ózł marszałkowi seimu list. a 

lrek sekretarz marszałka Rataja 1eź 
27-łukrotnie z listami do Belwederu. 

1 cbotlidnie marszałek seimu ieździł do 
bo s!Ydenta na Zamek. Mówli sde tylko 
I pto'lll ceremoniale. ale ldiedv sie to od 
I iSla - nie wiadomo. 

~d tillSZALEK RATA,f NA ZAMKU. 
s-1 ZWi-a;z~u z dntvich1ozais1owem PlfZ'=­
jQka i Sll'I'aWiY ottwairci.a ses1ii Sei.mu 

~. Prez·x;1dem,fa R21o!li tiei. mairsz.ałek 
tat o rodz. 10,JO 1Prr'ZY\;e1tv prz.ez 

~ed· ~~en~ Rzeczvipo'S1Do1J•i1tie'j na dtiwż-
[ urenq1, 

ono. M~N.TAL OTWARCIA SE~MU. 
~ad~~lfi:a SeNnowa nr.e zina dlo1tVtch~zas 
1 

11:11~.rue otrzvmaita żaooyich śici•s,tv·ch r-:' eh ~\ <Xl do .Przyg10tio1wa1r1Ji ai orzytjęda 
1. i ·:·'. · W kain1celair1i Se.irrm 01świiad 
I (•rb;l;enini,k~irzom. że ·na wzvtia1zd P.1'1e 
r11rt): f ~ Sei1111 bv-ć uid1eik<J1mw:am1y; mair 
co;:;"'''dkl!Uu OOW.ita Pir ez:Vlde1rutai R ziplli tei 
[1etctro 1pr:~h Przv t. vw. we,rścilJ.1: dila1 m!,n·i 
i i 4< 111~zyuen,t RzioliHe.i 'lJirz.e..iidiZ41e p1rze z 
] Wid~i'iińrów .. udat.iąic s1i:e oo itryhtmę. 

· .,: ~<lbme poicliczas saim~g-o 
~:~~~. ~· Prezyidienita~ . 1!1'fl1rs:z1fek 

~· ,„, ~,e n,a s;wem :rna•e .. ~siciu ma1i-
~~~ I ;n:kt nfo bę.dizi,e m•zewod11i 

0„. 4 1a\lomo też dio1tyiclroz.as. czv o-

ceremoniału przyj"ęcia Prezydenta Rzplitej przez Sejm. 
bok Brezvdenfa Rwl:ilted w omsie ołlw~ e­
ram,iia ;oir~ez 1t1d1egio s.esji s:tać berla pireze,s 
Raidv milI1lliS·brów ii: mairsza1t1e!k Se:i!Inu. czy 
też za JP.. Pre2.yd1ent.em sitainie łvililro szef 
k.am1celwrii cyiwdllin/Qi i sz,ef g-ahim1etu woisko 
weg-o. 

W d1nJiiu diziis i1ei.isz'V1!11 ulkaże siie DrnJWrl o­
podoib:rniie n.astfęp!JW komumiiikait oiiicjahi~ 
rz~du. 'll!sltai1a1,ąicy da·hs1zv 1)!r'Zehi·e1J?: ko!l:lfo·ren 

cii .i ;pmz.ym,toiwań w si:xrnwlie ouw;aJroia se­
sfr Sejmu. 

KONFERENCJA PREMJERA Z P. BART 
LEM. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkie2:o". 

Warszawa. 2 listoo.ada. 
W d:n:i1u w1czora.is:zvm 01rzvbVit do pre­

zyid1.i1UJm rady mim1i1strów o. P1re·z:e1s rndy mi 

nii!Sfflrów ma-rsza1t1eik P.i1~SU1disikit ,I odbył ,oót· 
tar,ag-o<lz.i1rnną lmnJfereITTJaie z :o. wti1aeipo:eze­
S·em Bartilem. 

POSIEDZENIE RADY MINISTRÓW. 
Warszawa. 2 I;isltoDada. 

Nai:bli!ŻJSire pos:i1ed121emii1e J"adiv miniiJS1fu'ów 
wyznaic:mne zosfa1t10· na 3 b. m.. bi. na śro-
dę, o ,giod-z. S Po piolludlniu. · 

Po zam chu n 
Zlinczowany Zambonl padł 

yktatora ltaljl. 
ofiarą tragicznej pomyłki •. · 

Był on zagorzałym faszystą wraz z całą rodziną. 
Agencja Wschodnia, 

Rzym. 2 ·Li1Sro1Dada. 
Wedłue: nadeszłych tu doniesień. Zatu 

boni. który padł offarą zemsty tłumów. ja 
ko surawca zamachu na MussoliinieJ!O. nie 
był faktvcznym sprawca. lecz oadł ofiar:t 
.oomyłłd. Stwierctzono, iż stał on blisko 
sprawcv zamachu. wobec cZC1?<> na nie20 
nadło J)Odeirzenie obak stottacvch fasz:;rs­
tów. którzy natychmiast na niesro · sme rzu­
cili. z czeflO skorzystał właściwv zbrod­
niarz. by zbiec. · 

Śledztwo stwiierdziro, iż cała rodzina 
Zamboni ch jest zwolennkzka Mussolinie 
20. Młodry Zamboni, który został zmasa­
krowany J·ako oodeirzanv o dokonanie za 
machu. przed kilku dniami zsrłosił swoje 
orZY:staoienfo dlo związku młodzieży fa­
szystowskiej. 

Aresztowano prócz ojca ZambOniego 
również dwóch j.e20 braci oraz clotke. W :v 
puszczeni z<łstana oni z wiezienia PO zu­
oełnem ukońc·reniu śledztwa. 

TAJEMNICZA NIBW\IAST A. 
Rzym. 2 ·lii;s·bOf!}adai. 

Nieik<tórzv św1iaidlmw1ie 1na<J1c:zini sihv!er­
dzadą. że wlk:irótiC'e p1rz1e1d zamaichem p1ew1na 
ni,ewiaisita 1J1rzeda1rila sii·e or z1ez-kurdio1n ż a11 
cl:a1rmeri1i i .p1rzes'Zfa, 1J1rze<l. saimochodem. v„· 
którvm joeichait MU!S1.SQ1J.imd„ zmu~1u11.!aic w ten 

~1po1.Sób saimoc1hód d:o i1e1chaini.a w oowi0iltri1em 
lemo1ie. Is.ful'i1e1i1e iP'f'ZY'PIUJSZ1C:zein1i'e. żie bylo 
to 1J1rz.vi,gio1t101w,aini1.e do z;aima1chiu a,bv· uitatw!ć 
ce1LJ:11i,eifs·zv s.t'rza.t do· Mius1s.o!Unii1egi0. 

REPRESJE. 
Agencja telegraficzna „.Express". 

Rzym. 2 !iistoioada. 
„Poiooło di'lta11ia" WJY1d.a1fa ood!zw;yiczaj­

n•v dl(Jid:arteik1, WZV'Wlatfąicy l'llldrrro·ść , rzvinmką 
do 'Wl1Jlf1CYwaid1z.el!lfa saidl6w Limicl1a n:a zama 

I 

cho1wców po1Liit:v1czinV1ch. „P,01po:lo d'Haija'~ 
twii1e1rdzi że siąid'v hl!do·we są rJ:11aiibanl:zlei sku 
tecz.ną formą S1PrnWledi1tiwośiei. Deo•utowa­
uv Ma1ri1nehli. cz1łonek cem.tr. za1rzadu partii 
faszvstów. oświm:ltc:zvt. ili ,pi·erv,~s,z,e stni\\ -.a 
Mu·sso•Ltn1i.egio oo zama1chu bvłv: ·„chce. a· 
by cru~e Wl101cihv oiraiz ca1ly śwd.a1t w1'.·eidz·ia!v 
że s1piraw1ca zama·chu vosta1ł ziliiJ:11czo.wa:rv''. 

W fer[airzie. mi·ejs1cowa org:a,n'iiza1cia fa~ 
szys.tów uk>~vfa listę pr.IQ:Skf'VIPCYt:111 ą, za­
\V1ier,ai.iąicą ·rna!Z1Wtl1.Ska rprzied1wil1liik:ów ULS'trOJU 
frus:zY1sitowlSikli,eiro Q z.aigimzJta. że na wvpa. 
cieik 1I1Ja 1s ,tępine.g-o zama1chiu na Mwssoliinr,eg-o 
asohisbośd f,e 001rnios.a ś:miell'ć ! W Med.io· 
lamd1e ,ar.es'zt•Olwam.o kii1llku ilmmunii1s1tó'W, w 
Twy;rni·e. W ,e1t11eicjli , Br1e:so.i:i i Ver'01nri,e zaka~ 
zam.10 WYldarw:ać diiii1em1niiki: o~o-zvicvi.lnie. 

.MOBILIZACJA MILIC.H FASZYSTOW· 
SKIEJ. 

Rzym. 2 'hi!Sft!cmada. 
W ci·ąigiu i!J01cy w:y:da•oo 1mzilrnz mob-Hi~ 

•.acviinv du mi[i1c:.i1t foisz:vsito1w!Slkti1ei. Na U11tl..­
ca1ch wsta~.v !I"01ziwii,etsizone :pił.aik:a1tv i r10ze~ 
st.atll!o s·zita~e1tv inarw1Q1h!!l1ąpe żoit'nd·e.rzy i ofi· 
ceir:ów milLilc:.w fa1S1zyis,t<Jwis~i1ej do na~v.c:h­
mi1astoweg-o s.ta1w<l1e.t11ia sie wi kos!Zia1rach. - · 
D z,i1e.ooilk „Il Mon·de" oiraiz k!illlka ambasad 
w Rzvmie otoczoino kordottmmi 00U1cll. 
Wtad:ze na1woh.1dą lu<liność · dio sooko•.iTUi. W 
mieście ,~ IWliclk!ie ~a. 



Niemcy w 
Burzliwe tajne narady 

obliczu Thoiry. 
komisji zagranicznej Reichstagu. · 

!-Ir, r-~ 

sta.f w.icJe~aćmi m
1 

iasta. Za1padta decy1 

Ostre starcie Stresemanna z nacjonalistą Hoetschem. 

- n ewazm wyos<J\Vane dwa nleny~ 
mery (wygrane 8.000 i 3.000) i za: 
ponowne Josowanie zgodnie z w1~ 
b!z:mieniem odnośn~go mzporz.a,dz~ 
1111stra skarbu. Porneważ nikt z ob· 
nfe z~tasza s.przeciw:u, rozpoczęło'. 
]}ra"v1dłowe losowanie premji, któr· Je 
r:iosfo szczęśliiwym posia<laczom i pr PolslCa Agencja Telegraficzna. 

Berlin, 2 łislopacla.. 
Po dz:islejszetrn posiedzeniu komfsli 

s.praw zagranicznych Reichstagu, które 
!byto poufne wvdano nasTępuJący kom111n.i· 
kar: 

Po wyczeriPują.cern ,przemówi·eniu min. 

froli wojskowerJ do rozpalrzeinia specjal­
nej 1podkomi.sJi. Dopiero po zbadanfiu cale 
go materj.alu p.rzez lę ipodlkomisję ma ko-

Ciągnienie 

mlsja s.praw zagrani,cznych Rekhsfagu za 
Jąć zasadnicze stanowisko w<Jtbec kwestji 
kontroili w<J1skowe,i. · -

dolarówki„ 

wek następujące wygrane: 1rei 
8.000 dolarów Nr. 063.50,3. kot 
3.000 dolarów Nr. 375.112. · 
1.000 dolarów Nr.: 737801 til~ 

788225, 921794. 465488. I rz,e 

Sfresemanna przemawLat gen. Pawens na · 
lemat ko:n'troH wojsłlmweij oraz ·zaigadnień, 
oofyic-zących zwia;z:ków obronnych w 
'.Niemczech. 

UNIEWAŻNIENIE POCZATKOWEGO LOSOWA~ 
500 dolarów Nr. : 93484(\ z.i~ 

825250. 247187, 959479, 337439. ~ ~ 
145445, 001586, 597928. ~ettl 

_ Wywiiązata się dtuższa debata., w któ­
rej zabrat -gtos z ramienia rządu minister 
spra;w zagraniicmych Rz·eszy dr. Kiilz, u~ 
dzd·efając ndeldórych wyjaśnień. 

„Berłf.ner Tageblaft" dowiaduje się że 
~ loku dyskusji nad pr-0gramem w Th~1iiry 
dos·zto do gwartownej wymiany zdań mrę 
dzy min. Stresemat11nem a iprezesem ipair­
:t::ii n.i.emiecko~narodowej, prof. ttoe'ts·chem 
k't6ry n'iezwytlde ostro zaafakowat obecną 
'PQtltHy;kę zagraniczną rząidu Rzeszy. 

W e<lług wiadomośd z kót parlamenfar 
nych, pod koniec posiedzenia uchwaloll'O 
wniosetk srroooidwa rziądowe.go ornz so­
cjalistów, k'tóry iprzekaruje sprawę kon-

Telegram własny „Kurjera Łódzkiego". 
Warszawa, 2 listopada. 

Dziś, o godz. 10 rano. w ma:ted saH kon 
ferencyjneti Ml.nisterj.um Skarlbu odibyto 
się ciągnienie premiowej pożycZ'ki dolaro 
wej w Qlbecności licznie 1DrZY1byfych posda 
daczy dolarówek. 

Po sprawdzeniu zwitków z numerami. 
wsyipano je do dwóch ,przy,gotowany;ch 
s'Zk:fanych bęłbnów i rozpoczęto 'losowa­
nie. Numery cią1g;nęty sierot'ki z domu wy 
cbowawczego dtla si·erol. 

Na.ip.ierw losowano wygrainą 8000 doła 
rów. Pirzewod1niczący ogtasza: „8.000 do­
larów wygra:l nuaner 282.304". Drnga wY 
gran:a 3.000 dolarów padła na numer -
817.324. 

-----:~:---

Zamknięcie granic dla eksportu węgla! 
, DO 5 LISTOPADA WSZYSTKIE KOPALNIE PRACU.TA DLA KRAJU. 

Tel. wł. „Kuriera t.ćdzkiego•. 

Warszawa. 2 tisitooaid~. 
,- linJfonis'V1W!nv eikJslJ)Oirt wę.g;1:ru <J1dbitii<łJ stl <; fa 

.lane na ziaSPo[roiooiJu ipoitir:zeb T'V111lklU we­
Wllłetiiz:negio. 

Po WYIOOe.T:PU1iaJc17lch rnair.atdacll między 
mi1t1tiisrer:i.a.11n171cih Wt mdn. p.rziem'YIS1f'Lll d hal!ldlu 
depair;JJameirut rnch11.t wydia,t roizo1otf'ząid;zienie 
:wlS/Urzyim11.t.fąice ta1dio1wia.1J11iie wegilai oo cks­
,porit i WIYS'Yltamtie KO zagiraindice wai_g-o111.amj 
'llJO[ISlkilemJil. 

Ta.bor ko4e,lOiW!V' do przys·z.te.l!<o tvgo1dnJa 
bedizie ohs1t1ugiiiw1a.t wvi!ctcvnrl•e !l"vrri.ek wc­
W1I1.ebr:my. 

Na ;przeda.sr drw6ch dni v.is.trzyima•no 
wmvsitik<ie ńral!ll~lpOirtv wegfa, do Cziechosło 
wa1cdib. Amtdi, Wltoch .i We.g-iieir. a na prze 
cią~ trzie1ch drnd - tirnm1sipor.tv dlo Ro1sh so­
W1i.ecldeti i na Łoitwe. 

W oią,gu ois.tari:lniic:h diw6tch d111Ji ś'\Vli•ątecz 
n.vich na rp()ttirz;e:by !I'Yll111m we\v11tetJrzrw•1.w na 
laidOWlalflO 4000 "W'Cl~tlÓIW\. 

Monarchja czy Republika? 
MONARCIDśCI DOMAGA.TA SIĘ PLEBISCYTU. 

Tel. wt. „Kur. Łódzkieiw„. 

Warszawa. 2 li:sto!Paid<ł!. 
Na odlbvtem w W airs'Z.aw1i1e złeździe Mo 

narohiis.tvcme\i Or.1;a1ndiz.a1ctH Wił'ośeti.ruńsik:ej 
1\ViY!Slllnięto żąicfaniie i))r1.zieio-ro1Wa<lze!I1Jia ple­
biSIC'VlN oo do prz.wzreoo usltro.iu. Pań:stwcr. 

Mviślta z.iedin.a· sobi1e pviparric.ie krat mo-

na!l"chli'Sltyiczn171ch i zad1t0WlCIJWlczvcii. kotóre 
- j.~ wiadomi(} - maja naiwet swo·iioh mę 
<lpwiru:ków w skl.a.tdiziie ~adu. 

O 'Ulc.hw1a1le mo111iair1chi1S1tycznieli domaigai<t 
cei się :pl.ebi1s1cvtu wvda1!10 pismo „Pm pa­
~tnla" '\\11C7.0[.'1Ji er ~ieczorem doda.tek n.atdZ\\W 
czaliirny. 

Sło:wa słusznej przestrogi. 
NIE WOLNO UF AC SOWIETOM. 

w tym momende jeden z obecnych 
zwrócif uwagę, że cyfry skfadające się na 
ruumer wygranej w,pierw wyjmowane są z 
kota omacz.onego Nr. 2, a ;później dopiero 
z 1kota Nr. _ l, 'tymczasem ro'Zl]Jorządzenie 
ministra s'karbu naka~uje cr>0s<Jwanie nad­
.pierw z kota Nr. 1, a diop.i·ero pómiej z ko­
fa Nr. 2. Nastąpfta konsteirnacja. Przewo­
dnkzący wice-dyreiktor Upiński nairadzal 
slę z notariuszem p. Szymańslkilln i z przed 

100 do1arów Nr.: 4018'08. 
866265, 136822, 251655, 515952, z n 
332244, 863904, 4-01198, 617474. 
677410, 715489, 207119, 215037, ~ 
891937, 312159, 158024, 837787' 
242975, 50%69. 660726. 69?m/: si 
265137, 5%518, 404146, 414749, .J 
803386, 289545, 090073, 234886, ltd 
824952, 057176, 6.37929. a· 

Sny . kowieńskie o Wilnie. 
NACIAGANt: WYWODY LITEWSWIEGO PREMJERA. 

Agencja telegraficzna ,,Express". 

Kowno. 2 i1isfuoodia.. 

P!l'em:i1eir Sz1liezi111ikaiUJSka1s. o·śWiiiaid1czyt w 
k'Oimi1sd1i• s1praiw za.giramii1cz1t1iYICh seti:mu Hf.ew, 
siki•eoo. dż rz:aidt iJiiteiwskii1 nti1e U!Z111ia!.i1e rozistt'zy 
giruięć 1\:{)nife:roociv ambasado1Tów w s.pira­
wi·e .giranic ipio1lisllm-l1il1:eiwskik:th. Talkżle l .lga 
Naimd'ów. kitó:r.a z.atimowaita si·e U111eg>tti101wa 
n:em kwest.f.i Willn.a;, inie uzai.ailai tego ro1z­
s1M"z.vgi!1Ji ęda. Szle.ziin!katU1s!kais uoidk!reśll.aJ tc11 
c!enictie :poiko~ol\Vie Uitwv. a je'CllVtrlia Dil"ZY'c·zy 
ną za1wairoi.a UJk;taidu Uuwv z R0tsi1a bytv ży 
czie.nda Lit\V'V utrzymania 0000~\UI nad Ra!­
tylloi,errn. Talk diftU_g-Q, j·aik difut.Q:'O SIProJWal w:1-
r.a '111ie zos.tarniie osl!a.:tec:zin1ie ure.irulorwaina:, 
nolffi1ailirue s1tosurnlki1 z Polsika sa inrliemoż,IJ­
we. Tr~ ooilmTofW!YI Mewl5llro-5owiecld 

r.ą•w• 

IV>' t1!Sitxmarl1Z1ie 1920 ~ U1Jl1a!l Wlviia 
irilteg;radina cześć R~ [~i 
1PÓŹll1tie.1:s,ze :roizigtJrzviR'tlli ęici.ai Lill?li 
za1W1i1e1r aj a z.ai1•eioon i a: i!J!l"Z'YlZlftamiiaJ ~ • 
'.twde. Becv.z.ia1 łwnifeuenci am~ m 
15 mairica 1923 r. sitoi :wi Sf1)I"zeCZ!mls 
CY'lZ.rą Ug-il N airQdÓWi z dindiai 3 [ttfteeNi 

Obra '7U w)'.'.bit~ych malatrc 
&If sk1ch 1 obcych 

nie do sprzedania. Zielona 32, '6if 
I p. front, 

Pamiętajcie o inwa 
wojennych! 

*UM 1tMM*M w 

O czem piszą inni? 

PRZEGLĄD 
PIAST O NIEŚWIEŻU. 

Raz.umie się. że "Woła Ludu", fNod­
ni.k „Piasta", antag<Jni'Sta „dziedz.i:eów" -
nie mogła pirzem1kzeć :Pitsudsklle•go w Nie 
świeżu: 

„Zjaa:<I ten, to 1Z:!azd wietl~ ziemiaństwa 

Ten wolny dostę,p podobno ob!W(r 
1We uc.z;ucia i bu<lzi apetyty rewindJłą 

Zagadnienie gQspoo. rozstrzyga 
kryzysu do kryizysu, od jednego Pl! 

do drugiego IPf<YWizorjwn ' kwar.tam 
w Berlinie, rz:da!a, pertraktacie t'I'Wah ZI 
ska ma być wiecznym emigrantem I pcll 
rolnym Europy $rodkoweJ, czy ma a 

. wo do stanowienia o sobie. 1 

Agenc!a telegraficzna „Express". 

Ry2a. 2 Jiiisltooaifia. 

- magnater1ii polskiej, który umy§inie t>Vfa­
, czooo iz ur~ystościa de.lrorowainia zvrfok b. 

adjutail1ta Rilsudskiego, aby upozorować jego 
pobyt 1t1a łym zjeździe. 

r>asd1ada~a tvi1ko ~82c:wnlie ;prze:iśiciowe. - ,­
Państ'Wla Bait.tyick;i,e g-wairam1d.ie 1P0t1oc1iu mo-

Zjazd ten iprzygotowywałi mlnistr<>wie Mey­
SU!towicz, Nie-zabytows<ki i nosi on cechy ~it­
nie 1po!Utyczne. 

W ceJu wywarcia ostatecznego ~ ł 
gwnizmvano zTota. międzynarodówj(ę, 
sce grozi bojkotem kredytowY[J!, 0 

stęipstw przy ustalaniu 111ajistotnieisl r 
staw polityki gospodarczei 1>01sikiej. z 
dać przykfad, jak się gospodarnie b t 
dz:v, bez 1barjer celnych, bez dostępi 
ków świa.towy.ch, bez środków t 

,..BII'l11l'WICI: TehiwJtla" !p!i:s!Zle: „Be2 wz:;rlę 
du oo zaiw1air1rv 'tiraik.talt Rooda czv to komu 
niisl:yic::ma, czv też mrnna1nchiiis.tvczinia. dą­
żvć hedtziie zaiwsze do odzvsika1ni:w uitra~o­
ll1'V'Ch ;fle:roo1ów i będzie za,giraża1ć pańis.tl\v<:irn 
Baibc:Idm d Pol1s1oe. WJS,zY5·tlkiiie umowy 
!Df'ZIYfjaiźntl·. paik:tv g'IW!atfal11!C~m1e i1 DOUc<J·tOW•e, 
które wo,pom:u.ta s•o1wi1oocv '.lmaniisairz.e nrzv 
~e:źid'żadąicv do RY(gli;, Tailildm.a i tte.1Js·un.gf-01r1s1u 

Na widowni politycznej. 

(Od włas. korespondenta). 

NAD GROBEM NIEZNANEGO. 
Wczoraj o godz. 17.30 .pa111 iprezes rndy mini­

strów i miinister SiJ)raw wojskowych marszałek 
Pdłsudski J}rzyjął ·pana wiceministra s..oraw wojsko 
wych gen. Konarz.ews'kie·go. O godz. 19-e! gen. Ko 
11arzewski w imieniu ministra sipraw wo}skowych 
złożył na grobi~ Nieroa111ego Żołruerza wdeniec. 

P. PREZYDENT U TRUMNY PREZ. 
NARUTOWICZA. 

Wczoraj Prezy1cfont R1..IP'~iteij w tow. szefów kan 
celar~i cYWilneo ~ .wojstkowei Cara ! plik. Zahor­
skiego, mira Pryst0tra oraz adiutantów udał się z 
Zamku do katedry w podziemiach k>tórej spoczy­
wają zwtoki ś. p. prezyden.ta Gabryela Narnro­
wicza. Powitany przy wejścin.t do kaitedry pr.zez 
duchowiieństwo, Prezydent Rz,plitej udał się do 
kry1pty ś. p. p.rez. Nrurutowticza, gdzie złożył wie­
niec z napisem: „Pierwsze.mu Prezydentowi RZIPli 
tej - prezydent Ignacy Moiśckki". 

„ 
ORGANIZACJA POLICJI. 

Ministerstwo Spraw WeWltlętrnn~h opracowu 
}e 0tbecnie projekt nowej organizacji policji. Pro­
jekt ten bęcl0ie U\~lędmfał również postulaty wy 
sunięte przez t. zw. komiisię Bobrzyńskiego i nie 

. będtiłe -0dbie·gal od dotycllozasoweJ Qł'ganizacji. 

_gią. 7"naileźć :tvilk<J w lp()~orowiiiu woiemem. 
Żatdlrne niort'v i :pirotiestv ITTie ipomoJrai. trzicba 
chicii·e·ć j; umieć btro1ni'.c swed nii ,eood:legioś·ci. 
TyJUm paltJrzą1c trzieź\v1n na n1i1ebe:ooiteczefl­
stwo i• IIlie iprzece1n,iad:a!C z:naiczieruia •różin:vich 
umów gi\w.11raocv1.i1rnvic.h będią mo·.l!Jtiv pańs­
twa BaJ:wooe zaipew1111i'ć swa niarroidOłwq, i 
ekooomiCZll'lla 1J11ie.pocfile i1:fość". 

---:::---

ZWOŁANIE KOMITETU RZECZO­
ZNA WCóW. 

Posi~nie ikorrni:tetu TtZecwz.nawców do spraw 
woiewódzitw wsohodmich został<> zwotane na 
d:zień 5-go lb. m. · 

PRlYJAZD WOJE~TODÓW DO STO­

LICY. 
WOZ10raj ipraejeżdżał iprzez Warszawę woje­

woda pomcmskl !P· Mtodziam.ows1d, który u<lat się 
·do Zakopanego na 10-diniowy wyipoczynek · 

Bawią w WarszawJe wojewoda nowogródzki 
p. Bec7llrowicz ~ wojewoda krakowski ,p, Dar-0wsiki 
W01iewotda hroelskl ~. Reml·szewsiki ,po je<lnodnio- • 
wym poO:lycie w Warszawie udał się do Lublina. 
Dziś 11>rzyibęd~e do słolJicy 'W'Qjewoda łódzki p. 

Jaszczott. 
rr ·mrrr :a~~- ~ 

TARYF A KOLEJOWA BĘDZIE POD­
WYŻSZONA. 

Tel. w!. „Kur. Łódzkiego". 

Warszawa. 2 ldslopada. 
W Mln1slers'twie Komunikacji rozwa· 

żana jest sprawa :J)Odwyższeinia taryfy ko­
lejowej. Sprawa ta jes1t przedmiotem na­
rad między zainforesowanemi poszcze\g-ól 
nemi mi111isterstwami. P<Jdwyż.ka będzie 
w1prowadzona prawdoipodobnie w dniu 
1-go grudnia f dosięg.nie <JOO 10 _pro~ent • 

Wyzwoleńcy! Bry'lO<wCy! Sotja!iści! i inni 
rewolucjoniści madowi - gdzie jesteście? Czy 
nie słyszycje, czy nie chcecie słyszeć wiwato­
wa'!lia magnatów illa cześć Ma'1"6.za~ka w Nie-
świeżu?" 

NA DRODZE DO KONFLIKTU CZY DO 
POJEDNANIA? 

Polska agrarna czy pr,zemysłowa? 
Pertraktaieie hal!ldfowe z Nierrncami po­

sfawiity :przed s,po1!eczeńsfwem polsklem 
o·lhrzy:mie z.agadmi.enie: 1aką ma być Pol­
sika, agiramą czy :przemysfową. Rzą<l w 
1925 roku za·gaidniernie .to p'Odjąt, lecz za­
ptacit uipadk'i·em swoim, a spoteoz1eństwo 
zajęło się inrnemi spraw.ami. 

„Drogi Naprawy" z dn. 1 Hsl:Q!pada r. 
b. usi.tuiją zinowu zaakcentować tę sipra­
wę: 

„W języku układów - Nielll!Cy ·P<>SitawiU to 
za.gadnienle tak: Polska iPOWhma być krajem 
rolniczym, ponieważ Niemcy są krajem prze­
mysfowym. Polslka powinna korzystać z :pro­
duktów przemysl•u nicmiec'k>iego, ponieważ 
Niemcy zorganizowaly swój przemyst d:la wy­
robów WtSchorlnich. Niemcy mogą korzysitać 
bez przeszkód rz; ipol si'.kiego robotnika, jeżeli go 
będą IP'Ot·rzelbowafy, Niemcy powinny korzy. 
stać z })Olskich ziemniaków, żyta, jęczmienia, 
dirzewa n!oobrolbiooego, masła, ~aj, t!u&iczów, 
ponieważ - ~m mniei pracy w surowcu, tern 
lepiej. 

Motorowi życia .gospodarczego i socjal'1le&'Q 
iprzeciwsta wlono program unietuchDmienia 
wszelkich sil w PoJg.ce: wasze zlboie - nasz 
11>rzernys!. 

Per.traktacJe lllie szly. R:oz.poczęJa się walka 
ha·ndlowo - ceJ•na. Zamknięrto '!lie.mieckie ro­
gatJki przed pch k im węglem, a !kiedy posłali­
śmy węgiel :państwom ~kandynawskim - rzu­
cono Europie has to odebrania Polsce wolnego 
Ąt)stępu do morza. - -. · 

do obrony, jakiej wy.maga wspókzei 
bez wtasnej poliltyJd emip,iracyjnej! I . 
stko dlatego, żeby przemysł sąsied: 
stwa miar mniej konkurentów, a wi~ 
!110-ŚĆ k<>'llkurency1ną na rynkach śwt 

Rzucono romantyczne hasto, że I 
rarna moc.ie mieć tyiko jeden froot. 
nuje się opi·nJę publiczna,. że ireforma 
trafi cofnąć tenndem.je urbanizacyjni 
dualizacyjne w Polsce, ł)ro.pagiu.Je się 

organizmu gospodarc:;ego bez niezal1 
nansowej, bez !Przemysłu wlasnego, 
wagi tec.hnic.z-0ej w obronie„. 

APOLITYCZNOŚĆ SFER GOSPI 
ĆZYCH? 

· „Głos Prawdy'' z dn. 2 b. m 
kirrn p.oś-pi echem notuje <JśWiadcz1 
la Wlerz1bi.ckiego (dyr. Lewla1 
przedmiocie n.je podleg-ania tycl 
wiplywom ipo1HtycZ1t1ym. Ośw· 
miato być ztożo·ne na narndzde ~ 
czej z wlce-premjercrn Bairtlem 

„P. Wi·er.z.bicki oświadczyt w in 
branych około 70-ciu przedstawicie 
siu, haindlu. bankowości, górnictwa. 
i drolbnego rolnlotwa, że sfery g, 
Pol-s'ki nic chcą absolut.nie pocHegać 
politycznym i partyj>nym, pragina, w 
nim kontakcie z Rządem z wyeli111 
jakiegokołwieik zwią.zku z polltyilcą ' 
c.twem - pracować dla dobra pać 

______ ™" ____ ..,._ __ ~=-~-----· 

„Dotychczas sądziłam, że 
mego męża.„ dzisiaj widzę, że' 
to zupełnie inne uczucie„. 11 

nDZWONY WIECZI 
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IE YK-AL DUCE. 
Łódź, 2 lis.topada. 

1 zcze nie ukończono przygotowań 

•re.esu shistenrzowanej an{!ielskiej 
di • a·· '·t' ·ect ,anny, miss ruse.n, n ora ru ... awno 

a zamachu n~ :i:ycle ~en}ałn~o 
ilt'a duchowego i politycznego od-

kto wie, czy nie faktycznymi winowajca­
mi. 

Cała Polska łączy się z narodem wło­
skim w uczuciach radości z p<>wodu cu­
downei.?o ocalenia i tym rarem Mussolinie 
~o. widzi w nim bowiem symbol owej 

wielkiej idei twórc~ego patrjotyzmu, orga­
nizującej dziś siły poszczególnych naro­
dów i staczającej zwycięską walkę z roz­
kładową robotą spis.kujących po całym 

świecie szermierzy internacjonalizmu. Sam 
fakt, iż owe wrogie czynniki chwytają się 

takiej broni, jak zbrodnia, świadczy o tem, 
że orzeczuwają swą ostateczną klęskę, 

która jest już !eno kwestją czasu. 
Czesław OumkowskL 

----·--:o:-

% d7lisiejszej ltafH, gay oto znowu 
Ja wieść o nowym również na s,zczę 

2~anym zakusie w BO!oitji. I tym 
wódz faszy~mu wyszedł z ,zamachu 

1 y, jakby wprost cudow.nfo oc.alo-
400eZ1>ieczeństwa, które prze!Z chwi­

[ żało j~o życiu. Kul.a pt'l:zestrze­
ęgę orderu. znajdującego się na 

•· ~ce, niie czyniąc mu żad:nej szko­
: .,i to iuż 4-tv atentat na żvcle Mus­

. czterokrotnie WYrwaneeo orzez 

------mlll&IClmi!IRllllB„llllllmlllllll ... IL'llll„ ............. „„.1 ..... „ ......... „111111„ ...... „ ... „ ... „ ... „„„lillmlm!:llmr , 
SWITY POLITYCZtłE. 

Rosja sowiecka na przełomie. 
Na marginesie konferencji komunistycznej~ 

ść ze szponów czyhającej nań 

W depeszy wysłanej bezpośred· 
f.llmachu prz~z MusSIO'łiniego do 
dcy faszystów bOlońs«iich Arpiina­
lnssollrta daje wyraz swej meza-

wiary. pisząc: „Za tw<>jem po.ś­
i1 em chcę J)Owiedzieć pwrę słów z 
Natędną oewnością, a mianowicie, że 
~~e mi się s.tać, .zanim me lJ{)ISlta­
fliU: nlibn • i · " ruośr~„a moJa m SJ.a • 
~ !lega fowestf!, że owe ustawicme 

v zbrodnic20 na życie genjalnego 

l 
-wiełłriei ideologii narodowego re­

a rZi I budownicref!O wieltdeI potęgi 
, 

0 
a:tStlYCh Włoch nie są dziełem przy 

eh _ieno odruchów sfanatyzowa­
i---""łKlstek. Te zbrodnicze kule rzu­
li}'Ś wielkiego Dure, który roz:p.aJ.ił 

'rietlanej prz~złc·ści )Jlł"Zetl swą 
l zreali:ziJWał wyśni11r.e naclzh]e 

idu, te mordercze ciosy wymfo­
·w niemu złowr~ mafia m·ę­

a sprzysieżcnyclt wrog6w 
ruchu n.arcdowego, wsz~Hdei 

tyczm~j. w-sz.e.!kiej myś!i twór­
ącei do odbutlcwy życia. d-o reali­
a, p0rządku or<Jz d.ob:r<>bytu dane­

~ I Te burzycleMcie elem'>?nty, co 
d"Yk na ja1dekołwJek pOczyna..,ia re· 
a się ilerunku naprawy obecnych sło-

iprgoo oo systematycmae rzucają p0. 
lllet • 
vaaa. aętu i ainarchji, co celowo rozpo-
Jl 1 pG)ą demag<>giczne hasła nienawi-

a ej, co z szalem wściekfości tra-
kty czyn p<>izytyWily„ stawiający 

0 nac zakusom -wywołania ,,rewolucji 
ę, "' t • • ~ ~A • zal , e zyw110-.y vu zarallltta O<:.:z.er-

'iejsz-tnleż i podkopują faszyzm i one 
·ej. P~ednimi lub pOśredinimi sv-rarw­
je b !Zbrodni, one są móa.'alnym~. a 
.tęp u 

(J(orespondenc!a wł. „J(urJ. Lódzk."). 
Moskwa, w październiku. 

Otwartą w tych dniach XV konferencję 
komunistyczną poprzedziła, jak wiadomo, 
ostra walka przeciwko t. zw. opozycji ko­
munistycznej, zakończona wydaniem ca­
łego szeregu zarządzeń, mających na celu 
rozbrojenie przywódców opozycji. Na 
porządku dziennym tegorocznej konferen­
cji komunistycznej, na konferencji stronni­
ctwa, odbywającego tak doniosłą rolę w 
życiu współczesnej Rosji, znajdują się 
liczne problemy, częstokroć wychodzące 
poza granice życia wybitnie partyjnego. 

Rosja sowiecka przeżywa dziś okres 
przełomu gospodarczego. Stare dobra 
materjalne są na wyczerpaniu, co powo­
duje, iż Rosja dzisiejsza nietylko że żyć 
musi z kapitałów, nagromadzonych w 
czasach przedwojennych, lecz zmuszona 
jest myśleć o gromadzeniu kapitałów no­
wych. Okres ten nawet wedlug pism so­
wieckich nie może się obejść bez do­
niostych przemian w strukturze gospodar­
czej kraju i musi w pierwszym rzędzie po 
ciągnąć za sobą pewne zwolnienie tempa 
w ogólnym rozwoju Rosji sowieckiej. 

Jednym z główniejszych zadań konfe­
rencji komunistycznej będzie akceptowa­
nie dotychczasowej linji politycznej Cen­
tralnego Komitetu Wykonawczego, dążą­
cego właśnie do owe~o „zwolnienia tem­
pa" w rozwoju gospodarczym kraju, a nie, 
jak sobie tego życzą przedsta wicjele opo­
zycji, do „hiperindustrjalizacji" Rosji so­
wieckiej. Innemi slowy mówiąc, końfe­
rencja tegoroczna zatwierdzić ma sankcje 
karne, jakie Centralny komitet wykonaw­
czy zastosował woiJec opozycjonistów. 

W związku z tern referaty, dotyczące 
sytuacji międzynarodowej, zejdą, rzecz 
jasna, na plan drugi. A chodzi tu o re­
refaty, posiadające doniosłe bardzo zna­
czenie. Starczy wymienić referat o sytu­
acji międzynarodowej Bucharina, referat 
o :S"YJtua0ji1 _g-{)'Slpioda11'1c.z:ej Ryik!orv.11al 1rnfor:a.t 
o z\viązkach zawodowych Tomskiego. 
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Z miedzynarodowego ziazdu poHcji. 

. r asze zdjęcie przedstawia: 1) komendantkę angielskiej policji 
, z~ . 1kobiecej, miss Ellen, 2) Gen. Ower Duffy, komisarza irlandzk. 
~, ze Policji, 3) Miss Tewgart, inspektorkę ang. policji, 4) przedst,aw. riscZ bupapeszt. policji, p. Schiifflera. 

::..----

Na porządku dziennym XV konferencji 
stoi również ciekawa bardzo kwestja, t. 
zw. „sowietyzacji" wschodu (rewolucja w 
Chinach). 

XV konferencja komunistyczna otwarta 
została dnia 26 października r. b. o godz. 
6 wieczorem. Przez wzgląd· na ostatnie 
wydarzenie w lonie stronnictwa komuni­
stycznego konferencję tę oczekiwano nie­
tylko w Rosji, lecz i poza granicami pań­
stwa Sowietów ze zrozumiałem zaintere­
sowaniem. To też w chwili zagajenia 
obrad zjazdu na sali panowała podnieco­
na bardzo atmosfera. Przy stole prezy­
djalnym nie widać tym razem tych osób, 
których obecność prezydjum podczas do:. 
tychczasowych konferencyj była nieod­
zowną; nie widzimy ani Trockiego, ani 
Zinowiewa, ani Pjatakowa. Dzisiaj nie 
występują oni już w roli wodzów komu­
nizmu, lecz w roli podsądnych. A uczestni­
cy zjazdu z niezwyklym napięciem ocze­
kują przemówienia ich głównego oskarży 
ciela a zarazem nieprzejednanego prze­
ciwnika opozycji, Stalina. Lecz najpierw 
obecni wysłuchać muszą referatów Bu­
charina, Rvkowa i Tomskiego, którzy ma­
ją niejako przygotować grunt dla referatu 
St.alina o sytuacji w stronnictwie i o dzia­
łalności opozycji. 

P1rz.ewod;n.i1c:Z1ą1CVl!ll t,e go.roc.z.niei ilmruf·~·r en 
cji jest Rykow. Po załatwieniu szeregu 
fo11mailin10Ś1Cii' ,j odid:amrl'U cz1cj, pamie1ci zimade 
go komisarza Dzierżyńskiego (przemówie 
nie okolicznościowe wygłosił Rykow) 
przewodniczący przechodzi do porządku 
dziennego, udzielając głosu Bucharinowi. 
Referat Bucharina wysłuchano z nie­
zwykłym zainteresowaniem przedewszyst 
kiem przez wzgląd na to, iż w mowie jego 
słychać byto nowe nieznane zupełnie do­
tychczas na oficjalnych zjazdach komuni­
stycznych nuty: Bucharin stwierdzi! bo­
wiem, iż ogólna stabilizacja w państwach 
zachodnio-europejskich i amerykańskich 
uczyniła w ciągu kilku ostatnich lat zna­
czne postępy. Kwestję tę Bucharin po­
ruszył niewątpliwie dlatego, że chciał kon 
f er encję przygotować do pr,zyjęcia umiar­
kowanych tez centralnego komitetu wy­
konawczego. 

Bucharin wskazuje na trzy czynniki w 
stabilizacji kapitalizmu: na podniesienie 
się światowej produkcji żelaza, stali i wę­
gla, na przywrócenie przedwojennego sta 
nu w handlu międzynarodowym oraz na 
stabilizację waluty w poszczególnych 
państwach kapitalistycznych. Cyfry 
wskazują na to, że kapitalizm zbliża się do 
koftca okresu odbudowy. W dalszym cią­
gu Bucharin wprawdzie daje wyraz mnie­
maniu, że stabilizacja stosunków w paf1-
stwach kapitalistycznych nie nosi cech 
trwałości, tern niemniej fakt przyznania 
samej stabilizacji o państwach, nie na­
leżących do związku sowieckiego przez 
tak wybitnego działacza komunistyczne­
go, jak Bucharin, zasługuje na baczną 
uwagę. 

„Państwom kapitalistycznym - mówi 
dalej Bucharin - potrzebne są nowe rynki 
zbytu a dlatego starają się one zapoczątko 
wać obecnie nowy kurs obniżani'a kosz­
tów produkcji i racjonali2'acji wyrobu. 
Typowym przykładem takiej racjonali­
zacji jest przemysł niemiecki. Bezpośre­
dniej presji na klasę robotniczą towarzy­
szy tu racjonalizacja pracy, a więc jedno­
cześnie rozmaitych przedsiębiorstw w 
trusty i t. p. W tym kierunku kapitalizm 
odniósł już catr szereg sukcesów. Pań­
stwa zachodnioeuropejskie starają się 
również zabezpieczyć przed konkurencją 
amerykańską, czego jaskrawym dowo-

dem jest stworzony niedawno kontynental) 
ny trust stalo·.vy." 

Z kolei Bucharin omówił szczegółowo 
sprawę rewolucji chińskiej, dalej zagadnie 
nie imperja:lzmu niemieckiego, oraz kwe­
stję stosunku komunistów do procesu 
racjonalizacji produkcji kapitalistycznej. 
Pod koniec swego przemówienia Bucharin 
stwierdził, iż jednym z głównych zada(! 
Kominternu powinno być dążenie do 
uświadomienia czlonków stronnictw ro­
botniczych w poszczególnych państwach. 
W szczególności rosyjska partja komuni­
styczna i Kimintern winny - zdaniem 
Bucharina - poświęcać baczną uwagę 
dwóm sprawom, a mianowicie: angielskk 
mu rufii._howi robotniczemu oraz rewolucji 
chińskiej. • 

Referat Rykowa o sytuacji gospodar­
czej Rosji sowieckiej byt właściwie ostrą 
krytyką zn~; 1ej opozycyjnej „platformy" 
gospodarczej. Pvkow zaznaczył, iż Ro-' 
sja sowiecka wchodzi w chwili obecnej w 
stadjum przebudowy gospodarstwa naro­
dowego. Okres odbudowy przemysłu zo­
stał zakończony, :- obecnie Rosja staneta 
przed zadanhmi daleko trudniejszemi. Za­
sadniczym zadaniem w dziedzinie reorga­
nizacji przemysłu jest, zdaniem Rykowa, 
przeprowadzenie regime'u oszczędności 
w całej pełni oraz zmiana systemu admini 
stracji przemysłowej. 

Poddając krytyce działalność opozycji, 
Rykow twierdzi, że Centralny Komitet 
Wykonawczy nie kapitulował przed za· 
możnym włościaństwem i że leaderzy 
stronnictwa komunistycznego dążą dQ 
utrzymania ścisłego kontaktu między ro• 
botnikami i włościanami. Opozycja za· 
rzucała Centralnemu komitetowi wyko· 
nawczemu, że swą polityką przyczynia 
się do wzmacniania prywatnego kapita­
lizmu w Rosji sowieckiej. Rykow stwier­
dza, iż zarzut ten jest zgoła nieuzasadnio­
ny, gdyż udział kapitału prywatnego w 
handlu Rosji sowieckiej stale się zmniej­
sza. Podczas bowiem, gdy w roku go­
spodarczym 1923 udział kapitału prywa­
tnęgo w handlu· hurtowym stanowił 22 
proc„ w roku 1925-6 liczba hurtowych 
kupców prywatnych spadła do 9 procent. 
Podobnie rzecz się przedstawia i w han­
dlu detalicznym, gdzie udział kapitału pry 
watnego wynosił w roku gospodarczym 
1925-6 niespełna 40 proc„ wobec 57 proc. 
w roku 1923-4. 

Rykow protestuje również przeciwko 
polityce podwyższania cen produktów 
przemysłowych, gdyż, zdaniem jego, zbyt 
wysokie ceny w przemyśle doprowadzić 
muszą do poróżnienia klasy robotniczej z 
chłopami. 

Swe przemówienie Rykow zakończył 
wystąpieniem przeciwko Trockiemu, 
oświadczając, że „wódz opozycji Trocki 
zapomniał, iż co innego było być zwolen­
nikiem klęski podczas wojny światowej, 
a co innego jest być nim teraz, kiedy pro­
wadzi się walkę o dyktaturę proletarjatu.'' 
Słowa te wywołały w audytorium bunę 
długo niemilknących oklasków. 

W związku z referatem Ryko'.v'l \YY­

wiązała się ożywiona dyskusja, w ktćrei 
udział brali przedstawiciele poszczegól­
nych republik sowieckich, jako to Uh.ralny 
Syberji, Białorusi, Kaukazu i t. d .. P'.> .tkrc­
ślając klęskct opl1zycji z jednej ~trn 11v 
oraz liczne braki sowieckieg-o systemu gr 
spodarczego ze strony drugiej. 

I „Nie mogę Karolku.„ Nie teraz ... I 
Nie tutaj„. Może dzisiaj wieczorem,„ 
Przyjdę do ciebie.„" . 

"DZWONY WIECZORNE" i 
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Kłopoł11 dnia w krainie jowialności i humoru. 
Belgja na schyłku inflacji. 

Problemy polityczne. nastrój w kraju. Stabilizacja waluty. Zawieszenie broni. 
• 

Bruksella, w październiku. 
w) Wybory do rad gmi!lnych już się 

cdby!y. W Belgji znaczenie tych wy­
borów nie ust\)puje wiele znaczeniu wy­
borów do parlamentu. Regjonalizm tak 
silnie ugruntowany i tradycjonalny w Bel­
gji, znajduje sobie najlepszy wyraz w sa­
morządzie gminnym, którego niezależno­
śc i miasta i rządy belgijskie strzegą za­
zdrośnie. Stąd też udział ludności w wy­
borach jest zawsze liczny a walka między 
partjami politycznemi, reprezentowanerni 
w radach miejskich bardzo gorąca. 

Obecne wybory odbywały się pod zna 
kiem koalicji klerykalno-liberalnej prze­
ciwko socjalistom i „.koministom, którzy 
po raz pierwszy wzięli udzial w zapasach 
o krzesła radzieckie. 

Rezultaty walki wyborczej nie zrnie­
lily dotychczasowego ustosunkowania sil 
w radach miejskich; wszystkie trzy obozy 
pozostaly na swych stanowiskach, nie 
tracąc nic ze swej sily liczebnej. Komu­
niści, którzy naogół nie stanowią po­
ważniejszej grupy politycznej, mogą się 

pochwalić pewnemi sukcesami tylko w 
Gandawie i Leodium, gdzie jednak zdobyć 
dla siebie miejsc radzieckich nie zdołali 
wobec wysokego dzielnika wyborczego. 
Zresztą wybory odbyły się· spoko]rńe, 
przy wzmożonej jak zwykle w takich ra­
zach, konsumcji alkoholu. 

Nastrój ogólny w kraju polepszył sfę 
znacznie od czasu objęcia ministerjum 
skarbu przez p. francqui, któremu wszy­
scy przyznają niezwykłe zdolności finan­
sowe. Wahania walutowe przestały de­
nerwować opinję publiczną, a choć dro­
żyzna nie zmniejszyła się, {}rzecież życie 
toczy się normalnie i nie bez właściwej 
Belgom jowialności i humoru. 

Chwilowe zawieszenie broni między 
obozami prawicy a lewicy, które jak to 
podkreślit Vandervelde w swej ostatniej 
mowie, przetrwa aż do momentu ustabili­
zowania waluty, wpływa uśmierzająco r:a 

Bilet wizytowy. 
-:-

IM.-me •&m:ra 6'andin ipt"Zy@mOl'Wlll.fa we 
·~zwa!itki. 

A poniewaiż jej mailiżonka, itego dobre­
.go Atfredei nie iłłtleresowa•la paa>lani.na 
dam odwiedzających żonę, WJ!Chod'zit 
~}'ltte na spaicer itrumacząc srę, że t11ie,po 
!kói w domu przesZl'kadza mu w pracy 
,więc <Załatwi przez tę ki.łka godzm osobi­
ste spraw.lllllld i 'J)iine wiizyty. 

.. Pewnego dnia, gdy zamierzał j.uż 

~ M~rne Bmtma pou·ecila mu odwiie­
d'Zić przyjadół Ba:vassem, kt&rym od­
daiwna już wiinni bytJ,i wi1zy.tę. 

,....- O ile zdążę - od'parl A'llfred. 
; - 'A ~ idl nie zastaniesz w domu 
~ pr:zyoojmnieij nasz hiłet wyrtowy. 
. Czy masz je iprz:y sothie.? 

-Nie. 
M-me Emma zao.patrzyta męża w ktl­

lKa! .wizytówek z „M. e'f M-'.ffie Buan<lin" i 
pain Ailffired wyszedt 

Na A vwme de !'Opera mija:ta go ślicz­
na. dlro!łmia V'Qsitać diziewczęca z głęboko 
na czo,to nasuniętą furt.Tzainą czai>eicz:ką. 

Eniooadrn przejeżdiż.a1ąice aill'to zmusii­
to o/boj.e do zatrzymania się. Stbjąie joono 
przy drwg"iiem czeikalli n:a troitlua1rze. AiLfred 
do dziewctzęcia przemówi1. Po !kwadralł1-
~.je rozmowy tak solbie przypadli do gu­
sfo, że wsiedcrii raizem do do·rożild, której 
.pTzypadto w udZ'ialle po1wieść i<.~h ku zigo­
Ia rn·eoczelkiwiany;m zd!aTZeni'O<l11. 

Alfred czujący zaiws1ze 'Peiwtioo. feiłJlliik · 
do ma~yc:h chórzystek te.a.frallinyich mógł 
być zadowoiłony. _ . _ 

Towarzysząca mu wfaiścicie[ka futrza 
nej czaipocz:ki n:a!leiafa do ifej wtfaśn~e s1fe-

. iry. .. -
Wdz'.ęczny byt przypadllmwi. 
1Ro·zrr owę ożywiają,cą Siię cornz ba·r­

dzieJ przer'Vaifo nagle coiś przerażają,cego. 

Na rogu ulicy Roya~ i p1acu Concorde 
!Pfzejeżdżające auio w roz.pędzfo WJPa<l't­
:szy P:waiftownie na dmOiŻkę przewróciło 
1~ą. 

Głośny huK brzęk połruczonyich 10lkie1J. 

Zawrotny wir życia . 

nastroje giełdowe, choć nie może za­
tamować postępów drożyzny. 

frank już nie spada. Spadł coprawda 
już wystarczająco tak iż wart jest dzisiaj 
zaledwie 25 centymów, w tym samym sto 
sunku t j. czterokrotnie podniosły się ce­
ny wszystkich towarów i świadczeń. Je­
dnak masowa i tani.:t produkcja pozwala i 
dziś jeszcze na wyrzucanie na rynek fa­
brykatów, które można nabyć za .„ lO 
centymów za sztukę. A więc są tam: 
gwizdawki, spodeczki cynowe, ołówki 
zwyczajne i kolorowe, farby, pędzelki, 

małe scyzoryczki, nożyki etc. Nabywcy? 
Są, a jakże! Dziatwa w wieku szkolnyra. 

Al~ niechże kto zgubi na ulicy niklową 
10-o centymówkę ! „.Może leżeć ta „zgu­
ba" tak dlugo, póki nie zgarną jej szczotki 
mechanicznych oczyszczaczy. Nikt jej nie 
podniesie, niczyja ręka nie sięgnie po ten 

bezwartościowy kawałek mefaltt, za lrtO­
ry jednak przed wojną można było nabyć 
dwie bułki, ciastko, kawałek czekolady, 
buteleczkę atramentu etc„. 

Jednak wielkie magazyey. nie odczu­
wają skutków inflacji: przystosowały s:ę 
oddawna do sytuacji. Rozszerzyły nawet 
zakres swej działalności. Położony w naj 
ruchliwszym punkcie miasta tuż przy P -
ce Rogier, „Bon Marche", którego wła­
ścictelem jest honorowy konsul polski, p. 
Vaxelaire, tętni życiem od rana do wie­
czora. Na górnem piętrze funkcjonuje re­
stauracja i kawiarnia z ni'eodstępnym 
jazzbandem. lfysiące świateł, dancing, 
szalony ruch i gwar, dźwięki zawrotnego 
fox-trotta, brzęk porcelany i sreber 
stwarzają złudzenie, że wpadliśmy w wir 
zabawy karnawalowej. A to tylko co-
dzienny, popołudniowy dancing. W. 

Ba~anie niemann~ motnwoi[i organi1mn. 
„CUD FAKIRÓW" WYKONANY PRZEZ AMERYKANINA. 

wl Mniej więcej temu cztery miesiące 
przybył do Stanów Zjednoczonych fakir 
hinduski Rahman-Bej, który wsławił się 
tam swemi „cudami". Rahman Bej wpro­
wadzil się najpierw w stan kataleptyczny. 
poczem polecał się zamykać w bardzo 
szczelnej i ciasnej trumnie, w której pozo­
stawał aż do 30-u minut. Lekarze amery­
kańscy uważali to doświadczenie za zu­
pełnie nie dające się wytłumaczyć i :Ja­
zwali właściwości Rahmana-Beja zdol­
r.ościami „nadludzkiemi". Młody student 
amerykański Henryk Hondini postanowił 
dowieść, że w doświadczeniach łilndusa 
niema nic nadnaturalnego i podjąwszy się 
dokonać tego samego _ co faki:, przy­
wyższył go trzykrotnie. Doświadczenia 

swego dokonal Hondini w basenie k<1p!e­
lowym hotelu Shelton w New-Yorku w 

I 

Przecllod:iie pomog1H podnieść się WQfui 
cy, lkt6rego zdenooi·e poiwaaito na zie:mię. 
nie przyczyniwszy mu na szczęście żadne 
go· sz:wa·nku. 

Z kol~i z.aijrzano do ;wnętrza ~ 
w którym Affred i jego towa'l'Zysz.ka na 
skut'!k si~nego wśtirząśni>ęaia leżefi be'L 
pTzyto1m11 ofoi. 

P0Ec;a•11c: tZ!fewidowali ich kdesze:nie 
szukając odresiu. W torelbce damy Z!\1Ja•le­
ziono 'tylko poirtmon1e1!kę, biatą korO'nlko­
wą chu-sifeczkę 4 mare srebrne ,pudete.cziko 
z pud'l'ern. Skoro zaiś z kieszeni Alfreda 
wy<lo'by.to lbL!et wizytowy z ,,M. e1f M-me 
Blandin'· tc:ieinmica ich incognito stala się 
obecnym :w1.adomą: wzię.tio ii'Clh 2a męża: i 
fot11G 

V.I etdtug oplln1i aiptelkairza, dolkąd obo1e 
prze:trauspo::-toiwano, anii jedno a,ni dr1t1gie 
nie odn'osro IJ)'Oważnfejsre.i szkody na 
?drow1iu. 

Pana ,nie d!raśnuęłego nawe.f moiina na 
ryohrniast odwieźć do domu. Co do 
„M~me Blandin" ma lekkie połraileczenia 

rra tw.a1rzy !które ~fu'zeiba s.tall'arnnie oczyiścić 
i nband.a:żować, oo zajmie nieco czasu. 
Allfred w dorożce, która: igo wdoda do do 
mu wróoi:l n:ielbawem do P'rzytomnośd. 

Ujrzawszy oibollc sielbie wleilkie,l!o bro­
dacza zamiast uśmiechającej się doń ra­
dne.i 'buzi przefląkt s·fę ind,e na żairty. 

Ską,d laka osoi!J.J.i,wa zamiana? 
Po!rtwc.nd'k aip~ekarski P'OŚ'!Jieszyt z wy 

jaśn~enie:m. 
- A dama, która lbyita z.e mną w do­

rożce? - pyfat AHlreid mocno zaofopo;ko­
jo111y - co się .z niią sta•to? 

- OdiWiiozą ją równf eiż. 
- Dokąd? 
- Do jej d'Omu. 
- A! mnie - pylfall' daterr ~ aoK'ą,d 

mme wiezrecie.? 
- Także do dom.u. 
- Do mojego do111m? Za ndc! Na mi-

ło·ść Boską,! 
Potrzebow:at ,przecież frochę czasu 

aby, [ti>m się 1przed żoną z.jaiwi, doprowa­
dzf,ć się do porządku i ofrząsnąć z wra­
żenia. 

Rzudt 1przefo dornżka1rzowi adres swe 
go najfop,szego JJ{rzyjaciefa. _ 

Stanąwszy na miejscu podziię;ko,watf 

obecności i pod kontrolą wielu lekarzy i 
przyrcdników oraz nieodzownych repor­
terów. 

. Skrzynia, do której miał wejść Iiondini 
została uprzednio starannie zbadana przez 
ekspertów i lekarzy. Nie było w niej ża­
Clnega naczynia z tlenem, ani nie było 
możności doprowadzenia tlenu z ze­
wnątrz. Hondini wziął ciepłą kąpiel, ka­
zał się dobrze wymasować i ubrany tylko 
w spodeńki kąpielowe położył się w skrzy 
ni na wznak, mocno wyciągając mięśnie 

' rąk i nóg. Z góry zaznaczył on, że cale 
jegc doświadczenie polegać ma na dosko­
nałej umiejętności równego i powolnego 
oddechu, który jak najmniej męczy płuca. 
Po nlotenin Hondinfego w skrzyni przy­
śrubowano wieko trumny i opuszczono ją 
w wodę basenu. Hondini mógł się komu-

ur:neunue ipomocuiko'W'i aa>łeikarskiemu i 
oidesfa~ hojnie opl?aconą doro.żkę. 

Jakaś dolbrodusma damnlka świadetk 
wypadku, potd!ięla się chętnie odwieźć do 
d011Ml ,.,.mlodą panią", której chora twa­
rzyczka 'tonęla niema~ w brundażach, M-Ne 
Geor;getłe bowiem - tak się w.albi~a fu­
trzaina czapeczka - nie odizyskatła jeszcze 
przytomn G ~ci. 

Kiedy fona por~j.etra dpmu Bfandinów 
zajęta zam1afauiem schodów ujrza~a swą 
,Jo0kaforkr,·'· w ran<: rnzipacz.Jlwym sramie 
o mafo n!c spa<lla ze schodów. 

- Co na to po1włie bied.ny pan Blan­
dln, j.ak •v;rócf do dioruu? 

Nie kon&ec na fum. 
M-:me Emma oczeikiwata więcej gośd, 

niż faktrznie się ,zeszto. Siedz:a!a z dwie 
ma tyiko iprzyjad6łka.mi przy heribacie. 

Ciaire, klórej aufo czekato na do1le za 
pros!ła ~ •e 'towarzystwo na srpacer. 

- Przejed1zieimy się tlrochę po fasku 
Bufońskim; nk!Gt jrnż więceg dziś do cfebłe 
nie przy.jdz!e Emmo,! 

Wkrótce po odjeźdzfo pań Lui•za, p'O­
ko j(rw~ a udająca się po sip1rawuniki wsta­
wiit.a klucz od mi,eszikan'fa: u J>01rtjera. 

Ten wraz z olbcą d.amuffką -przejęifą do 
gl·ę-bi wypadkiem „M-me Bfan<l.in" wipro­
wadzH lbiedmą olbanidażowaną ipanią do jej 
s YP ; c.iJ.nii. 

Po'koJówka wróciwszy z mias.fa prze­
razHa się niemnieirnie njes·rezęściem swej 
pani i cz,emprędze'i ro·zelbrafa lóż.ko. 

W fraikcfo zde}mowa~da odizieży z clą 
gle n4,eprzytomn e1 „M-me Blanclion" P!f'aJW 
dzi.wa pani domu wróctla ze 'SłPa~e:ru. Kle 
dy Luiza wJrzata swoją p.ain(·ą o ma!'O nie 
zetrn:dfata 'Z przestrachu. 

- Jakto? faśnie pani nie jest iranna? 
Wiiec kfo ro jest ta pani ze skaiteczoną :twa 
rzą? 

- Jaika paud1? Ozy~ os,zafata, Luizo? 
- zawotala M-me J:mma fdląc ~lad z.a 
S'turżącą do sytpia~ni. . 

Zobaczyws1zy dwie !kolb.i.ety ,przy swem 
tóżiku. z łych jedną naw.pół roz,ebraną f z 
obamd.ażowaną twarzą sifanęt.a na proigu 
sikamienia1fa ze zdurrnieinia. 

- CD panfo tu robią? - zawotata -
ni.e podchodiząc bliiżeoj - Sik,qd się panie fu 
wzięły? 

nikować ze światel)l zewnętrznYll 
pomocy telefonu i dzwonka al 
Na jego sercu ułożono niedawno 
ziony atiarat elektryczny, licząc, 
uderzeń serca na minutę. 
. Dopiero po godzinie; minucie i & 

kundach Hondini dał znak przy ~ 
azwonka, aby go wydobyto. Oezyj 
ank1mano tego niezwłocznie. Naty\-5 
badano mu puls, który Jednak ~ 
szybki. że nie dawał się dokładnie~ 
Po upływie 90-u sekund puls Sfl 
140--u uderzeń. Po godzinie Hondł 
się zupełnie rzeźkim i wypoczętym 
świadczenie łfondiniego ma bardi 
zuaczenie naukowe. Dowodzi ~ 
ludzie zatopieni w łodzi podwodnej 
sypani w kopalniach mogliby być 1 
dlużej i częściej doczekać się n 
gdyby nie tracili zimnej krwi i p 

oszczędnie zużywać tę ilość tlenu 
im pozostała. Czlowiek potrzebUji 
ciętnie na godzinę 29 stóp sześ;f · 
powietrza. Z tej ilości wdycha ~ t 
stopy czyste1ro tlenu i wydycha 1, :s 
dwutlenku węgla. Różnica międz ' 
wdychanego tlenu i wydychane~ 
tlenku węgla - tłumaczy nam iR 
po otwarciu trumny ttondiniego po 
wcisnęło się do niej gwałtownie: 
waż utworzyła się w niej c 
próżnia. tZIR 

,,Sercu rozkazywać nie mot 
wciąż swoje i swoje.„ tęskni„. 
do ciebie„." 

"DZWONY WIECZO i 

Miej ski Kinematograf Oświ 
Od wtorku Z-go listopada do 9 llstopi 

Dla dorosłych ' 

Pollkuszka (Trag;:i~wro 
Dramat w 6 częściach podług o -. 
Lwa Tołstoja. Nad program: •1' 

Mróz (Morozko) ~ 
Dla młodzieży: ar 

Hrabianka Popych 
Dramat w 8-miu częściach. W ro 

nej MARY PICKFORD. 

W łed klryłyicmed chwid1 M..Jle 
fo wróciła do 1przy.tiotl1llości i b 
'OiIJowie'dziiata kilka szczeg.ólów z~­
k,u przygody. '11 

- A'leż ja pani nie znam? -
ta znowu M-me Emma. Nie wiar 
mówię! Ach, Boże, dlaczego met 
'fu niema? 

Na szczęście doibroduszn.a dam; 
~arzysząca Oem1gefte zorjenitm 
w s111tuacil i 'bairdzo zręcznie zwal e 
nieporozurnfenia na poliojamtów, 
pewino'ścią w 01,giÓ'lllean zamieszan () 
taili n.azwiislka. 

PiQczem ranną zawiozla do jej u 
wego mi,es,zkania. 1 

Alfr.ed tymczasem, fen dobry :a 
kt-Ory resztę popo'1udnia g,pędzH · 
kłaJdanf u zimnych kompiresów do ł 
mia·t najmniejszego pojęcia o te'Jl 
czelka~o. ) ' 

Okolo gDdziny 8-ej P'rzyjecha! 
mu symulując dolbry humor ii mie11: . 
lorami tęczy stuchając ni.eibywate·.s. · 
o obcej dal!Tlie, która po jakJmiś 
ulicznym c:hciala się w sypiaJlni je• d1 
kazać plelęgnowa-ć. 

- Co porwdes.z na. łoi? P.rzyz11~ 
chyiba, że tego zawie'le! · 

- Tak jest, z.a.wieile ! 
- I wiesz Mfre<lzie, że nie 1 

te.i S1Prawy talk zosta'W'fć! Jutr0:13 
pój§ć do ,P<J:lictti. Kfu wie, czy ob>ciJ 
nie miaily zamlaru dkraść całego Tt,0 
nfa? :::; 

Nazajutrz Alfred rzec.zywiś\ z 
szedf z domu od same.go rana. ZC!b,1 

pol'fcii, j-edlnak nolbiegl do a'J}tekar1 : 
znafazt ktluc·z do mzwi~zania zag{: 1 

D k • •tt J. 
o rocse . 0 , 

Wszystildemn wi(J111e p;rzekłęte -
wiiizv·towe. 

Żonie .powiedzfat że da:t zna I 
Od 1ej p()'fy Adifred wycli i 

czwar'tkf" sfairann]e sprawdza, cz 
szeniach niema nk, ża1dnej ćwi.art: 
pf eJ'!U na we,t, kitórnby mogła jeigo ~ 

ność stwierdzić. s 
. „Ni·~dy ~,wiem nie wiadomo,, <\ ~ 

ze wy<la.f'Zyc:" _ :•~ ·.„.'.f'!'mn· j~ 
Zi 
( 
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dzień . 
~ Ili ? 

5-u n1es1e •.· 
PnJ....-.... ---~ DZIŚ: Dziel\ Zaduszny. 

't 

I .JUTRO: Huberta B, 

I -:-
Wschód 1łol\ea 6.33 

lachód słońca 4.06. 

Wschód księt. 3.45 r. 

Zachód księt. 3 50 pp, 

Dłagość dnia 10 58. 

Ubyło dnia 6 58. 

OSOBISTE. 

' pciec w1iżadąiceg-o si1e ·tenmioo świięfa 
ś · Młodizietżv. św. SńaltlJi!Slbarwiai Kmt:ki 

· Ko.mi!tleit Dieice2J.i.allmiv oitrzvmarr od 
11 GMw111eg-o w W a!I"siza!Wlie piro­
!ll!rR"a1ni1zoW'altlJiia urocz;vistośc:d we 

:·· ~ miie.isioowościaich. 
e ram wzewdd'll!.~ oooo-.aiw1ieniie w 

ooweruny, urOIC'ZY'Sta a'kadlemję 
·.eż:vi d· dlorocs1tvch. 

lll1 czasie będia wiy,ooszcrone na­
ror. ~ zn.aiczlkii1 oocz.toW.e oo 5 21". 

:em diochodiu nai drorwść Ko 
t obohodlu. (u) 

ad DYREKTOR GIMNAZJUM W 
osyj ZOIERZU. 
~pa :em PańsnwowetR"o Giimnaizium b . MitniJst.er W. R. i O. P. mia.1110.wal 

z kie:rowiruilka .teg-oż gii!l11!11aiz:iwn. o. 
(p) 

OSZCZĘDNOŚCI" W LODZI. 

31 paiźdzfem.ika r. b. obchodzo 
i Poilsce „Dzień Oszczę-dno§ci'.' . 
dbyly się liczne .pogadanki i ze 

stowarzysze'!lfach społecznych i 
, gd1z'ie rozdawarrm broszurki, 

przez M!nistell'stwo Ska'f1bu. 
o aindą wielce za.interesowano się 

beztla.cjach .i zrzeszeniach. 
p(:iriącym .tyigodniu od·bę<lą się rów 

Ile IPOgadan!ld w szkotaoh '{}O­

z.a~ i śred.n1ch na tema.t „Dnia 
em ~ci". (u) 

o 
L\DZENIE O PAT.fJNT ACH. 

1111 dowiadujemy, m1nlister skarbu 
°'~{ sobotę zarz.ądzem~e o wyku:pie 

· 1 ,_~ przemysJow-ych na rok 1927. 
~·LvbMw ipatemtów dodaje się rów-

1m111 roceinitowy dodatek do poda·f-

ed pr\my "termin wyk'lllpu ŚW1iadectw 
Awych upływa z dniem 31-go fY to tern "fe11111info wtad!z:e przystą­

b 1b~ ioznei kontrolt (b) 

term < 
!NIE POSIEDZENIA KOMISJI 

riat. td• STATYSTYCZNEJ. 
l er1~ ~ 
~te1 h1einie 'komisji do badania zmian 
5 wY1'rzyimanfa, które . miało odlbyć 
l je:go wczorajiSzym, zostało odroczo-

dzisiedszeigo. 
rz:nas~iczrulny wzro-sf ikosztów mrzy 

Jaździem:1ku wyniesie o:koto 2 
(1b) 

ie tnO 
vfro ÓLEK GOSPODYŃ M1E.JSK. 
ob~i 6, 7 ·i 8 Jiisif'otpada· r. b. o<llbed'zie 
~ v z,ia:zd Kótek Go'SIP()divń Wi~1-

. , ci·e R. ·w Czę1S1tochuwt1e. 
r-r·115' l,l_, 
ZaJI!Iił'Cloie wyidQisome 7:°'s.ta111.ą. re~-

[arz.a, i!lairc~ 01raiz oowtz1era zostan!e 
agad~Gości·e ziw1e<l•za k'laszror Jasno 

i ta;wę MgiJein.iicvna. 
cilę'te tódzJkieigo wvdeżidża.ia diede-gatk~„ 

znać 1Ż ZNACZKÓW LOTNICZYCH 
,cho<lzz UR~ĘDY POCZTOWE. 

czY 
Ll.a·rt·e cztowy w Łodzii otrzymał o­ko i<ltra1nej dyrekcji poczf i telegra­

tlamiaj.ący, fż z dniem 1 t.isto­
]O co tkie urzędy pocztowe 'będą 

' ~ znacZiki poczty lotniczej. Do 
lll· J \\·iem znac~kii t,e s.przedawane 

ódz.kich koamte.tach L. O. P. 
znie utrudniiato ich nabywa-

To nie kryzys w~ Iowy, ale skandal. 
W całej Łodzi · niema ani kawilłka węgla 

dla prywatnych konsumentów t. j.· najuboższej ludności. 

Nadohodzące do Łodzi znaczniejsze 
liransporty -oraz mlanowall1ie komisarza 
węglowego W{Płynąić miało również f na 
0tpanowa!n1ie. sytuacji w tódikim przemy­
śle wtókiernnticzym, gdzie z powodlu braku 
węgla szerng mniejszych i więk!Szych fa· 
bryik wymówił mbo.tn!tkom swym pracę. 
W celu ·uzyskania źródłowych informacyj 
w tej sprawie zwróci11il5.my się do Zwdąztlrn 
Przemystu Wtókiernniczego w Państwie 
Palstkiem, który niejednokrotnie podejmo­
war interwencję w Mi·n. Komurui.kacji ornz 
w Min. Przem. i łfandlu. 

WecHuig tych informacyj w utb. tyigo­
dniu do soboty naqchodzito .przecięńnle od 
13·00 d:o 2200 ło1t1 węgla dzien:nie, a mlano­
Wlicie 25-go i 26 po 2.200, 27-;f!.O - 1300, 
28~go - 1600 i 29 - 1600. Dowodzi to 
znacznego zwię'kszenia się transportów, 
ale nie prowadzi hytmjmniej do opanowa­
nia sytuacji wę.g-lowed w przemyśle wtó­
kiermiczym, która jest nada;! poważ.na. 
Nadchodz~ce transporty mogfylby wystar 
czyć 1 nietpowodować żadnych komplika­
cyj w produikcJi, g-d-y1by sytuacja węglowa 
była normalna. Fabryki Jódzkie s.ą jedna:k 
zuPefnie wy.czeir.paine i to musimy uwzglę-

doiić. Faibryiki te posiadaty zazw-yczaj za­
pasy na okres od 2 tygod1t1i do 3 miesięcy. 
Zapasy te w okrestie sierpnia, wtrześnia i 
października zostały sko1nisumowane i 
pnedsiębiorstwa starają s·ię uzyskać wę· 
gieil nie.tylko na bie.żące potrzeby, ale i 
stworzyć pewne. choć niewieilkiie zapasy. 

* * * 
Według op1nji sfer .gospodarczy;ch po­

prawa sytuacji węgilowej będzie m01gta na 
stą.pfć dopiero w przyszłym t~odniu, a to 
w związku z rozpoczęciem ruchu towaro 
we.go na nowoziłmdowanej li.nji Kalety­
Podzamcze. Na·stąpi w ten sposób odci.ą­
żenie li-n.ti koleJowe.i Zawierde-Piotrków 
-Koluszki, którędy trainspoir.ty węgla dla 
przemystu f1ódzkiego lbęd1ą moigty docho­
dzić z wiieiks-zą ta:twością niż dotąd, a dro­
ga ta lbędzie zinacznie krótsza. Sytuacja 
ulegnie po.prawie r·ówn'i.cż w z1wi1ą·zku z 
realillftcją pierwszych roz1porządzeń komi 
sarza węglowego. Odbiorcy węgla po­
dzieleni zost2t1ą .na dwie grupy: uiprzywi­
lejowa1nych (wiel1kie zakłady :przemysło­
we) i zwyldych. Pilan trnns.portowy opra 
cowany zostanie na 1mnferencji przedsta­
wideli miast i sfer gospodarczych, w k.tó-

rej udzial wezmą równierż reprezenfancl 
przemysłu wtó!kienn·iczego. 

Na ;podsta wfi.e zgfoszooych za potrzeb\> 
wa<ń i stojących do dysipozycji środków 
transportowych ustalone zostają ogól'Tle 
cyfry dziennego zatadooku w poszczegól­
nyich dyrekcjach na dany okres. Nie wy· 
konanie planu trnnsportowego przez do­
stawców kamne będzie ograniczeniem 
lub wsiirzynnaruiem przydziału wagonów. 

Tyile o ,przemyśle. O p.ubliczin<Jści za§, 
l. j. tyich, którzy mus·z.ą ogrzewać swe 
mieszkania i warzyć strawę wogóle się 
nie mówi. W ubiegłym tygodni;u w catej 
Łodzi aibsolutnie ntle mO'ż.na byto dostać 
ani kawallka węgla. To nie jest wyssane 
z paka, ale to jesf pewnik. Wszysfkle 
sktadv są puste. Stwierdzamy, że odooś­
ne w,tadze loika'1ne niedość kategorycz:nit> 
.postawiły kwestję. Przy pojawieniu Sili 
pierwszych transportów węgla napew.nc 
wszyscy zobaczą przed składami history· 
czne .. -Ogonki" z czasów wojny. 

Należy dzlafać energiczniej. 
Le,piej późno, niiż wca·le! 

Na drodze do unifikacji ustawodawstwa skarbowego. 
Kary za nieprzestrzeganie przepisów celnych i akcyzowych 

łłowa ustawa karna wejdzie w życie z dn. 1 stycznia 1927 r. 

W 01sfa1flniicll dlruiiach dieikirete.m Firezy­
dein1tiai Rzm1i>tiej ogtosrona ;z101s.ta1tai nowa pol 
ska uis.ta1w!Cl! skar how.a ka.rn.a. 

Ce11iem O·ńrzV1111alflia źiródJtol\V!VlCh i:nfo.r­
.maicv.i w te:i tak doru:osilei kov."e1S1f1\i, .ziwróc'.­
łiśmy się do osoibis.fu·ści mdaroda1iinej •1a 
tern JJ!O'lu, fotóra QśwliadcZ'Ylfai nam co na-s~ę 
puje: · 

Nowa usfowai sk.arlJo!Wai !kama oz!l.a­
cza baird·ro "\\:-arż.TI.'V' 'k!rofk !Ilia:D!1Z'Ód w ~ci~u'l 
ku mifiikac.~i natS•zie:g'o 'l.tlStarwocl:arws~wa, 
l<d·vż z obw1l1Ia :v.ne:jści.ai wt tvcie oowe:f. 11Sia 
wv. traicą moc wiszdkie ustlla:wv ska•rlm­
we !karne. obowiaizutiące dlot'V'Chczas. a, od 
mLemin1e odi sieł>i·e we ws1zwtkd1ch tirz ech za 
oor.ach. 

Wspomniall1ej UJStruwie uiLeg-ada wszel­
kie p1rzes.tęip:sitwa w. 1P11"redmd10o:1e oftJłtait ciel 
n.:vich ł ohr()!tu towalfo1wego . z za,l!'r.a1ni:Cą, 
mono•pol'Ó\v1 ty1t-O!rJ1ioWeg'(), so.irvitiusowe.1!.H, 
roLnetl!"o i za1pal1cz.cll!1e.1ro. 1tJaństt'WO\W1' \\'Y­
tą1cz1110'ści łot!e•rv~iinei. oodatkó'\v' od' p~wa, 
w1ilna. miic-01!1. ouilr.r:u. 01le.iów minera1lmY1ch i 
k::h P1rzetworów, wę.g11a ora:z k.airt do giry. 
wviroibu i· sor~edażv saichia1rvm1Vt . .oa-te:nMw 
akicyiowyich. wres'1)cie oibrotUJ row1airowe­
gio z w. m. Gda'ńlS!k1i1em. 

Za p()!Wy±s1Z1e pirzes,teioofw:a nowiai usla 
wia: IJJT.z.ewi<l!uije 'ka.irv !Di·enieżmie. ko.nfitS:katę 
pr.z,edmiobui iJ)lfze:s;teostwai. a:lho ka.rę po­
zba1Wiile:t11iia1 woitniośd~ 

W s.ZIC'Ze-g-ó~nośici w.i1n1111i U'S:ZJC:Z'UID1enfa, na 
lieżmośtei celin;yich lllleg-.ad'a karrze vi:eirui-ęfoej 
w wrvs-0llroś-c.i czte.r®roflmv1c:h u~1ziczwplo­
nych nafoż.no&Ci· celnvch oca·z 1lrondi:Jslkac:ie 
JJ!rzcdm ilO;tu pl!"z.esitępstwa. 

O 1iae przedmiotv te są obdele .z.aika.;icm 
przYJW10~„ wvwoZIU 1J1ub prze~m. kara 
'WIYfill()Sj. IJ)li ,ę1Ci10!k!ro1tina UISZICZ1U!l).lionia na!ic±­
r.ość ceihna p1r6cz ko1rnfi.skartv. 

W1iin1111i1 nd,edio1z•woki111.ej u1pr:a-wiV ty·ro·ri i u 
uile-g:a\''a k.afrlze 'Pie:nieżn,e·i w wV'S.o'lm-ści 2Q 
zt za_; każidv me.tir k1W<i<lira:towtv oiraz z;!l•if.llZ 
crenńl\1J pfa1nitaicj,i, c· ,jl•e tvttoń nie ~est jeszcze 
do.irzativ. ~eż.etli· za.ś 11iśde sa już w s.ta111le 
zdla1fmivm do użvitlkiu. kaira ww1.101sl cz~~.rn­
krouną nialeŻltlość mon1<J1p(){loiwa. v.rzwada 
ią1ca oid wia,g-.j WYISlllS'wnvch iłi·śd. tJTzvtczcm 
Liśtci·e piodll.eg:ada awn,fiisikacie. 

Ni·edoZJWolooe wyitwarz.a.111ti1e wv.rohów 
fvti'01rui1owyicih podcreg-a kairze w W'V\SIOkośc,i 
cZ:tie.ro\kJmtlneł :nia1l·eżyitości moofO!DOllowieł zaś 
s.wrediaż W'Ylrobów itvtom,iow'V1Ch falbrvka 
cii irzad:oiwe'.i bez OO'ZIWOle1ni.a witaidzv 8.ka;r­
b:CYWetl. kafI"Zle w W•'V'Wkoś·ire od DOlfiGWV do 
dW1Uho1fa1ei ceruv tall.'yfo1wied sorzedia1T1yich 
V."Vlrohów orruz kornf.iskaai1e udet'vich wyiro 
bów. 

SPtrZJed.aiż w.yrobów tvfun~O'W'V'Ch PO ce 
nie wvżis!Zle.i. nuż tamowa, u1J,e2"a karze w 
w-v1soikxJśd 50-do do 100-!kiroitneii oobran•e.i 
lub ia1da1nej niadiwvżlki. 

Pofademmv wvrób spiorvfiuis'll n1odlcza 
katrz.e od 1000 do 10,000 zt.. ko111fisika1e:-!·e 
s.p.iirvtusu. a n.2Jdtio kalI'ze airesztiu od 1 do G 
miies1ięicv. O ile W'V?l'"Ób mia~ chairakte:r za­
ro}jkoww~ kar.a wvinoisi 10,000 do 500.000 

zt. 0traz wJęzieniai od 6 miieslecv do 2 laif. 
NJ1euipo1waiinicinia spirzeidaż naioo'iów spi 

n"'~UISO•W'VfC.h podlleg-.a, lkmrze od 1 do 6 mie­
si ęicv wię~iem1i:ai oraiz Jw;nf.i1sikade. 

\Viirnn;. UtS'ZICZll.llDlenia rpodat/kiu od piiwa u 
leiR""ada kairze w: V.'\-'IS ·Cikcści· 1pie!Cioikrot1;ej, 
zaś od wi111a ~ mfod'U, od cubu. okiów m:­
nero.1l1J1'V1Ch i ich wz.et\'\UÓW. od wę.g-Ja o­
raz od karl do R".rY w '\VY'S{)lkości cztcro­
krofoe1 kwo:tv .przypa<la1ą,cero ootlaitku. 

Wi1t11t11i ooita:łemnegio W!W'Obu za:pakk 
tiub zapa11nicz.ek ule.a-atia kairze 01:enież·nej 
od 3 dio 50 tys. zt. ora1z kia.ir'.be lronifiisika ty. 

Usziczt11p.łerni,e ooda1uku ocr w1'in.ai ·i milv-du 
kairaJne bętd!zie w wvt.5oiloości 1C.'.bte1roikJro.tnej 
uszicz.t11plon1e:gio. ooida1t1k,u oiraz kQ1rnf iis.kaic: e 
r.ia1Po:i16.w. 

Wi1J1in.i iThieWJY1kiu1pj·etnJa ,paitenit11 ak1cyzo­
weg-o 111leg-atia klarze, o 1ide .prz;edsie!b.im'Stwo 
P'ro\V1a1dJrone j.est ja'W!nilie. w wv:s·oikości po 
fnwv na1leżinryic.h oipif.a.t, .ieżeilii zaś fa.iiruie. w 
w:vrnikioś1c.i· d1w1wlcrv1bn1~i tvch 01TYł.at. pirzy­
czem p1rZ€dsiębiio!f'S,tiv..10 t11l•e2"ai zam1mięc!u. 

Smowiadzaind,e p1r.z:e,drni'.io1tów monoonlo 
w1yich ilittib aij(icviz1oiw11'ch z w. m. Gd1ańska 
kair.a1ne bed:z.ie w W'V'SOki<Jośici 5-kirntnie.i opla 
tv morno;pellol\Vle1.i ornz 1mnifi:sik.ade. 

P1rzv 'PIT ':bestę.ois•twa1ch ska!I'DO!WVlc.h. przy 
któnich kairn. PTÓCz kiomf.iisllrntv. nie D'!Ze- · 
kracw 1000 zlt.. wliaśdwe do. r101zstirzv.f!.nię 
cia spra•wy sa władze I [1j]1Sfa1niei:i. w in111ych 
wla<l1ze II iirus1tail1id.iii1 IYkręg-u., w ik,tór.vrn p:o­
Pellt1Jic1111() pir.res.te.oisbwo. 

CeiLem W:Y1kryicia w~illl!1V'Ch, org:a:rna s·kar 

bo1We. na· mocvi UiPOWtaŻJniooia wfadzv s;l{air 
bo\\ieJ I in.srtam:\W~ wzgil. .inisrDeiktora ikon tiro 
li skairbow1e<J lub stirażv ceiJ;nei uora"Wmioą1e 
są do .prz,e1pn·o1wadizaa1iia rewJzvi dQmo· 
wrvich. a w raizi'.e ipoitirzebv i rewi·zvti oisobi 
stych. 

Tyimc.z.asowe za tr z-ymainóe oskall'żo.ne­
g-o mo·że nastwić. jeżeli sta1wfa.f ooór przy 
w-yikrvciu przestęJJ1S1cwa. l111b usilowait zbiec 
jeżeli tirzeba sprC!JwcłZJić tożsamość olJ\vlnio 
neio. !~eżek olbwindonv miteszkai stalle zagra 
nicą.. w ra:z.i·e uzaisaicil!J.·iooej obaiwv UJcdeczk; 
lub 1J10irorumi·ew;a111.ia si-e · ohwin~o111e~o u 
\\"'SP'Óh'i~nm"'mi J.ub świi'adlkrumi. 

Od <Jir •ze:czeń kainn1V1oh 'P~zvs:fouimje ma· 
wo zaża11e:ruia d'O bezioośred1J11io wviżs.z.ej in 
stainlC'.ii. skaaibioweti. w.zw!. Sikaza111v może za 
żą<la:ć przekaizairuia smaiwv w1ta!CLZJ0111 sądo­
\vym, pir.zyic·zem w I in1stal!l!Ct.li O'rz.e:ka s&<J 
okręR'O'WY, cd. ł(ltórero w'W'Qlków sfJronv 
mog-a ZJa1lcżvć skairgę fodvm·ie do Sąd Na~ 
wvż:s:ze gio. 

Nowa uis:ta1wia kama- sa{an-hoiwa1. iJC.t6ra 
wichiodz.j w ŻYJcie z dmiiem 1 stviczni·ai 1927 
r. ohe.tmud1e taikże 1pil"zestep:s:t:wia sikairbowe. 
WDeilnione IJ'rZ'eid tvim termiinem. :urzvte-z,em 
pr21eda1WttJ.Jiemd1e śioi'g-ainia OOW'V'ŹS'zych 
PT'zes~ę;pistw nasleiP'Utle tFZY mzestęp­
stwaiah. roleg-alą1cVJCh na UIS'Z.CZUioieniiu do­
chiod'U SkalI'bu Pań•s:twa 1rt.Fb n.arnsZiein·iiu za­
ka·z.u ;przviwio•zu. wvwoiZIU IU1b orz-eiwoizu ......... 
po itrzech la:taieh od d'tl.1'.ia· pooełmiie:nia' prz..e 
stę;J)ls:twa. przy i1t1invich po~ fo) 

---x---

Przemysłowi łódzkiemu grozi konkurencja. 
IMPORT TKANIN ZALEW A RYNEK. 

W oistairn.i1ch mies.iacach -0boik zmni.e.i­
szen.i a, eksp10,f'tu W1ł!Ćiki1e1n.ni'.1cz,ego za!UW'ażyć 
sie datl,e d1rw:;ie ni·elJ•oimyślne ziaw~is1ko: 
\\1Ziroot vrzy,wow tlkal!liirrt n.a rvITT!ek tód.1zk:. 
P·rzyiwióz ten wiy•razH sie c-vDra orzes-zto 
10 t':Y18. romrn. w or.ze1oila,.\!.'U mies.iaica. Przv 
w'Óz bawe·f.nv ~w~ększyit siie o 3 tvJS. tom1. 
a a PO'ZY'C.ie Pll"ZV'W-0.Z.U we1fmr wta:z Z cze­
sa:111ka w1Ylka!ziutią wzroisf. Ogótem mzyw1ie-
7J!omo tllrn1111i1n baiwefrn.ia1nych 65 tvs. to1run n.a 
sumę 1 midi 744 tvs. zif„ wet1niai111vich - 31 
tytS1. tonn nia sUJme 689 ·tYl'). zt.. pó~'edlwab-

nwh oraz z .i1eidiwaibiu s:if.uiczine.ro - 14 
tyis. Uolflltl. z.a 2 m!iłi<J1n'V 419 tVtS. ził. I(onku­
rnnic;Ja impo1rto·wa11vich tow:airów wit-6kii«:!1-
ni1cz"Y1ch zagornża w Dewm:vrn stio1Dnii!l1 twrze· 
mvs1toiwi wtóikien111ic'.bemiu. dfa ld6rero sta 
nl()!Wd 00'\Vla©ne .ni·ebe-wieczeń·stv.10. Z uwa­
.l!"1i 1111a to udać s1ie ma dl() Wa1rsz.a'\VV soc­
c}a[na dte.Leg-a1cia w ceilu sktonien.i.a· czvnini 
ków T.ządiowvich do wyidalf!fa, zairzaidzeń o­
chro1111n'V1ch \\'D'bec tvch ni,eoożaidail1 v~J· 
z,j.aiw.iisk. (e) 

Rozwiązanie zarządu Kasy Chorych w Tomaszowie. 
Jak się dowiadujemy, panJU.iące odda­

wna tarcia w tonie zarządu Kasy Cho­
rych w Tomaszowie, znaiJazty obecnije 
swój epit.og. A mianowicie Okręgowy U­
rząd Ubezpieczeń wydał zarządzenie, mo­
c.ą którego zarząd Kasy Chorych został 
z dniem 1 listopada r. b. rozwiązany. Ze 
względu na to, iż do nowych wyibcrów 
cozostaje jeszcze dłu~i okres czasu, zaś 
Kasa Chorych rnie może .pozostać bez ciał 
kierowniczych, Okręgowy Urząd Ubezpłe 

czeiń zamianował specjalnego komisarza. 
który sprawować będzie kierownictwo d< 
czasu ukonstytuowania się rwwego zarU\-
du. . (w) . 

SKŁADANIE DEI<LARACY J O OBRO· 
CIE. . 

Wedtug i'tliformacyj wtadz s'karbo· 
wyich, termin składania dekłaracyj o obro 
cie za rok 1926 UJDływa z dniem 15 luteg@ 
1927 roku, a nie, jalk mylnde podawano, do 
dnia 1 grudnia r. b. (m) 
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W dniu 1 b. m. zmarł po długich i ciężki~h cierpieniach nasz 
1.t„ 

DO L ·F OBER MA N.N 
właściciel farbiarni, przeżywszy lat 52. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok odbędzie si~ w środ~ dn. ~ b.m, o godz. 2-ej po poi. na cmentarz ewanglelicki w Nowem Roklel11 1 

W nieutulonym żalu 

ZJAZD HALLERCZYKÓW. 
W dniu 6 listopada z Łodzi wyjedzie delega­

CJa Związku Hallerczyków na zjazd, który się 
odbędzie w Ostrowiu w dniu 7 listopada r. b. z 
okazji 5-lecia placówki hallerowskiej w Ostro­
wiu. 

W zjeździe weźmie udział generał Józef Haller 
oraz szereg innych oficerów przeniesionych w stan 
spoczynku. (u) 

KASA OSZCZĘDNOŚCI W LASKU. 
W dniu 1 listopada r. b zostanie otwarta Kasa 

Oszczędności pow. łaskiego i mieścić się b.ędz!e 

, rw gmachu starostwa przy wydziale pawia to wym 
w Łasku. 

Kasa załatwiać będzie wszelkie czynności w. 
itakres bankow6'ści wchodzące, a więc: przyjmo­
wanie ~kładów, udzielanie pożyczek, kupno ·.va­
lvrów, przyjmowanie dokumentów do inkasa -
przekazywanie gotówki i przech9wywanie depo· 
zYtów wartOOciowych. 

Dyrektorem kasy mianowany rostał P. !yg. 
. munt Chudzyński. 

NOWYi PODRĘCZNIK PRAW A KARNO­
SKARBOWEGO. 

W bieżącym tygodniu wyjdzie z druku ksld­
ka sędziego śledczego dr. Taubenszlaga p. tyt. 
„Prawo karno - skarbowe", zawierająca obszer­
ny komentarz do nowej ustawy karno - skarbo­
wej oraz opracowanie przepisów karnych, Jc-
tyczących podatku przemyslowego (o.brotowe­

go), dochodowego, majątkowego, spadkowego, 
ifanin komunalnych oraz opłat stemplowych. 

I 
„Zlituj się pan nademnąl... Przysięgam, łe 

dochowałam mętowi wierności! Nie gub mnie! 
1 C&łowieka miej litość! Patrz, na kolanach bła­

gam clę i zaklinam!" 
1 „DZWONY WIECZORNE". 

Z ESTRADY. 

Pierwny kontert ~ymt oninny. 
Pisząc sprawozdanie z pierwszego kon­

! certu symfonicznego, którym Ł. O. S. roz­
, poczęła sezon 1926-1927, muszę zacząć od 
wyrażenia żywego zadowolenia, że dziel­
ny ten zespół zwycięsko przetrwał rok 
zeszły tak ciężki i grożący co chwila roz­
biciem tej pożytecznej i sympatycznej 
placówki. Z nastaniem zaś sezonu nowe­
. .iro zmÓWI 'Sita.ie Ł. O. S. z zaioa11lem oo pra:­
cv dl() S1Pelinli1amfa1 tvich sziczy;tn1y1Ch zadali. 
t}ad<iile :przez sam falkt SIWero distmdooiai i1 swe­
go roiZ!WOliu dll1a, dohra łrulWUII"'V mUJZwz.ne:j 
na sie1biie ookltiaidia. 

Ptuib1i1c:Z1t110iść ltltiumnde rw,yip1ei!niiłia s.a1l'ę, da 
jąic ,tym dl()l\V16d! siwego UIZOOl!lUi<t !il SY\Illlt>a1tji. 
d!aJ Ł. O. S. Falkif ten ;po.ZJWa!Lai s1P10dtzńewiać 
ISde. że aipeil do sipo1tieczieiń:sitwa w !OIOIP·aJI"Ci~. 
WY!POW1iedzi:a1!11V wzez rp. Woi1czvńislk·i·eR"Q 
iimimiem Za[ząidru1 1rni1e .pir.reb:rizmi1 beiz echa.. 
P:rog;rarrn ir1owo1czę1tai ois.tamrui.a cześć Od­
'Wli:ec:ZITIJVlc.h Pileśrni Kialflliołwj1c:za. W UlbW'Olrze 
fh·1Il1l Ka!r1t10fWli1ez OIPOOOl\Vla'VvSiZV' śwliietnii1e te­
chmlilk:ę mboty rtem:aJtv1c:med oiraiz r>.iisiamda na 
orbe.sstirę W1VIZIW13.fa1 się z oodl wioł'VlwóWi ob 
cv1ch 'i iz1U1Pe•łn1iie S1Woho1dlruie a !i1nd!viwiild1uahrt1ie 
iw.vroowliiadla1 :re:ziuilitalty siw;yioh rozm1%·tań 
ir.uad ·tragj:zmem żydai. Wis:vvstkie ft!rz'Y! czę 
śai: Plieśń o Wli1ellrui1Siteti tesiknode. o mi,_ 
rości ,j śmien-1Ci1 ,i o w:siz.e1chibyde Zl\.Vdiąizaine 
są zie 1S1oba dlulchorwo i1 ll11JUIZ'V1Cz1111iie 'WS!Pól1ne 
mi. motywiarrnd· i JPWedistaJwdiaó1a. :nierooienv.a.l 
1ną caifość. Z itie.iro OOIW()ditl nilemihm dvso 
nam.1Siem by1lio wtvikooialilJi,e j:edivnie tv~ko 
os:taltlnlite1 1ciześic-J.. W'YU"la'ZJĆ mU>S!Z.e ztd:z.iiw1!e 
lllie IPOd adiresiem divir. Fd1tellbe:r1.ira:i. że iak'O 
ł1lr.zv1;aicied Uratl!'i1cw1ie zma:r1tez°' k1011111Po•z-v­
ltoim i1 j,e.gio1 1k1o[e . .ir.ai z ,Jmliodleti. Po1llski1 w mu­
;zvio.e" z .talk ma1tą dlO·zai :pii1etv1zimu od1nos·ii s i'ę 
(I!o Jie·g-oi diU1cho1wej s1piuśdimv z..g-.aid1zad·ąic SJę 
na O:DUJS:zicze1nie d,tw61Cih pi1erW1S1zvcit częś·d 
Odiw1i1eic.Z1t11V1cłt Pieś111i. 

Drugą część pro.giraif11JU rozrocJzęła 
U-igai iSIYmfOIIlliai Slkiniiabina~ Slk1rJaibilll! Jesit lak 

Stroskana rodzina. 

ZJazd Nauczycielski w Warszawie. Na zjeździe byil'i! także obecni: mt 
tor departamentu sikót jpOwszec~u 
żtolbicki. dyr. deip. szk. śr. - Zagón 
naczek11lk Radwan, nacz. Tynelski 
Danowski, prze<lst. geine:ralmej ~ 
stuż!by :zdrowia, d.r. Oi..ą,g;lf.ński, 
Zapolski., wi.zyt Pi-o·frowski, w 
łągowski, wiz. Klebanowski, Wi<: 
lek senatu WoŹtniCkf, senator K ~ 
se;n.aror Posner, pos.towie: Pi 1 

Thu1gutt, Czapi.ński, Wo.jt{)v/iicz i· f 
to przedstawiderre skarbu, pra 
kult., 1k6tek rnln., uniw. ro1bott.1„ 
koresp., cel!ltral111eigo biura !kursów" 
rosłych, Banku GoS(IJ. Wie.isk., lii1! 
wie st.ko-In!: Kosteledki, M'i1ller, P~o 
·i wie.lu dmnych. Przy st{)tach 1P ' . 
·zajeli miejsce li:ciz.ni przedslawki i 
stołetC'z.nej ~ .prowincjonalned. · 1r 

Od1bywają·CY się w sto•liicy III zjazd de­
'1eigatów Związku Polskie,i;o Nauczyciel­
stwa Szkól Powszechnych rozp-o-cz;ąt swe 
olbrady w nledzielę, 31-go paźd-ziemrka r. 
b. o godz:Lnie 1'0.30 ra.no w sadi Towarzy­
stwa łli.gjernicznego, przy uL Ka{owej. 
Zjazd otworzył 1prezes Zwią:zku senaror 
Srtanistaw Nowa:k wygtoszeniem .przemó­
\\"ienia, w którem stwierdiiit stal'y i dągly 
rozwój organizacji. Ze-braind deleis;aci i 
przedstawicfele zarówino wtadz szkolnych 
jaki cate·go szereg:u lm.stytuieyj spo!ecz-
11.11)~ch dowiied:uieH się z ~1s.t senatora Nowa­
ka, że Zwiąizek rozwija szeiroką dzialal­
ność spotecwo-ośwl:a.tową i zawodową, 
wydaje :ki1lkrunaśde czasopism sZJkolnych, 
zawodo:wych., nauikowych i •popU1larnye:h. 
organizuje ty;Siiące kursów <lila doroslyich 
olbywatel'L ikraju, niesie szernko zakrojoną 
IJ)Omoc swoim chorym ko1le10"om przez wy­
staw.Lenie najwi.ekszeip:o w Pulsce sanaro­
rjum d'la cho'f'Y'ch ipiersiowo w Zakopamm 
oraz tworzenie Hcwyoh kolo.nfj uzdrowi­
sko·wych w miesi•ą.a1ch Ieitnk:h; walczy kon 
st-1k:wentnie w ·obronie inten~isów siziko.ty i 
nauczydelstwa o·raz .przewija -ożywf oną 
dz,iatafoaść na polu podITTnsze:nia poziomu 
wy1ksztakein1a uall.l•czy-cieJstwa i udepsz.a­
nia metod pedago~kznych. NastęP111ie se­
na.tor Nowail<: wznfiósl okirzyk na cześć 
Rzeczypospolitej. Prnzydenfa Mościckie­
go. Okrzyki podniieiśli trzy.k:ro.łlnie uczest­
n'icv ziaz<l!ll. Na cześć maTszatka Piłsud­
s1kiego, jako honorowe'S!;o cz.tonka Zwiaz­
ku, zjazd uchwa11i:t dziękczytnn.ą remlucję. 

Zjazd oddal 111ad!to cześć ;pamięci pierw 
szeigo ministra oświaty ś. p. Ksawerego 
Praussa. wielik1es;o poety ś. p. Jana Kas-

by diaillszynn ci~.ean Chorpioo. U obv~ 
diwóoh w :~edJnail\:ie.i mie:rz.e d10ITT1i11il.l(je airv­
stohaitvzm ~1 wr:vsuht•e1J;nńe111,le śwt'aita we­
w1Ilęńrz11m.iro1 1i1 dte'liilmit:n1ość utcziuć. Ps:yicholo 
.ir~czm.de niie1ZU"l{)IZftlITT1i.ailem W::\1d1atiie .oołąicZJ~'1i e 
v.nynnii1ein,ioarvich oe1ch z dąUirniem d10 O•g-ar­
niięda: olbrrzy1mi'.tch hl()nr,z10111iti6w ·i <lto uo.tę­
R"i. J1edtvm.i-e diz;i ę1foi: g:e:rt21Lrno1ści '1.ll1Tlii1e1l,i1 oni 
'tę wa.mee :Elfa z Piromet01.lsz.em o•odlnt'l.:!5ć 
do oo:i.i10mu a1rtvzmu. Gaiła 't\vióircz.o§ć 
Skini:abil!la sta~ie sii :ę dq.a nia.IS j.ClfŚlnńieiilszą~ gidy 
ją iP'O·matte:mv tą1oz1rnie z roiz:wt0~iienn ieg-o mv 
ś.li ]iil1Q!ZIOfi1czm.e.i. Ramy n.ini'.•e.i·szieiro a.rtykn 
tu 111i•e 'P'O'ZM'ail.ają na dioiktadn.'.e1i:s1ze omt'1-
wiietni•e 'tailmwej. W'S1POmnę tv1llko 1~j dwa 
mr.aab01rid'.zd1ej cl:I.a[aik"ik·rvstvc:zirne momenty. 

Uw.aia1ją1c kaii:da twóriczoś.ć i.ailro .,!:>o­
sk ai. beroelio1\v'a girę" p01P1rz.e z aiel!1ll!110 ś ć du­
(',b101W)llch: braiz n p;ięktrno ;rozi1m1s1zv. dtu1ch do 
choidzi1 dto ;po;i:na1111ia1, ż.e .i·e•s:t t!w6r1ca swe·,::o 
Ś\vi:aita i' oo ipirz,eibuidlzieinh.1! 'teg-o kosmiic·zne 
R"o wzlt1all1li1a mzio101czvma- si·e . .100!01' diU'cha 
\V lk'l'ladm e elks:taizN". 

Tą <liroga dochotdz,i ~4k.rii;ahl1n. di01 i<liei M! 
ster.tum. Móreg-o wvikonać 110is mu nie pio­
zwoiLit a ikitóre miaito bvć a!kttem Li1hnrg-icz­
nvm z itJ[ObJematem ipolą1czeinia· sizituik pięk 
n)-ich j; 1PO'WISIZe1chinoś·ci wvllron::m'.:a. 

· U~a: Syrrnfonua, n.a>l1e.żą1ca dlo śirod!kowe 
g-o oklrieisiu 'twióriczo1Śiei Skir,iaihima: ·i1est Jakby 
feicizą. f.ąic:ząica: .i·em p11mlkt W1YtiŚie1lia. od: Cho­
Ptinia ( tf!emait A'11idainite z.1'eikika1 pirz'VllJ{)mn!'1:1f ą 
cv P.re1Iu1dti1rnm dHtno1) z 11eg-Q• IJ)(Oltę.ga ~uż z.u­
peftrnie illlid:yw1!diuia1l1111i·e rl()'Z!Wi·niietei.i eil<1sita.zy 
w d'w'6ch osfaitin.ilCh C'zęśic.iaich. 

Olflkrliesffirę vrow.aidiZ1i1t zie zwvtkJa 801:>'.~ 
maiesllr.łą divtr. Fń:tienberir: że 'tam może nie 
W'SJ1)ylS·t1lro ,pn ,feg-o mvśJii 001s.ztło. fu jed1niak 
ca1!ośaii d1oid1ai'tln1!1ego wiria'Żiernfai 111ie reosu~o. 

So·Listą 'Wli•oc.wru byit o. F-enerma1n. -
do:snmTua1tv wd10·l1enczeH:sfa. mam:v iUJŻ u Has 
i lbairdZIQ ip1rze~ f.6dzlka 1Piuibliiciin10ść luhia­
ny; ro•zipiisrviwa·ć s-i e w1ieic o wru!l()lliach iie•g0 
R'fY il.1Jile betdę. P. Feinie:rma:n g:ra.1t diwa ko1n­
cm1tv - ba11"d1zo• stY1lo1w:v Bo·e:cbier.in11i'ego i 
mu1zyic.z.n,i e ma:tio d111Jferesuti'ąicv V1o~kmarna„ 
któirv tvillko dtzięil\1i· d!Q~lko1na1ł·e~ in.tern111eta-c.H 
nJe IJ;l!01Z10sfaw!l1f wraż.e111n1ai wzvlkir1e1i m1dy. 

- · - · - W.acta.w, Lewamtowskl. 

,prowicza i zmarłego tragicwfe 'kuirafora 
lwowskiego ś. ip. Sobińskie;go. 

Po powitani.ach rozpoczęty się .prze­
mówienia reP'reze.ntantów z których 
pierwszy zabraf glos wkem1n-'isteir oświa­
ty p. Stanistaw Gayczak, wygtaszająic 
dłuższe przemówienie. W·iceminister 
stwie.rdzlJ, że Zw1iązek P.N.S.P. jako naj­
wię.ksza origani·zacja nauczycielska w Po1l 
sce ma mo1żność i niewąrtpliwiie prawo cz'll 
wania nad rozwojem szkol.nictwa, ma ipra 

wo żądać aby z jeigo ,prncami l iposfulata­
mi Hczyty się wszvst1ki-e czynnilki w pań­
stwie. Nadto ,podniósł be·ziprzyktadną ży­
w•ovność i twórczość Związ:ku i z:aiz,naczyl, 
że wyz.nawal!ly wzez Związek postu1at je 
c1;1011itości szkolnicfwa polslJ<fe,g-o znajduje 
zupetne uowmienie w riz,ą.dz1ie. Domaga­
nie się Związku aby administracja szkolna 
zos.tata w na1leżytym stop11iu usprawnioną 
a nawet zreformowa1J1ą, jest s·tuszne. Mi­
niisterstwo Oświecenia 1podjęto }uiż prace 
w tym ikierunku 'i i:>ilnle śledzi wys'Uwa.ne 
w tym względzie .projeildy Zwia;zk<tl. W 
zakończeniu wicemirnister oświaty ośwliad 
czyt: .. Uchy.lam kornie ~t·owę iprzed czv­
naiml Zwia71.ku, przed praicą ofiarną jaką 
iprowadzi Związek. 'vy.ręczają.c Państwo 
w róiimvch dz:iedzlin.ach roz\voj11 szkolinic­
twia i dbatości o zawodowe imteresy nau­
czycfe:lstwa ". 

W przemówimfach oowńtailnvc 
wi.adato się baTdZO Wiewu Z wvm · 
wytiej reprezentantów, witając zw 
nosząc sze:r·oką i twóriczą działa 'e 
i życząc ·owocnych rezultatów 

Referat \maug·u:racyjny p. l. ,J 
wa po1l1itvka !'·zkolna" wyglosiit 
dziatu Min. W. R. l O. P. - dr. 

Powyższą część o:brad zjazd 
cz,ono wyiborem szereg-u !komis. e· 
bedą obradovraty w dalszyim <:i ; 
dluis;r statutu Zwfaz1ku delegaci · 
tuj,ą catość or!!anizacji, l'i1c·zącej · 
'tysięcy czt·o·nków. 

- --x----

Zebrania kontrolne rezerwistów. 
DZIŚ I JUTRO REJESTRACJA WEDŁUG LITER OD Kr. DO Mz.! 

W dniu dzisieJszym win.n1· stawić się 
~1a ·zebrania kicmtrolne mężczyźni nasitępu­
jących rocznii!ków: 

RocZ111fil<: 1891 w lckailu komisji Nr. 1 
(Konstaa\tynowska 81, koszaTy) o nazwl­
Slk:ach na litery Ma do Md. 
. Rocznlilk 1892 w lokalu komisji Nr. 2 
(Konstantynowiska 81. koszary) o nazwi­
skach ma litery Ma do Md. 

Roczniik 1893 w loka1lu !komisji Nr. 3 
(Lesz'tlo 9, koszary) o nazwisikach ITTa lite­
rę L. 

Rocz.nf;k 1894 w ldkal•u ikom1sji Nr. 4 
(Konstan1tynows.ka 62. koszary) o nazwi­
skach na ;litery Kr. do Kt. 

Roc'Zniik 1898 w l0ika1lu komlsii Nr. 5 
(Składowa 40. koszary) o nazwiskach na 
litery ~r. do Kt. 

.. z 
W dni.u j1uitrze1szym wd111ni st ~· . 
Rocznfik 1891 w 1lokalu komi 

(Konsta'tlty,no wska 81, kosz.ary} 
skach na lite,rv Me do Mz. ta 

Roczn~lk 1892 w lokalu korni' 
(Konstantynowska 81, kosz.ary) p 
skach na Merv Me do Mz. 

Rocznik 1893 w lokalu ko · 
(Lesmo 9, koszary) o nazwiskad 
ry Ma do Md. 

Rocznuk 1894 w ldkału «com)Ja 
(Konstantynowska 62, kosz.ary) Y 

skac:h n.a 11itery Ku do Kz. eł 
Rocm;1k 1898 w lokalu k-0,mf 

(Sikladowa 40. koszary) o naz\\ 0 

• 

litery Ku do Kz. m 

;. Or 
ta 

Co ujrzymy na scenie Teatru Miejskl;i 
Z POSIEDZENIA KOMISJI TEATRALNEJ. 

W .pląftek, ulbiiegłe·sro tyig-o<l.nla, pod ?a·rdou, jedną z.e sz.luik' Szekspi.J \l 
przewodnictwem l.awni:ka Wydziafu O- 1edin .ą z komedyiJ Fredry (ojca). 
światy i KU'lfu1ry - Fr. Kmcz.kowsk!e1go, Z repertuaru wspókzesITTes;-0, 
od'bvto się 1P'Osiedze11fe 'komisji teatrnlneij. n ego: „Djaibet i karczma,nlca" -

Posiedzenie 1komisji tealrnlne·i ibvło po- K·rzywoszewskfego; .:Popas k.ró 
Ś\V•ięcoine dziata1!11ości Teatru Mie}sldego. ś-ci" - kome<lja Siedleckiego; da · 
Dy.rektor dr. A. Szyfman. ztożył s-~czegó- Wl!ględnie dwie komedje najnow 'k. 
lewe sprawoz<l~ie z dotychczasowei cze nie otrzY1111ane IJ}rzez dyrekci :i 

dzfa.talności Teatru Miejskieig-Q oraz przed oie jedną sztukę ekspeiry.zuental i · 
Iożvt projektowany re'1J.ertua·r tea·bru na Wi:1'kiewiczf · 'S' 
najbliższą przyS'l•łość. Wedtu1g projektów ......,.„„ 1 li[} 

dyir. dT. A. Szyfmana i dyir. B. Gorc-zyń- Kl tł O Dom Lud · 
sktieigo nafb:lllżs·zy reipe:rfuar Teatru Miej- ul. Przełazd 34. 
s1kieigo przedstawfa się następują100: -·------"---.... 
•. Sprawa Maikropulos" nowa szfu'ka cze- W 
ski ego autora K. Cza.pki; „Król" - 'korne- Dziś I ::::::::: D ,0 ,i 

d:ja salyryczna de Flems'a i Cailllavet'a- ~~ •

1 wy.stępy gośdnn.e Maszyńskie·go; „Gdy- y mł O~[p bOilp[lY f a IQ 

bym ohdafa" -ilmmedja frnnC'Uska Oeral- ~ I\ ~ 
dy'ego - wystęipy _g-01śd1111e M. Kamiń- W rolach główny& genj~tn 
skiiei; „Dar ·poramka" - komedja włoska aktorzy Bebe Daniels f :ze 
O. FDrz.ano, jak również bajka dla dz•ie-ci szard Dix. 
o~~ l 

Pozateun Teatr Miejski w bi>eżą,cym se UWAGA! Ceny miejsc na,~ 
zonie 1926/?/ z wielikieigo ire:pertuaru wy- s~kie przedstawienia i we wtie:t 
stawi: .,Cyrano de Berg-eirac" - Ros.tan- kie dni I m. 60 gr., II m. 3f ki 
da; „Fausta" - część I ~na jednym wqe _.. HI m. 20 gr. iąi 
czorze wedt1u1g- nowe·go o·p.racowa1niia wie- Początek ostatniego przeds 'Y1 1 

deń•s!kiego; „Car Pawer I-szy" - Mereii- nia o godz. 9.30 wieczo 
kows.kiego; ,.Madame Sans Gene" - ~. 
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----dziś usłyszymy z gło· 
nicy radJo-aparatu? 
gram warszawskiej stacji 

nadawcze). . 
reda~. Godrz. 15 Ko.nrun1likałt ~s1podar 
i;Wz. 17 P,rog1ram <lila d'ziooi'. 17,3\i 

d, 19 Oc!Jc.zyt z cyikhu „Państwl() p()ll 
WZ!WO\lu diżi1e:m"V!11" WVl!!·tosi- p~·oif. 
"dkii. 19,30 KomUJndikait rołntilczy, -

Nad -progiram Ro·zima.itośoi·. 19,55 Od 
o. t. „Mitioidizil 1eż I ~1JJtotieezień1stwo wo­
~dlnia a!kadlemiika" v..-:v1.11:1t1oog.i; p. \Va­
Za1?'Ó!r()IWSkii1, 20,31() Ko1111oorlt wdeczoir­

re·tlka .Jkllaisyicma". WY«conaJWcy: 
tra P. R .• ,pirof. Ja111 DW101ra1k1Qiwski 
.ia), p. Zofja Do-broi\VO~sika-Pawt>0w 
:e'\vi), Luc!JwJik Urs,teirn (a1ko1111~ainia­
w i!Jlrogiramie: Offonba1ch, Jain 

~ 
. Suwe. Nai zakofrcze.ruiie svll?lnait cza 

.liłormao.i e o:ras·oiwe. 

a W. OPIEKI NAD INWALIDAMI. 

r ząd Towarzystwa Opieki nad Inwa 
woiernnyrrni w Łodz.i (ul. E:warnge}ic-
17) urządza w pląteik:, c!Jnia 5 listo­

!l.ISl. b. o godz. 6 wiieczorem w siedzilble 
i:dń , ·przy t111. Piiotrkowsikiej 96, popriz. 
w , walrte ·z1gromadzenie cz.tanków 

· · vstwa. 
oś . 

µwłltZEśCIJAŃSKIEJ DEMOKRACJI. 
Lla 

~
k ~zwarlek, dniia 4 listopada r. b., o 
zy7·eij wieczorem, w sa'1i Domu Ludo­

Przejazd 34, Kvto Mlo<lzie:ży Chrze 
pr)kiej Demo!kracjd od!będzie swoje ze-

piątek, du1•a 5 lislooada r. b., o godz. 
J:o 'eczorem, w saH Domu Ludowego, 

fzd .. Przejazd 34, odbędzie się zebra-

r
ść skiego Stronndctwa ChrześciJań-
ra okiracji. 
't -

riF· z~ Y SANITARNE CZERWONEGO 
KRZYŻA. 

za cja s1óstr okręgu lódzikk>1go za na­
l!uOśrednictwem poda.ie do wiadomo-

u. teresowanych, że kursy sainitarne 
dbywać się będą raz na rok, oraz 
'ższy kurs z.ostanie rozpoczęty na 
u roku przysztego. 

PIECZENIE W FUNDUSZU BEZ­
ROBOCIA. 

... h!czas norma zal!'ob'.lru rohoblka. 
regio oibti1cz.a1 s1Ię •wild.adiki nai finndwsŻ 

. , xx:ia: ·i zaJSli·1iki. "Wtymoise'la 5 zt d1z.ici~­
•1c 
ji mJie w10b0c 'Wl.ZlWs.tu zairobkó.w o 

n . (lid daif:vi '\\1Dro wadz·e'l1li.ai w ż vde 
zaibe1z;l)fi1oczenJoW1e i. Zairz ad OM w-

fi '1usru Bewolbo1oia no-sfanow:H sumę 
n i!Żls·zvć z 5 na 6 ~r. 60 QI!". (u) 

sil ÓW GIMNAZJALNYCH E. KRY-
h 111 ~ fflEROWE.J. 

• ji laS informują, lekcje na kursach gimnaz-
0 nf. Krygierowej pod kierownictwem dyr. 

Kutyłowskiego - Sokoła już są w pel­
is.ii IL fachowe kierownictwo, jak również 
i~ka groino wykazały, że kursy łe są najpo­
(b) lą uczelnią c!la dorosłych w naszem ir.ie-

wykladów słuchacze i słuchaczki ko­
z zajęć praktycznych w pracownhch. 
c w każdej klasie jest ściśle ograni· e atkowe zapisy uskutecznia sekret:u-

owska 157 codziennie od 7 - IO. ' 

• IRZVSTWO •• LOKATOR" WY-
llfa, JE MIESZKANIA W SWYCH DO 

or MACH. 

- kOiairzVtstiwo „Loka.t0tr" wtvll)Ul51roz.a w 
~la j. S'\v:vich d.omach PT'ZV u!I. Keri!.~a 
[aleJ wis.ki1ej 60 miieszkań- ztowuw.::lt z 
· sze !mahmil z w1Szoelk1iemi 'vvigodiamL 
c ję), llkaini·a z,aistama o<lidia.nie do użY'\Yal­
nia ~dni·em 1 liip1ca 1927 rn!Jru. mzyiczem 

a· PTZV'.Vmil.!1.ie już oberni.e tol\varzy 
\Yem bii111irze p.rzvi ul!. A'Tlidir·ze.i.a nr. 
i:na1ch od 2 il 1Pót dio 3 Pn ooił. 

DATKI W USTOPADZIE. 

rJ% i łtopadizie w1z v'Padatta 111aistę,pu·ią1ce 
• oo<la.tków bem>ośiredinJich: Do 10 '\O Przvipada pitaittn10ść 01oda.tikiu pań 

i) 1;f o od il1liernchomośici za k1\\"air'tat 
. i - Lisropa<la - w1D1taita o-cda·tku 

.Jal~ . we,g-o od oibroibu, osia.g-,niieteg-o w 
i ~ m miesfo,,cu ip.rziez m.wdsiębior­

-lowe I i1 II !kaftieg()1r_łi ora1z prze-
-ws od I do V ka1te:210idi. Do 20 lis-to 

~sz~ 'llJ'l1a~a· dlrug,iej :po.tow:v z:a1N1c.zlki 1rna 
30 c-da.tik1u .porz,emvis1fiorwero od' ohrol.u 

rta.t ir. b. Na1c!Jto1 w ciąizu His.ropa.da 
·e \V'viklllP!11o świiaidtedw oirz•:mv 

lsta · ka1rt rej1eis.t:raicy1.lr.vich na n"'•k 
ot'etl (w) 

'\ 
•• J(UR.JER ŁÓDZKI". - s·roda. 3 Hsfopaoa 1926 rofu. „ 

Dn~~nilY-i 1rarnwnilY 1ań~tw~wi wnłilili l a~lil 1o~wyikow1. 
Wspólny front wszystkich zal~teresowanych zw9 zawodowych. 

Do akcji przyłączyli się nauczyciele szkół powszechnych i średnftch. 

W dni.u 31 ipaździernllka r. ib. w godzi­
nach ·poludn1iowych w Wa·riszawie, w sali 
„Oolosseum" odbyt się wiiec 1prncowni'.ków 
państwowych, zwołany przez Ceintraln.ą 
Komisję Poroz1mniewawc21ą Zw:iąizków Za 
wodowych Pracowini!k:·ów Pańsfwowyoh. 
W .prezy<l. wdecu zasiedli przeds.ta:wicie­
le Ce:ritral Związkowych, P'rzewodiniczyt 
p. St. Oryfowsk1i ze ·zw. Zaw. Koiejarzy. 

Wiec wię:kszością gtOsów uchwam na­
stępującą rezolucję: 

REZOLUCJA. 
Zebrani na ogólnym wiiecu, zwotanym 

, przez 'Centralną KDmi1sję Porozu1111iewaw­
czą Związików ZawodDwych Pracowni­
ków. Pa:ństwowyiCh, pracownicy kolejowi 
i ;pocztowi, urz·ędn. administracyjl'.1J, nilżiSi 
1iunkcjonarjusze państwowi, nauczyciele 
szkół średnich i powszechnych, asystenci 
szkó.t wyiższyc.h, prncownicy więz.ie.n.ni i 
't. d. stwie:rdozają: 

1. że dafa parlamenlarne wykazywa­
ły ri. wyikazuj.ą ·state lekcewaieITTle warun­
ków bytu IJ)racowniików państwowych, 
które od końca zeszleRO roku wskutek 
wzrostu d1roiyz:ny stale pogarsza się tak, 
i1ż obecna realna wartość plac pracowmi­
ków pańs·twowy-cih jest o 2'5 % rmiiiejsza 
od realne . .i wa1rl·oiści tych ipłac w drugiej po 
łowie 1925 roku; 

2. że Rząd zajmuje leoreiycz.nie przy 
chylne stanowisko w stosunku do zagad­
nienia poprawy bytu materjaJlnego praco­
\\rn1!k1ów ipaństwowych nf e uczymi.t jednak 
dotychczas zdecydowanych !kroków w 
tyim ki emniku; 

3. że łstnieją. wamniki zas:pokojenia 
najbardzied eleme1t1larnych potrzoo ipraco­
wni'k6w pa.ństwowyich dirogą nonna1Jną do 
stosow.ainia świadczeń do niezlbędnych po 
trzelb państwowych bez ucieikaltlfa się do 
niebezpiecznych środków dla waluty pol­
skiej, irównowmg'i życia gos.podarczego i 
równowagi ł>udżełu państwowei.go oraz 

4. że da.olsze utrzymywanie tego sta­
nu i nieuwzglednianie potrzeb i pos"tula­
tów pracowmików !Państwowych lulb u­
wz1ględnianie ich lyMrn w sposób częśoiJ­
wy według ostatniego projektu rza_dowe­
~o. może sprowadzlić nieohlkzalne skutki, 
których uoJkanie jest nietyilko oboW1iąz„ 
kfem pracowników państwowych, ale -r6-
':vnież czymnl1ków decydujących, a przede­
wszvstkiem Rządu. 

Uznając w zasadzie konieczmość wyir6 
wna.nia w przyszto,ści str.a.t pon1iesionych 
przez pracowników ipaństwowych w cią­
g-u r. b. sJmPkiem stateigo obniżania się 
ptac. wiec narazi,e domaga się stanowczo: 

1) niezwfoczne~o podniiesie111ia plac 
pracowników do ic.h realnej wartości w 
drug1·ej potowi e 1925 roiku oraz 

2) podwyższenia dodatku mieszkanio­
wego w myśl zasad rozporz.ądzeinia Rady 
Ministrów z 30 lipca 1924 r. 

OŚWIADCZENIE. 
Od końca zeszłe.go roku potoże111le ma­

lerjailne 1Pracown.i1k6w państwowych ule­
R"a stale znacznemu po.go·rszeniu się skut­
kiem wzrostu tkoszfów utrzymania i nie­
uwr.irlędnfenia 'tąg-o faktu w uposażeniu. 

W rezultacie na uz,nanych za minimał­
'fle pensjach praicowniików państwowy;ch 
zaoszczędzono w ciągu 1roku iprzeszto 180 
mi1Lionów złotych. przez co wartość płac 
pod wzg-lędem sity 1rnp.na obrniliy;ła się o 
1/4 część wartości ptac, otrzymywanych 
w drugie.i połowie 192.5 roku. Nędza za­
cze1a coraz lbard·zf ej zaigl:ądat do miesz­
kań pracowniików naństw10\\"Y'Ch, którzy 
sa zmuszeni coraz bardzie.i rezygnować z 
zas1oakajania elementarnych ,potirzeib, nie­
pokój wcisika się coraz natarc:zywied i e­
nerigiczrnie.i do rodzi.n pracowników, odhie 
ra możiność so{)tkoj.nej i sumienne.i pracy 
dfa dobra 1pu'bliczrie1ro. Zrnzu ciche i sforo 
mne petvc.ie 10 uwzg"Jędnien1ie .potrze!b pra­
cowniczych stają s·ię w miare vvz1rostu ko· 
sztów utrzymania coraz bardziej silne i e­
nerigiczne i spodziewać sie mofoa przy­
krych konsekwencyj, ie!ieli czyrnnlki decy 
duj.ące pozosta.na ,głuche l12 wotan1ie rzesz 
pracujących d.la Pai1stwa. Niestety do tej 
pory 111ie można byto dostrzec ani ze stro­
ny rządu, ani Sejmu wyraŹine.i woli w kie 
rnn:ku zafalwie1nia tej ,palącej i bolesJ1ej 
S!Prawy mfimo. że istnii·eją warurnk1i do jej , 
rozwi.ąz.ania drn1gą nahlraik1ą dostosowa­
nia świadczeń obywateli do potrzeb Pań­
stwa bez uciekania się do środ1ków, niebez 
piecznych dila waluty polskiej, r•Ó\Yt11owa-

gl żyda gospadarcz~o i Tównowagi bud­
żetu ipańs,twowego. 

Sejm i Senat nie poddęły 'fe1 sprawy w 
czasie narad nad lburd.żetc:m poszczegól-

. :nyoh okreisów !bieżącego roiku, odrzucono 
nawet skromny wnioisek, 11.1Jieodpowiadają­
cy jstotnyun potrze!bom d ipos't.ulatom praco 
wniików państwowych, ,podwyiższeinia 
!Plac o 10 % . Rząd dopfern w {)Statnkh 
dniach wystiąpit z projektem podwyższe­
nia 1plac w ciąrgu ostatnich dwóch miesię­
cy ii \V następnym roku o 10 % , nie uwzglę 
dnH jednak zasadnLcze·go posfoilatu praco­
'W"n~ków państwowych podwyższeni.a lllPO 
są;żeń do kh realnej wartości w dmgiei po 
low1ie 1925 r. i ,podwyiższen1ia nieznaczne­
go dodatku mies·zkaniiowe1go w myśl za­
sad rozporządzenia Rady Ministrów z 30 
Upca t. 1. równo•legle ze wzrostem komor­
nel'ZO wedtu~g- obowiazują1ceJ ustawy o o­
chronie lokatorów. Dotąd ina wsze1lkle IPO 
stulaty pracowników państwowych Rząd 
stale odpowiadat, że zasadniczo godzi s•ię 
na ipodwyżs•zenie ntac, uznaje calkowufą 
ich stuszność, z.amierza tę sprawę ureig-ulo 
wać i szuka środlków. Różne o-rupy po•li­
tycz,ne robią ze sprawy uposażenia oręż 
w wake poliiyiczneij, !bez widocznego je­
dnak zamiam ,poważne1go zajęcia się 'tą 
'tą spraw::\. 

Nadto na pracowników 1Państwow~nch 
w cią!?;u bieżącego roku spadają ciąg-te re­
dukcje, którę miaty dać oszczędno·ści 1bud­
że:towe dla podwy.ższeniia płac, ogrankze­
nii·e w zakresie ·Państwowej ipornocy łekar­
skiej, ·podrożenie środków lecmiczych, ob 
nfżenie sto,pini służbowych, wstrzyma.nie 
awansów w administracji, zmiana stano­
wisk etatowych /Ila ikonfraktowe, a wraz 
z tern pogarszaniie warudków praw1nych i 
materjalnych, między innemi· odbieranie 

tPraw emeryifa1.nych, z racji któryich s'fałi 
fun;k'cjonarj.usze pańsl'wowi wnosili przez 
szeireg lat opłaty errnerytalne w vvysoko1ścl 
3 % '1.l1posażenia d t. d. Rząd w zarządze­
niach swoich inie uwzg!ędnil dany.eh i u­
waig, ptzedstawii.anyich przez związki pra 
cow1t1ików państwowych, z ktióremi nie 
szukał ikonlakfu d wSip6t.pracy. W tych 
wanmkach Związki Prac. Państw. w zro­
zumieniu niebezpiecznych !konsekwencyj, 
wywołanych wytworzoną sytuacją pulbli· 
cznie zwracają uwagę /Ila konieczność niE 
zwtocZ1T1ej i grUil1towned naprawy łych stG 
surnków. 

Dfuże.i nie wolno Z\\1lekać z unoirmowa 
niicm plac Draco~-ników pa.ństwowych. 
Nie wolno oibojętnie pafrzeć na dalsze zu­
IJ:mżeinie 1pracowników 1państw. i ich ro· 
dzin, któreig-o skutkiem może ibyć tylko de 
zorganizacja apara'tu państwmveg-o oraz 
nbnl1żenie poziomu życia materjalnego i. 
kultury ca.tej warstwy społecznej. 

Zw~ąrz.ek' 7...aw. Pracownlków Kot"' 
jowych (Z.Z.I(.). Zwiazek Urzędników 
Kolejowych. Zwiaze1{ Kcleiarzy Ziedno­
cze.nia Polskie4ZO ZZP.). Zwiąl'.ek Żawo­
itowy Maszynis.tów. Zwiąi'lek Dmżyn 
Konduktc-r~.11.ich. Zwlarek Pracowników 
n.a Dreąach Wodnych. Związek Prac,' 
Poczt, Te!~r. ~ Telef. Zw. Mżo;;zych 
PracoW1i.,ików Poczt, Tele~. i Telef. 
Stow. Urzę..-lników Państwowych. Zw. 
NiżsiZych F~nkci<Hmnuszów Państw. 
Zwi~zek Zaw. Prac~wnlków W~ęzien· 
nych. Zwłaizek Zaw. Nauc.z. PoJsk. Szk. 
Srednich. Związek Stowarzvszeń Asy­
stentów Wyfazych Uczelni. Związek 
Polskie1!0 Naucz. Szkół Powszechnych. 
Związek Mechaników Potsklclt Szkći 
Państwowych. 

Do~at~ow·y ra~orł ~ontrolny ofirerów relerwy. 
ROZPORZADZENIE DOWÓDZTWA OKRĘGU KORPUSU IV-EGO. 

Dowódiv~10 Okorę.giu Koirip.uisiu IV wvda 
to w dJn:iiu wiczorati•sz.vnn ro1z.p1orza1dzenie o 
dodia:t!ko1vv1vm r.aip101rc.ie ko1t11t:roi!Jnym o.f,ice­
rów r.eze1rw1v d· t>o1s;p101Ute.R1Q irusz.e111ia. kitióry 
odbvć sil·ę ma· Wi id1niu 18 b. m. W m'Y'śil te­
g-0 riow•oir•ząid'zenia. prócz dio.tv1chcz1aso­
wvich ziehrań łmntro1nyich. odbeidZlie sI·e de 
dat!lrowv ra1Poirt ko1rntroln:v ofiioerów r•ener 
wrv ti pos1oc4ilt-egio :msz.enJoJ, u1wdzonry1ch w 
laita1ch 1902. 1898, 1896. 1893. 1892, 1891, 
189'0. 1889, 1888, 1887, 1886. 1882 i 1876 o­
ra·z tV'Ch z 'PO·śród u1r1Qdizo1n:vich w latad1 
1897. 1885, 1881. 1875, którzy nii1e s1ta1\v'.~·i 
się do ra1Port6w ikeinitironnv•c.h ""' rioJm 1925 
i tv1ch z roc:z.nii[<ów 1894. 189'5. 1899. 1900 i 
1901, lk.tóirzv w :Jaita·ch 1925 J 1926 niie 9d­
bv•1i ćw1iic:zień w re·zer'\v1'ie ,i 111•i1e sitawi1i. się 
dio ra1])01rtów k101n.vrolmvich. ai zaimksztka·fvch 
na terie:niie m. Łodzi. By,H urrzeodiniicy woj­
lS1kawi if:vich. saimv1ch rocm!ik•ów. co i oflice­
rowiie rezerwv i po1sip·o1Ht>eJro· mszenia -
Z\\'1Q1nnf•enJ z czv111ne.i s1luż,bv w1ois1mw~i de 

reze:rW'V. ohow•iązam1i sa rÓ\Vll11i1eż stawić 
s!ę do dod'ait1mv,ie,go ra1w1rtłll koitlltiro~ine~o. 
Ofiiceiro.wi1e. ziawie:ziw:anu. do ir.aJP101r.tru1 koiuTu"ol 
neg:o, 111ie p1csiaida1Ją1CY' mU111id:uir6wi wiÓiisk'o 
w1~ch. mo1g-ą się z.1dosi1ć w ubrain1iaich cy­
wi.l111:v1ch bez hrol!1i i wv1nw.1.1w1nieg-o (JfP01rz~i­
<lz,emiia. Do ratl'Or·t'U lko111trio1lrr!iero n.alleżv się 
zg;teisić fWI c!JnJu 18 łi1S1t-0ipaidru tf'. b. o g-ooz.. g 
rano w lioilca1lu P. K. U. Łódz-nniiaisfto przy 
ul. Sierrilldew:i1cz.a. 315. W.iooi ni>estMV•ienfa 
się do doda1tikowieg-o rnr>o'11tu :Jronbro[!lei:t-o 
będą ilJl()ICiąiginięcii do OdlJ)•O'Wli'OOZ. w myśl 
art. 115 ustawy o norw·s!Z. olboiw. st wojisk. 
Komeirnda Okręgu KorP'U!SIU zaizm1a1cza1. iż -pe 
wofaini dro dodatkowego ra1oortiu korntTo·J, 
negro. n.i•e mo„g-ą mścić ,p1r1ete:nsH do Skar·b11 
Pań'stw1a· tvtrn!em 01d~z.1md1owa111iia. bądź to 
z Pi0•\'X,.1oidu za:nie1cha!Thia· 1p1ra1cVi. baidź foż po­
niesi1e1nia rp.e.,v;n,e . .!Z'o urs0ooe1rblru '\V zairo!J.h.-u 
<lzd•ern111·:vnn s:k:U1tilderrn :Sitaiwfornia isde dto raioD·r 
'tu llm1nbr-01lin.e.!r0. (w) 

---·····---

Właścicsel sklepu koloniala w Łodzi bandytą. 
NAPAD I STRZELANINA NA ULICY LOWICKIE.T. 

Vv diniu one gidai.ts·zvrrn oiko !o irod!z.irn. v S 
wieczorem na uli1cv Ło1wiicilder.i. hooZ1111a1 Na­
P'i'Órloo.wskie,!Z'o, mzile.gty s1ie riewo1lwierowe 
strzaify, krore zaa1la1rmo1wa•fv o:rze-chvd­
n!6w -i mieszkań1c6w poblilSikiiich domów. 

Do ;p1rnechodząiceJ maiła i ciemna uliicz­
ka crmh!1ety, .podhiegif :ialJdś OIS•Ołmik i SChWV 
ciw9zv ją, t~erc!Jna reka. za g-a1Tdllo. 0<rzvsta­
ViJ·l trzy1ma111.v w dir'tllg;i•e.i ;ręce rewiolliwe-r do 
sk:rio·n·ii. dioma~.1tad«11c isrlę od 1niaoaidinietej p!e-
111!ędlzv. 

Prz.eirnż.oina i!mhiieita. doibywadaic re:sz..T ek 
sH we1zwata pomocy; p1rzech1od1zaicv w Po 
b11iiż,u iaildś chfro10ileic '\V·eSip-ó.t z fali!1a kolb11e!,1 
rzudli sie nia pomoic na1pa1d1nieitei: le.cz \-Vów 
cz.ais osohn1ik . puściwszv swa ofi<l!rę, rzu 
ci'! s.ię :na ni epożą1da.nyich z.giola Ś\\1i.aidk6w. 
Ci iralfio.waffi sie u1Ciiecz1ka. a. w6w1cz.as na­
pa15,tinilk po•si!a.f za nimi ik:i!1llk:a lmJ. które na 
sziczęś:eie vMtv celu. Stirzc:la1111Lna zair.le­
res10iwali ę nri.zie1chodzą1cy 0ioodail ip. \i\'ia 
dV1Stła1wi Omc.hrn~slk1i, zaimiesz:ka1tv urzv ul. 
Po1prneczined 10 oraz ula1t1 16 00111ku Arnto1r.: 
.fani1dki. Zo1cz;viws·zv str•ze,J;aii'licego osohrri­
ka .• irmc.i11i się na 1TJii•eJz-10. lcicz tenż.e za.::zq,t 
strzela·ć w i1ch st1mne. Jaini;1cki 111,ic ba~ząic 
na .Q'rnżo,1ce mu ni•ehez,oiecze1istwo. ki·!lm 
susami dopaidt 111iezma~ome.g-o i istl~nvrrn ude-

rzenJ1em .pięści wv-trąicil! mu z ·re.kii d1vrrnią1C:\' 
].C.."S:z1c-ze rewo1'w;eir. 

O beziwtadil1Ji·o1n e gio 0<di1J'mwiatdz01no do 
ooib.Jd1ski1eg-o komi1sa11jafo po-li-a!ii. .$!-dz.ie oka­
zaito s·ie. że iesit to Ołkioto 36-let11Ji Wlady­
slaiw StatSia!k. wfaścideil sJdepiiku lrofon•al 
neg() wzv u.i. ·Czę:stv1cho•\\1Sildei 14. · 
. Osaidz,ono gio w a•reszicie wzv 1llrzędzie 
śled!czv1111. D{)łchodize'l1li·e vr1reaiw1ko lflik~nm 
;prowiad:w111.e będzi·e piraiwidJo,oodiobn1iie w 
frVibie p1Q1s1tęp·o·w:a1nia diCYraŹi111e1go. 

Sz ola tańca 
W L• • ' k" GRAND HOTEL • 1p1ns lego (Traugutta t.) 
Rozpoczynają się: lekcje praktyczne1 
połączone z wykładami ostatn. nowości, 
2) kars początkowy i 3) dla za:iwanso· 
wanych. Zapisy na miejscu lub Ewan· 

gielicka 17. 

(DalsZY cia2 kroniki :aa str , -~n. 
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,,Kurjer Lódzki". Sroda 3 listopada 1926 r. . 

WHólny wy1iłek rnłeuo naro~u , w ak[ii ekonomiunei. 
Italja daje przykład innym. 

ex) Od pewnego czasu w życiu eko­
nomi·czll1em Włoch zarpanował nastrój sta­
biHzacii i świadomej woli. Na~irói ten 
tem silniej dał się odCZIU.ć, iż przyszedł on 
po okresie dość silnej i raptc.wnej ~yżki 
,walut zagranicznych. która oSliągała już 

. przez krótlci czas rekordowy kurs 30 lir 
za dolara, 600 lir iza sto franków szwajcar­
skich d t. p. 

Szybkość tej ziwyżki była niezrozumia 
ta, a przyczyny jej doszukiwano się w tru­
dnej sytuacji przemysłu, w trudn<lściach 
kredytowych, w zmn~ejs.zeniu slę e:kst>Or· 
tu, wireszcie w spekulacj!l, a co iza tern id:zie 
w dezorje'llltacn szerszych mas. które czę­
sto w panice same na siebie bicz kręcą, 

·ezuka!i·ąc wwarancjł dla swych oszczęd­
ności w obcych walutach. 

R~d włoski szybko jednak ten na­
strój OiJ>aROWaił. Stanęły Pl'lzOO nim trzy 
dylematy: inflacja, waluta złota, deflacja. 
Wybraoo zdecydowanie tę trzecia m<>żli­
w<>ść i szybko wkroczono na te drogę. 
Rada Ministrów zdecydowała, iż w celu 
obrony ltra obrót pieniężny na potrzeby 
handlu będzie zredukowainy do siedmiu, 
najwyżej do ośmiu miliardów. Równo­
cześnie z tem operacje barnk.u państwowe­
.go „Banca d' Malla" iz innemi bankami zo· 
stałY również ograniczone. Kredyt, który 
już na pOczątiku roku był niektórym gałę­
ziom przemystu bardzo trudno przyzna­
.w.amiy, został iesZICZe bardzie ogrartticzo­
JJY. 

To zarządzenie Odbiło sdę bardzo bo­
leśnie na w~.zystkicb słabszych, źle zor­
ganiirowanych przedsiębiorstwach oraz 
na małych bankach żyjących z kredytu I 
handlu walutami. Nastąpiły liczne ban­
kructwa na prowincii. Bankructwa te je­
dnak (choć czasem wyrażały się w su­
mach poważinieiiS1ZYch) nie wpłyneły na 
zmianę p0JHyiki finansowej rządu~ · Nię 
WII>łynęły również próby zainiteresowa­
uych sfer przemysłowych, które p.erswa­
zją a nawet usif.O!Wanfami pre.si~ moraLnej 
pragnęły tę JJO!i>tykę trudnego kredytu 
wy.tłumaczyć kierownikom filllansów pań· 
stwowych. Brak: kredytu pmedewszyst­
kiem odbił się na akcjach i papierach pro­
centowych. Z.iaiw.iły się o.na na rynku 
gfo·I'de>wym w wfolkich ilościach, co oczy­
wiście znalazło swój wyraz w ich kur­
sach, papierów państwowych me wyłą­
cza.fac. 

P-rzedsiębio.rstwa zmuszoo1e · do speł­
lli3Jllia swych zobo.wiąrzań płatniczych, 
wyzbyWały się akcyj, aby s,prostać swym 
termi1nom. Czatująca na całym świecie 
spekulacja iz;awtta siie i we Włoszech, ob­
niżając je.szcze baird:ziej kurs akcyj i gra­
jąc na zniżkę wszystkich wa!Qrów. Ale 
na wszystko to znalazła sie rada dość 
prędko: szer~ ajentów ~fołdowych uka­
rano. kilku pozbawic1no prawa oetnfonia 
nadal sw~o zawodu, wreszcie wydano 
dekret us.tanawiajacy obowiązek codzien­
nego noto·w<i1nia. kto jakie.mi akc:iami do­
konywał -0brotów, ile a,kcyj każdego 
przedsięhlorsiwa daneJ?;o dnia sprzedano, 
jakie akcje hvłv w zapotrzebow01tJ1iu itp. 

Wprówadzona została tym spo15obem 
ścisła re-.1es.tracja cihrotów papierami, co 
uniemożHwHo zawodow. spekuJanttom wy 
w<Jłvwanie ~iZ•tncznei podaży oraz grania 
na znlżke lub zwyżke jakiegoś papieru 
bez doknnvwanfa. realnych rejestrO:wa­
nvch tranzakcvt W ten sJ>Qsób masy nie­
świa<łornvch, órohnych posiadaczy akcyj 
i panierów zabezpieczono przed spekula­
cją i utrwafo,no zaufanie do pa:pierów po­
~~.am.ych, jako do soosobu zabezpiecze­
nia swych oswzęd1ności. 

Jednocześnie z tern przez powyższe 
roz:;>orządzcnłe dokonano selekcji papie-
1·ów. i umożliwiono szerszym masom zda· 

nie sobie sprawy, ile akcyj każdego przed 
si~błorstwa jest w obiegu i jakie akcje na" 
leżą do przedsi~biorstw posiadającycl: 
zdrowe podstawy, a przez to samo będą· 
cych pewną lokatą. 

Już obecnie polityka deflacyjna wy­
dała pewne dodatnie wyniki. Kurs lira po­
szedł w górę w sposób niespodziewany, 
a dolar spadł do 24.40, co stanowi kurs 
niemal z przed roku. Przeciwko polityce 
deflacji odzywały się liczne sarkania, rząd 
jednak nie dał się odwieść od powziętego 
planu, a na ostatniej wielkiej radzie fa­
szystowskiej minister Volpi zapoznał kie­
rowników stronnictwa ze swemi dalszemi 
planami, z osiągniętemi rezultatami i opty 
mistycznemi przewidywaniami. 

Zmniejszenie importu i dobre rezultaty 
zbiorów są również poważnemi plusami 
w kampanii ministra skarbu. Według 
ostatnich danych import w ciągu września 
przewyższył eksport o 72,307,594 lir, a w 
porównaniu z miesi~cem sierpniem ta prze 
waga importu nad eksportem jest na 
korzyść września bardzo znaczna. Eks­
port we wrześniu osiągnął na rok bieżący 
sumę maksymalną, a import w tymże 
miesiącu jest w swym tegorocznym mini­
mum. 

Ten fakt niewątpliwie odgrywa dużą 
rolę w podniesieniu się lira, a w zestawie­
niu z ogólnym wysiłkiem narodowym 
zmierzającym do ekonomicznego unieza­
leżnienia, odegrał bezwzględnie poważną 
rolę. 
Rząd w chwili obecnej zażądał od stron 

nictwa i od wszystkich sił technicznych 

narodu maksymalnego wysiłku i dyscyplł 
ny, aby zarządzenia jego były ściśle prze­
strzegane. Dobra organizacja i wykona­
nie postanowień znaczy niesłychanie 
wiele. Korporacje przedsiębiorców, syn­
dykaty robotnicze, stowarzyszenia han­
dlowe - wszystko zostało powołane do 
zmobilizowania swej energji i przyczynie­
nia się do ekonomicznego zwycięstwa. 
Leży ono w interesie całego narodu, prze­
to jak każda celowa polityka przy dobrej 
sprężystej orrranizacji może osiągnąć po­
ważne wyniki. Powstanie konsorcjum 
bankowego, w którem zaangażowane są 
trzy najpoważniejsze banki (a mianowi­
cie: słynna Comerciale, bank Sycylijski i 
Neapolitaiiski} jest również poważną gwa­
rancją opieki nad kursem akcji i lira, gdyż 
zadaniem tego konsorcjum, które posiada 
kapitał 5CO milponów lir, jest utrzymywa­
nie właśnie tych kursów na właściwym 
poziomie z wvkluczeniem sztuczek speku­
lacyjnych. Te wszystkie zarządzenia, 
stopniowe zmnie•~=anie obiegu, ogranicza 
nie importu, uniemożliwianie spekulacji 
giełdowych oraz odwołanie się do współ­
pracy wszystkich sił twórczych narodu w 
wielkim wysiłku gost>Odarczym zdają się 
akcji rządowej wróżYć zupełne powodze­
nie, tem bardziej, iż wiadomość o karte­
lach europejskich (w których Włochy ja­
ko państwo konsumcyjne nie uczestniczą) 
zwiększa energię społeczną i poczucie ko­
nieczności jak najsilniejszego zorganizo­
wania się wobec zwiększającej się rywa­
lizacji wytwórców europejskich. 

A„ 

naro~1inJ nowei gał~li ~ro~u~[ii w ~olue. 
ex) K westją niezmiernie donioslą dla 

rozwodu naszego przemysf.u i ro-lnictw.a -
jest problem techmioZITTego z.U1iytkowania 
sptlsytusu wogóle, przedewszystkiem zaś, 
do pofrze'b przemysłu. jako svly motoro­
wej. 

Trzeba wziąć pod uwagę, że wytwór­
cz'O'ść naszych gorzelni, się:gająca przed 
wojnią 220 miljonów 1Htrów spadł.a ,po woj­
nie wti1elokroink i waha się obecnie okoto 
cy1fry 70 miiłj Irfrów. W'Oibec naj;wyższej 
na kontynencie .p·rodu1kcJi ·ziiemnfaików w 
Polsce gorze1]111iciwo nasze m{)glolby w n.aj­
'kir-ótszym czasie bez specjalnych nakła­
dów podnieiść ·prod•t.JłkcJę SIJ)irytusu znacz­
ir.1l1e powy.iej normy prze<dwnjennej. W 
te.j dz·i,edzinfc możl1iwości nasze są niemal 
n!ooigra·nkwne. W tvich warumkach 
s·zicześ.liwe rozvda1zanie kwestji szerokie­
go za,gtosow.ania spirytusu jako paLiwa dfa 
motorów może sf ę przyczynić do rozw<Jj.u 
gospodarczego nasze.go kraju. 
Wabec nJ.eznacznej warto•ś.ci cieplnej s.pi­

ryituisu ocklaw.na już czy11fo1no prió>by po,fą­
czenia go z i1nny.m bardziej kalorycmym 
opatem. Dla nas. jako kraju prndrnkuJące­
g-o masowo zarówno s101irytins, jaik i bez· 
zynę, sedno za.g-adn.!en!a S•prowadzato sfe 
do po1łącze1nia ty-eh dwóoh produktów, z 
tern wyrach:owanie:m, by otrzyma.na fa 
drogą mle,gzan'ina tańsza byta od bemv-
11y i łatwo dala się zastosować do więk­
szości przyijętych w 'k·raj·u motorów. 

Sprawa la na:biera dla nas tem \V;eik· 

szej aikfuafoo1ścf, że n aj w! ęikszy na kul: 
ziemskiej producrn1t narfty - Ameryka. 
wsku<telk .powolnego wyczerpywania \\·ta­
s.nych źródet ropy. ogrankza 'I ,Ywióz prze 
tworów na.ftowych, a ceny ich na rynku 
świalowynn zdradzaJą tendencfę ziwyżko­
wą. 

Zagadnien.ie · wvtworzernia mic.szaniki 
spirytusu z benzyną sprnwadza sf·ę do o-

trzyimanla w drndze taniej, masowej pro­
dukcji a~koholu bezwodnego (a.bsoiutnego) 
gdyż samo potączenie tych diwóch pro­
duktów nie nastręcz.a więiks·z.ych trudno­
ści. 

Pr6by rolbio111e u nas w tym kJierundrn 
da ·ły wynik o 'tyle zadawalniający, że 
s:prawę tę mo.żna uważać jUIŻ za rozstrzy­
gnfetą. Powstała w ten sposólb mieszani~ 
na będzie tańsza od ibe:nzyny i nadająca 
się do nafba:rdziej u nas roz.powszechnfKJ­
nych typów motoirów. Eks.port jej ·zia­

g-rain!cę posiiada wie1tkie przed sobą wido­
ki. tern większe, że istni:eje możliwość ma­
sowc,i Je; produkcji bez potrze/by wieLkkh 
wiktc:dów inweistycyjnyich. 

Zasfiuiga ,praktycznego rozwią.izania lej 
kwest.iii nale1iy do pr:ofesorów Wyższej 
Sz<kofy Oosoodarstwa vVieijskieigo Dąibro­
wskie.1ro i Domi;nika oraz IP'rof. Pontech­
niki Warszaws.kiej Iwa.nowskieigo. 

Poza zuży;tkowanieim Sip1irytusu d1la ce­
lów motorowy;ch istnieie możno·ść sloso­
wa·nia go ja1ko rnaterjału na wodór. po· 
trzebny do produkcji syn.fotycznych zwią•z 
ków azotowych (nawozów sztucznych). 

Produikcia a0lkoho1lu bezwodnego ,;,edle 
metod, opracowanych prze,z naszych u­
czo.ny;ch, roznocznie sie .iuiż w l1,1tvrn lub 
w marcu 1927 rokiU. Do tvch zadań Przy­
stosowana zostanie naraz.iE' rektvfikacja 
w Kutnie (Tow. Akcyjrne). Pertraktacje z 
Monopo1Jem S'JJ!iTytusowym, które zaipew­
nią nowej ~atęzi .produkcji podstawy pra­
wne, są JUii na ukończeniu. 
fW;~~li§ill!Y*Zias -~"'"fiowiiii;'.'"T'Wiii-ii!iililiiliiiiE!--

Dr. med. 

IGrłACY MARCiOLIS 
choroby oczu 

Zachodnia 57 (róg Cegielnianej) 
Pn;; n 1· ~ od 12 -2 i od 7-8 wiecz. 

„Kurjer Ł6dzkiH, in 
•t 

Ryne~ i~olowo- mąuny w 
SYTUACJA OGÓLNA. J 

ex) Zarówno na rynku zbożoWYm 
mącznym jesteśmy świadkami ciągl~:i 
powolnej zwyżki cen. Już blisko ty~z 
trwa na rynkach tych tendencja lllt't 
Zapytywani przez nas zarówno pr~t 
wiciele młynów jak i sami mlYfłJI 
oświadczyli, że głównym powodem . 
cnej mocnej tendencji jest masowy z 
port zboża zagranicę. O ile więc e 
ten nie będzie choć w części zaha!IJ 
ny, dojść może do coraz wyższych~. 
co za tern idzie ponownego podraz 
artykułu tak ważnego jak chleb. I 
nież należałoby trochę ograniczyć z 
faworyzowanie producentów zboża a 
pomocy kredytów i różnych ulg pcxt­
wych, gdyż skutek ulg tych jest "' 
przeciwny, producenci bowiem, jak z 
tą byliśmy tego świadkami nie.dawnł· 
korzystują to dla własnych celów 
zboża wcale nie zmniejszają, a przi 
nie magazynują jeszcze zboże, wy 
jąc odpowiedniej konjunktury. 

RYNEK ZBOŻOWY. 
Zapoczątkowana w tygodniu ubi{ 

mocna tendencja na zboże, ogran . 
początkowo do żyta, przyjęta w tn 
ubiegłym zupełn1e wyraźną zwyż 
wszystkie g-atunki zboża. Zdawałf 
że ustalenie się pogód wpłynie na 'l)e 

szony dowóz wszelkiego rodzaju zb z 
poszczególnych miast, gdy tymcza L 
ubiegłym tygodniu dowóz był zni 
mniejszy niż dotychczas. Jest to /i 
charakterystyczne, że roboty w p 
ustały, a więc każdy producent 
wiele łatwiej dostarczyć zboże, 
wiele więcej zupełnie wolnych ludi 
drugiej strony, spodziewając się znl.l 
go osłabienia cen zboża, co zwykł 
rakteryzuje koniec października i 
tek listopada, eksporterzy pocz 
firmami zagranicznemi już kontra 
sze, w oczekiwaniu, że będą się mo 
kryć po cenie niskiej. Obliczenia • 
dnakże okazały się mylne i eksporteł 
są z;nuszeni, celem pokrywania SI\ 
otstalunków, wykupywać resztki z 
płacąc cenv o wiele wyższe, co b~ · 
jl!Szcze wpłvwa na wzmocnienie si 
dencji. Wreszcie nie można po~ 
milczeniem ostatniej tendencji zbot' 
rynkach zagranicznych, które wywi 
znaczny wptyw na kształtowanie si 
wewnątrz kraju. Jak ostatnie tel 
czne wiadomości donoszą, na gieldai ~ 
Berlinie, Gdańsku i Chicago nas 
-mocna tendencja na wszystkie pra · 
tunki zboża. Uwzględniając wszr1 
wyżej wymienione przyczyny, stanr 
l'.zeczą jasną, dlaczego obecnie jest 
świadkami tendencji mocnej na 
zbożowym. Ceny za 1 OO kg. loco 11 
zyny w Łodzi kształt0wały się w dt 
ostatnich następująco: żyto zł. 41.00 
nica zt. 53.00 

RYNEK MĄCZNY. 
Rynek mączny w Łodzi silą r: 

musiał w odpowiedni sposób zareag 
na zmiany, jakie nastąpiły na rynko 
żowym. Byto to możliwe jedynie VI 
wypadkach, gdzie Komisarz Rząd 
przeciwstawia się, jak byliśmy t 
·warszawie oraz w Łodzi, gdzie ni~e 
puszczono narazie do żadnej zwyżk 
Dlatego też młynarze podają ostatni r 
towania swe nie loco Łódź, a loco." 
załadowania, wyznaczając cenę ~ ' 
malną podaną w swoim czasie prze 
gistrat. W gruncie rzeczy więc ~ 
i tak nastąpiła, nikt bowiem z pie ''~ 
nie kupuje mąki loco stacja załado'll ' 
a loco Łódź placi więc o tyle więce. 
kosztuje przewiezienie mąki ze sta 
ładowania do Łodzi. Sprzedawan ° 
stacja załadowania mqkę żytnią k 0 

po zł. 62.- za 100 kg., mąkę łowie 0 

żł. 62.- za 100 kg., mąkę zaś pszenn ·. 
liską po zt. 76.- za 100 kg. loco I 1 

łowicką po zł. 78.- za 100 k.g. loco 



' 
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'Y na rynkach łódzkich. 
dniu wcwra}szym ceny produkt6w 

,nkach lódzkflch ksz.taUowaty się na­
aco: 
lbłał: masto oselkowe 5.20 - 5.50; 
śmietankowe 6.00 - 6.50 do 6.80; 

3.00 - 3.20 za I gatunelk jaj tak zwa 
wY:bieranvch pfa.cono 3 i pót ztote­
mende1l; jajka skrzynkowe 2.90 do 

r.a litr śmietany stodkfen 1.60 - 2.00; 
na zbiernna do 2 i pół zło fe.go; za 
eka ptacoino od 3'8 do 45 groszy. 

r66: kura 4.00 - 4.50 - 6.50 do 7 zt., 
3.00 - 4.50 do 6 złoty.eh; g:ęś od 8 

d 
ztoty;ch: indYk 10 - 12 zt., kurcza-
2.00 do 4 zt 
iopłody: k~logram ziemniaków 

do 15 g-roszy; za 100 klg. zieinmia,.. 
ja (korzec) płacono od 11 do 12 i wt 

: kilogram marchwi 15 do 20 gro­
zi ilogram buraków 12 do 15 groszy: 
c na ćwiartki (25 folg.) pta-cono o<l 4 

ds do 5.50; marchew 3 do 5 zt.; ka­
na 30 - 50 gr.; wię.ksze kalafio•ry do 

0 
zv: kifo.grnm ce/buli 65 do 80 gro­

e łówka kapusty włoskiej od 15 d10 
·sp zy; gtów'ka ka:pusty zwykłej od 10 
fO g"mszy; ka,pusta do kiszenia 4.00 -
:e 9 ztotvch za ko1pę; pę-czelk wlo­
lże y 10 Q,"roszy. 
~óf«>ce: (cena za 1 kr1ogram) gruszikf 
i)yt{O - 1.00 do 1.50 za kitlogram: jabt· 

P - 80 do 1.20; ipud jabtek 5.00 -
~at 10.00 do 12 zfotych; pud gru-
~P 5 do 10 zfol:yich. 

fo~ YSL ESTOŃSKI ŁACZY SIĘ W 
i SYNDYKA TY. 

r. ec W Es.toinji coraz bardziej daje się 
~ze ać tendencja ląoze.nia się w syndy­

szczei:;ólnych gałęzi przemysłu. 
is f>nii eją już syndyikaly: '.papiero­

eg uniowy. cementowy i :piwny. W 
icz ym czasie ma s ię potączyć rów­
go zemyst czekoilado\YY f metalowy. 
kę aty cementowy i ft:>rowarów za­

y:nność S\VOja od poważne:P.;o pod­
cen na ryrnk1i wewnęfirznym -

m "l1ara;kte-rystyczne.m iest, że po­
w J:stonji nic istinieje dla cementu 
nne. towar ten sprzedawany jest 

0 yndvka t w handl1n wewnętrznym 
lu mk. est. za beczkę. 1podczas gdy 

no· a cena za te sama flość waha się 
aj SDO o 5f,0 rr.k. est. 
zi. atoby przy:puszczać, ie p zy la­
ac lkiej ró:żnky pomiędzy cemą kra­

le eikspoir-tową., na ryinku esto11slkim 
· po wany je,st wytączni.e cememt za­
ynilf!Y· Tak jed'!lak nie jest, na zasa­
ty t-vf erm umowy pom'iędzy syndyka­
gli ńs1kim, a syndykatami zagrankz.­
t ostatrnie kieru~ą się na ry:tlJku e­

erzll ściśle cenami wyzn,aczonem1 
s~ z kraju. 

i zb dobny spos,ólb dzfeje się i w in­
bar artedvwanych gałęziach przemy-
się 

i> Om 
oża ANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
wi 'W dniu 2 Hstopada 1926 r. 
się ·złotych: Londyn 43.50, Zurych 

o}eg rlin 46.535-46.951. wyplata na 
foac ę i Ka.towke 46.38-46.62, na Po 
1ast 05-46.645, Gdańsk 57.25-57.40, 
twie na Wars'Zawe 57.05-57.20. Wie­
sz~ l 78.4~-78.95, lba.ruknoty 78.40 -
tanie aga 3r5 . .50. 
este DOLAR W LODZI. 
a ~~zorajszym rynku prywatnym w 
0 dn 2odzinach wieczorych dolar 

00 
P at się po kursie 9.01 i pół w żą­

. .ot w płaceniu. Tendecja spo-
Obroty mate. 

:i. rz IElDA WARSZAWSKA. 
eago rszawa, 2 listopada (Pat.) 
nkU 2 Notowania oficjalne. 
e w t Gotówka. 
'adu 8.99 - 9.01 -- 8.97 
v teg Czeki. 
~ nie 125.55 za 100 belgów 
;yżki ja 360.90 
atnio 43.68 
co stltk 9.-
~ ma 28.98, 28.85 
rzez 26.72 
; zw nrj.l 174.-
pieklłn 127.40 

tdOWlłv 38.50 
ięcej_._~V PAŃSTWOWE I LISTY 
stacl1 ZASTAWNE. 
wano 

1 
ka dolarowa 72,25, 73.-, 72.25 

t ka ka kolejowa 87.-, 87.50 
1wick\ka konwers. 5 proc. 45.75, 46.25, 
zenn oc. 92.50 
co proc. listy zastawne ziemskie 
.oco .i5. 39.-. zł. 38.25; 37.75, 38.25. 

ob!. Tow. Kred. m. Vvarszawy 
1.25. 31.75 
obl. Tow. KreCi. m. Warszawy 
l-.~ 

AKCJE. 
Notowano w złotych. 

Bank Polski 85.75, 84.75, 85.25 
Bank liandlowy 3.20 
Bank Dyskontowy 9.50 
Bank Zachodni 1.50, 1.55 
Cerata 0.85 
Elektryczność 45.­
Chodorów 123.-
Częstocice 1.30 
Cukier 3.25, 3.30 
Firley 0.47 
Nafta 0.30 
Cegielski 16.50, 16.75 
Mod.rzejów 4.15, 4.10, 4.25 
Ostrowieckie 7.80, 7.60, 7.65 
Pocislf. 1.30 
Staraćhowice 2.52, 2.50, 2.56 
Zieleniewski 13.­
Żyrardów 12.85 
liaberbusch 68.-
Kijewski 0.21, 0.22 
Sila i ~wiatto 23.-
Czersk 0.34 
Michalów 0.28, 0.29 
Wysoka 3.-
Węgiel 81.-, 79.50 
Nobel 2.70 
Lilpop 19.-, 18.75, 19.­
Norblin 1.10 
Parowozy 0.31 
Rudzki 1.34, 1. 31, 1.36 
Ursus 1.70 
Zawiercie 16.50, 16.­
Borkowski 1.30 
Spirytus 2.10 

GJ.ELDA LONDYŃSI(A. 
Londyn 2 liistiopada (PAT). 

Notownnia Jmńcowe. 
New-Jork 4,845/s HolandJa 
Fraocia 152,87 Boliria 
Wlochy 111,62 Niemcy 
ST.waioarja 25,13 Hisz nunja 
Portugalja 2,~~ D11nia 
Szwecji' 18148/s Norwoi:.r1a 
Praga l 8~ 162 Helsio,g-fora 
Wiecłeń 34,35 \Varszawa 

12,111/4 

34,841h 
20,371/2 

31,96 
18,24 
19,24 

192 62 
43,50 

GIEŁDA GDAŃSKA. 
Gdańsk. 2 Listopada (PA TI. 

Zam 'mięcie notowań. końcowych w gul· 
denach gdańskich . 

100 złotych polskich 57,25-57,40 
czek na Londyn 24,9:-.1/1 

Telegraficzna wyplata: 
na Warszawę i7,05-67,20 

Bałucki Rynek-·Plac Rey­
monta. 

rtowa trasa tramwaju N2 9. 

Dyirieika~a K. E. Ł. pirz,evroiwadza oibc.c-
11 ! e rnoiwe pio1h'.(1cze111iie itirannw;a1i.o,w1e. 1VFano 
wide zibieg- 1[11J1'.1c Pioit·r&:·0tws.kiei ,i Radwań­
ski1ei f a,1czv klkiem szvm. '"'" ki:eirunllm Pla­
cu Reynn0inta1. 

Dotaid bie0r nramw.a.i i1edrv!t1li'e w. s1tr011ę 
Pfa1ou W>0crm1ośd. Im101wrcvcJa ta ma ma celu 
m:zedi~uże:ruie J1'1t1.1.H <Jibja1z1d10,wei tril1111wa1ju 
m. 9. ildórv Po Ułk10~11cz,eniu roibót w W'Y'IT1i1e 
nlonem miefs1ou, rniais.t od 'U!N1cv Ra1d1wm't­
skie1i 'PrZlez Piotr!kiowsika n.a Widz·e·WI. kur 
sow.ać hed1zóe do Fil11cu Reyimo:nita- od Ba­
h~::kie,go Rv1nikiu prz·':!·z Nowomio1~ika.. Piotr 
kowiska,, Anid!f.zeja, Żernm:sikii'e .zo i Radwnń 
ska. 

Z MIEJSKIEJ GALER.H SZTUKI. 
Dziś. w śmdę. o ~odzimk 5 D'.O 1po1f. o­

hva1ric:i·e zbfoiro1wiei \V1v1sta:wv diiiet .znako­
mitegio ba·ta[iis.ty Kair-011a WieiruS'za-Kowal­
s:lde.iro. który wieźmie 01s1obiiśiciie uicWiał w 
\Y·e1rniiis.a źiu. 

Wvis·taiwia dbe!.~nmłe 0J<.01to setlkii pMóe.n 
a trwa1ć będzie k1ró~ki- ok,res czaisu, g-dyż 
13 ~itS·fioipaidiru 1!1as°tafPi i'l1ż ot wa1rde w•ystar\q.­
''-';n,ęfoz sfyi!owych „DQł!111u Sztuki" z W8.!r 
iszarwv. 

Pl()ls1iaida!cz,e ro1c:z:nyich bi1!1e't6w n.ie o"fu·zy 
mu!ia z.a1Pro1sZ?eń, m::daic zar\vsze wol!ne we.i­
śicile dio Mi1dslld~i Oaile111i:i Sztiulldi. 

POSIEDZENIE KOMIS.TI SKARBOWO­
BUDŻETOWE.T. 

W cz.wia1rlek. <linia 4 litst<J'Oaida r. b. \V. 
sie'dlz.iibie rrad•21i1e:cil<:iie~ odbędzie sie l>O&iiedze 
r.iie Komis.ii Sik<J.irbowt0~Budż'e!towe'i. n.a rl:itó 
rem m. nn1 .• roopaitr:viwa1n.a bed'zie: spirawa 
cht!dżen-i~: W1V1solkośoi· ikair za zwlokę w u1i­
szcza111ti'U mie.ifslki1oh nailei·niości. Dod1a·lko­
W'V1Ch. 

ZEBRANIE METALOWCÓW. 
W dniu d1z.iisidszvim o giod:z. 7 wiec~o„ 

rem :purnkituaJrrtie w sa1l1i .. Domu Ludowe.sra' 
PrreialZld 34. <Jdbę;CJ2i.e s.ie w„~1nie zehra:1~e 
cvtonlk/Jw Chrz. Zwria,z1lru Zarwodo.wego 
P~ów Metalk>rwnncll. 

PROJEKT OBNlżENIA PODATKU O­
BROTOWEGO DLA PRODUCENTÓW 

ŻYWNOŚCIOWYCH. 

JaH{ się diowdaldn.ldemv. w 1I1iadb1i1ż:sz.ej 
prz:Y\Sztośici 'Ulkaz.a..ć sii1ę ma rozioorzadlzeni·e, 
obnii0ru.i·ąice do 1 iprocenlt iOOdlalte:k ohrofo­
\V'Y dla hairudllru atrltvdruf.ami ż'Y!Wll1ośeli~-.ve-
mi. {w) 

r<RADZIEŻ WELNY W FABRYCE „H. 
LANDSBERG". 

:Arized kri1IGrn din1i«vmi· zarrnieildio1wia1nio w po 
Hciii o lkraidizie:ża1cll wetltlfVl W' fa.b:rV1ce .JL 
LMlldJSbeng-" w Tomasz.oiWliie. Podilcii pol'e­
ocm.em ifyylllo ;pirz,etJ)(ro'Wlaid!Zleltlli1e rewWJi• w 
rrnieszlk:a1niach tlkaiczv. 'P'O<lietłtz.a1t11v1ch o 'kira 
dzież. Thrucz 0rYl!1beirsr ch1cąic P'Oidlleg-aĆ 1.a 
g:od1niecisize1i kairze, z.1?1f·oisi:t s,ię sann do Komi 
sa1rd,atu Piobi1cj.j z w1oi!Uci1em we1l\rnv. OOZJle zo 
sfa1f 11,iezw1?1ocz:nie airesztoiwlamv. Th.a1cz fem 
prrucmt~e W' JP10•wtvżs1z.eJ fi1nmiie 26 lalt d fes,r z 

• rami·e;ni.a zwiiaiz!ku kflaoow:eg-o czfoomlkiem 
rndlv ka1sv cholr'Vlch w Tom.a~zowdie. '(m) 

HANDEL MIESZKArNJAMI. 

W ·związlku z opracowainY1111 deikrelfem 
w spra\\1ie zwailczania lichwy mieszka­
n:owcj i ha111d!u mieszkanfami, na ryniku 
mle'Sikaniol\vym za:panow.a.t chaiQs. 

P.ośrednk:y starają się odstąpić wo1111e 
mieszkania jalk'lla·jszyb,.cńej, by 'franzakcie 
<lolkonane 'Zio,sfaly przed ukazaniem sfę de 
krnfu. 

W •zw.iązk'u z Iem da]e się zauważyć 
tendenc.ia znllŻ.'k1owa celtl na mieszlkanla, 
szczeig"ó!nie mniejsze, lkMre dotychczas są 
olbjektem spe1ctla1nego uwzywilejowaniia. 

TARYFA TELEFONICZNA ZOSTAŁA 
PODWYŻSZONA. 

\Vbrew 'PO-ldos:kom, jakoby podwyiżlka 
1aryfy teilcfo nicmej w Łodzri miała nie 
obowiązywać, już w dniu wczor.ajszym 
abonenci otrzymali nakazy pla.fo1icze za 
m i esią1c 1Paiździernilk opiewajace na zt 15. 
Z powy'iszego wyniika. iż 2Ś-procenfowa 
po·dwyZka tai:ryify telefonłczne'.i ()/bowla-
'Zuje r6winleż i w Łodzi. (w) 

KU UWADZE TRAMWAJÓW ĄUEJSK. 
W ~im.aich .ra1nny;ch Wi kioftl11l1111Jika•cji 

lfraimwa1ioiv.~e.i in.a ul Narufuiwdcza1 na1rm1e du 
że prz.e;p.e1tmri1e1I1qe. 

Przy u!li•cyi itie1• miieści sie 5 s1zk6t róż­
nv1d1 ftvlpóiw. do lkltótytch uc:zes'Zlczai .m,acz-
111a Li1cziba· lf1111ioid:.zież.y. Tvmczaiserrn dlvirekcjia 
K. E. Ł. sfa1le •naJ te11 u11ii1cy uruchami:a: 't'V1Iko 
po Je1d1111jr.m w101zi1e b-ez pir:z.\~cze1o'ki wobec 
czego w gxxi21i111ooh 1rain111.ry1ch, gidy dzieci u­
d.ada s.i-ę dlo zaiieć sizilro·Ln'Vlc.h. wio2v I.i'lldi nr. 
2 1 7 sa rpirz;ep1ellnl'lom1e d!o ois.ll3.1tecZlllrvich !{ra­
nie. fak, iż mto'Cl:ziież z h1Q!111i'eC'ZII11ośc1 zmu­
sz1cma .iesr odbvwa1ć faz.de n:a s~vo'Olnia1ch wa 
g-onu, czeoi.ać sie buforów. i· f. '!). 

Stcsvmiki te odlda,iiemv P'Oid roz.w·asre dv­
relk1C'.H K. E. Ł., gidvż daą1~1z,e to[e:ro,w1a11i.e 
d.otvi::hcza'S1oweR'O sfarnu ir~eczv d1cmrowa­
cizić 11110że ta{tWlo do nii'eszicześ[1il\V1Vloh ·wv­
uadik6w. 

NABIAL DROŻEJE. 
W osfatnich dnia·ch na rvnkach 1ódz­

kkh podskoczyły cmy nabiairu lbHsko o 
15 orncemt. 

Niczern nieuzasadniona zwyżka s.p·owo 
dowa.ta ·zaięcie się 'tą spirawa. o<l<lzialu 
walk.i z Ji.chwą .pr.zy komisarjacie rządu, 
!który posta111owi.t roztoczyć nadzór n.a 
·wszystkich rynkach f 1pocią1gnrąć do odipo­
w:·e1dz.iafoo5d n1esumiemnyich sprzeda\v-
ców. (lb) 

WYPADEK Z BRONIA. 
Mie1S!Zlkainie1c wsJ Uhia1!11100L pow, Wiie­

luńosUdego. 15-!Lefuii J16zef StiO!I11i111.ai. mainiJPU­
ltr.ią!c fl.llz'.ia s.we.t:ro kiUJZWla Józefa BeliKi, s.oo 
\\XJidl()r\o\"ait WVJSiflr1za1f, którv 21ra.nii1t ci eżlko .l ó 
zefa Be~kę oiraiz silO!Snre .Tezo 17-łeitinda Ain­
ne Be'llke. 

Obioe ofiairv ww.a1~u 1nłiiel(}lsbrożinem ob 
ch10dtzieni1a s1i'e z bro1ruiia 11J1rzew11ezio1110 dlO 
sz:pita11.a. (u) 

Teatr, muzyka i sztuka. 
!'EA TR MIEJSKI. 

Dziś, środa i w piątek „Rewiwr z Petersbur­
ga". 

Jutro, czwartek, ostatni raiz ma 1Przedstawieniu 
w.ieczorowem „Balladyna". Ceny popularne. 

W sobotę wzlllowienoie wesołej komedii aktual­
n~i Stefana Kie.drzyńsk iego „Wino, kobieta i da.n­
cing" rz udz iafom p. Mili Kamińskiej, aritystk1 Tea­
trn P-0l sk ie11;0 w Warszawie. W rolach ważiniei­
s1yich pp. Stefania Jarikowska, Wł. R.Yszlro~. 
T. Krotke. St. Grolicki, S~tuka grana bęcla;iie tyak-0 
dwa ra:iy. 

TEATR POPULARNY. 
(Ogrodowa 18.) 

' 
Dziś po ra·z sa;ós·tY wzrus.za.Jący melodramat 

w 8 obra.zach „Dwaj maffcy". P.rzyku.wająca od 
początku do !końca uwagę wid.za - fabula tef se 
W'Szechmiar interesująced sztu'ki, gtębo1de jej tł<' 
psy.chologiOZ!lle, stanowi o wysokie] wartości me­
lodramatu „Dwaj malcy". Sztuka wYttltaga nałe­
żytej v.rystaWY dekora.cyjne.j, a z te.go zadania sce 
na •pe.pulama wywiązała się ku ogólnemu u.znanlt• 

„opltJłi. 

PRZEDSTAWIENIA SZKOLNE W TLl\TRlE 
POPULARNYM. 

W piątek, 5 l!stQiPada r. b. <Iła ucz,c.zemja 50-le­
tniei rocznicy śmierci At hr. Pire<łry Teałt Popu­
larny wystąa>i z ipremjerą jednej z lkomedyJ Pre­
drowskich ,,Dożywocie". Zarazem będzie to dru­
gie wadowisJco z cyklu „Teat·ru Szikolnego. P:rzed­
iŁaWienie po.przedzi k<rótlki odczyt znanegio t ce­
nionego Hterata prof. Z. Kosidowskiego. 

KONCERTY W ARSZA WS!<IEJ 
„HARFY". 

Zapowiedziane na 6 b. m. ~ 7 b. m. 'PD pdJudnfu 
koncerty chóru T<l'Wairzystwa „Harfa" z 'Vars~· 
wy cr>o-0 dyrelkoją 'Z'Mk<>miteg-0 dyrygenta iprof. W. 
Lachrrnana ll:Jędą niepos.poHtą atr<!!kcią d1a umuzy­
kaJ.nio!llei naszej ;pub1iczności. Boć wairt-0 posłu­
chać chóru ipolskie.go, który na turnle~ac.h rniędzy­
nar<>d-O'Wych otrzyma·l palmę ;pierwszeństwa. „Har 
fa" prizyjedz.ie w llla'ile.pszynn sw-0im S1k!adzie i mię 
dzy innemi wy1rona utw-0:ry sweg.o re,pertuaru am­
sterdamsildego l haa•rlemskiego. Do uśW'ietnieinia 

koncertów 1Przyczy:ni się rniewąibpliwie wsipótudział 
a'!tystów Ope.ry Warszawsikietl, pa:n.l Zofii DOlbro­
wo1s'1ciej-PawloW'SlkieJ (sopran koforntuwwy) I p. 
Ale4csandra Michatows'kiego (ba'S) oraz prof. L. 
Ursteina. Należy dodać, Iż utwory wY'kona111e na 
jed'llym z koncertów nie będą 11>0wtórzone na dru 
gim. Bilety d-0 rnabycia w kasie Pilharrnonti. 

TEATR TANECZNY TA.CJANNY WY· 
SOCKIEJ. 

Kierowniczka teat·ro itanecz.negio w Warszawie, 
oClznaczornego I-szą nagrodą na turnlcjtt tanecz­
nym p. TacJanna Wysoiclca, ~zY!ddża do ł.odzl 
i wYStą,pi z 1Pięlmym :pwgr.a.mem na !P()ll'anlro Td­
ców Plastyczm:rch Zenobii Janczewskiej ! jeJ ze­
społu dnia 7 listopada o godz. 111 pót w fP()fudnie 
w Teałt'rle Miejskim. 

Przedstawienie ito bu<tzi wiclkie rz.alnferesowa­
nie ze W7;gJędu na wielki nmgtos sU:oły ł teatru 
T. Wysockiej jako.też na walory a'!it~y.cz.ne ze. 
spotu uczenie. Pani Wysooka zademornstruJe tat- ' 
że ćwJczenia z d?Jiedziny rytmi:kl, MórY'Oh fadmi 
s.zlroła w Łodzi nie ~OnYWała. BHety oo naby­
ci.a oodz.ienn!e w iksięgami p. Piszeca, PJoitrlcow­
s.'ka 47, oraz w dzrień 1Pr.z.edstawfonfa w ikasre t~·· 
tru od godz. 9 rano. 

DZISIEJSZY I<O.NCERT JóZEP A ŚLI· 
WINSKIEOO. 

Dziś, w śrooę, oobędz1e się o godz. 8.30 
czarem w sali f'ilhaTmonii zapo.waedzia:ny Tedtal 
fortepianowy Józefa ~l!W'iń9kiego. Będzie oo 7-my 
koncert z cyklu „Wiełil<ich Misitrzów". Artysta 
grać będzie tylk<> jeden :raa; w sezonie ł}i~ąeym. 

KONCERT .TANINV KOROLEWICZ· 
WAYDOWEJ. 

Słynna arlystoka ope.rowa Janina Kor-O>lewici> 
\\'aydowa wyst~pi ma :pierwszym iporarrku muzy­
cz·nyim Or:kiiestiry filharmooicznej, który odbęd2'ie 
się w nadch<ldzącą J1iedtzielę o godz. 12-ej w Po­
łudnie pod dyrekcją Teodora Rydera. Znakomita 
artystka śpiewała w calei BuiroaJle, Ameryce a na­
wet Attstralji i wt<;zędzfo odniosła vrleUcl sukces 
artystyczny. Za1JJOwie<lź pierwszego ;poranlku Or· 
kieSltry FilhairmoniOZ'llej z WYstępem tak wJelkie{ · 
gwriazdy, wywota niewątpliwrie wśród s.tatych by­
walców wielkie zadowolenie. ffileity od 1 zJ. tuf 
sprzedaje ik:aisa Filhairmandl. 

TERESINA I NAPOLEON. -· 
Lucyna J\\essal, znakomita gwiazda sceny Pol· 

skiej, wystąpi w ipiątek, dnia 5-go oraz w nied1Zielę 
dnia 7 listo.pada w Filharmonji rui czde wtasnegc 
z~połu w ru~mie·rnie interesujące] nowości z re­
pertuaritt WarS<lawy, w melodyjnej operze k()IJT}ic:i 
nej Skaussa :p. t. „Teresina ł Na1JJO~eon". Rol<> 
TeresiJny, w której artystka ;przez szereg wieczo­
rów czarowała Wairszawę, nale!y 'bezsprzecznie 
do ~ nailepszych kreacyj, w której zale·t'y wokal 
ne, wdizięlk oraz !Precyzja w inter:prefao}! stylowej 
badź co bądź postaci Teresiny, dają możność u 
jawnleinia ca.tego bogactwa łmns.zitu aktorskiego. 
Partrnerami artysbki będą artyści o ustalonej sla· 
wie, uluhieńcy Wa1szawy. W rold Markiza Lowe­
l~bte, wys~ąpi beniaminek iplci pięJ!mej, t. zw. Pol· 
ski Valentino, p. Bolesła·w Mierzejewski. Repre­
zent.a.ntern humoru w roH Ks. Borghesse, będzii 
zawsze niezawodny Mieczysław Dowmunt. Dalszą 
obsadę dopef•niają: J>. Milewslka, Jab!o.ńska, Zhic­
r.zyński l inni. Chór .męski i damski, ze.spór 26 <1• 
sób - op.r.i;yczem wlasm orikiestra, kostiumy ora1 
irune efekty. Cał·ość pod k·ierunkiem zmanego ze 
sprężystości a:r.tysty i dyr. Józefa W1niasddewł 
cza. Kaipclmistrrz; Stanisfaw Nawrot. 

z. -· X -- -
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KURJER SPORTOWY. • • • 
Po z.amod1a1ch Le_QJ1,a ~ TU1nr•ści • .Sfa­

dlion" poda1t, że oihreina Ma1r:c·ziewSik1i-Sten 
ceil łryfa 21bY"t 01ciężał1a. A dailej •Czy;tamv. że 
sędzii10wia1t b. dobrze rp. Ma!I1cz.ewsiki. Dwie 
fuin!koje 111iai j1eoo'YITT1 mecru to .z.a Wliiele. 

• • • 
Kan11Si.ak na1 z.arwodaioh WKS z łJ 

bvl bohaterem <Clrr1d:ai •i' Jemu Wllko ro 
cza•ć moR"ą W101·silmwi 'ZW'V'ciest.wa. 

-
* • • 

Zaszczytne rekordy. • • • 
POPULARNOSć PILKI NOŻNEJ W ANOL.H. Profesor Kemmeireir oodczia.1<;, rozrno1·.vy 

o spirnwiach ellroniomi1cz1nyich i, WV1da1t!kruch, 
zapytamy :pirZ!ez ]·ednero z mim.i'S'trówt P.Dl­
sikicll. :iiaka iesit w oibe1anieJ chlw,illit niaiiważ­
ni ejs;za po1brzeba Po11'slkii-, rzieJd: iruiie mo..zę 
na fo od1piow1ie<l'zneć. miog-ę dedivmde ()l'k!reśt:ć 
k<liri ·ą z n1a;,f\\~a·ż1Tl!ie1'.s.z'V1ch pioitrzeb wa/S!ZCR'O 
krai.i1u: po1w i11mi;śde m1'.1eć ocrnaiimnJie1j t>'.ęć­
dziie·sd:ąit bodslk do. J?'o1Jfai. 

Zi11JaJt1Y br rumka1rz Oow.liffiz oo nilef: 
n-}1ch 'vędirówikaich. zg<łosiH sie ostatn: 
swo.tei:ro klwbu ma1cierzvste·g-o IPC. ła~ 

• * • in1 
Aing-ltla w pibce noż,ne.j cią,R:1le jeszcze 

jeSlt WY7I"Ocz.tI~ą dll.a caile.g-o śwJiaita. d!lafego 
też nieZiW1Ylk•l1e i1111tieresJUli4ce sa reilroirdy 
i;yfr 01sii1a..R'J1Jięte 'tam W1 tieti d1zJedzrl1rnie sipoirf•u. 

Za 00J1leps0egio sitrzielica Ain,zlicv uważa 
i•1 W ·eiizai. k.tióirv w SiPOtlk.amdcu zaikoń10Wmem 
rezclta1tem 8 :O Slt!rneilii~ sam wseyst'ki.e 
„ bratnk.i ". 

Kir6J·em s>trza1lru wis!t:a1f jiedl!laa{ Sfepha.łJ. 
Bloomer. zdiohylWICai 3'52 bramek W1 spof­
kaniiaich toiwairzvsikiilcih klubo•WYCh i 28 mię 
dzymarodio'WYJCh. 

Rekord puibl1icz.nośoi wVlI1JOISli 127 ;JfJl o­
sób podiczais z.a.iwoidóWl SzJroicfai-Angiliai w 
wku 1912. nia1s.tęl))!ni1e iid!Zde zinainv fi111ar o 
pwhar w 1923 roiku W1 Wembiliev - 126.047 
osób. 

Fimrcut o pmrur Szkocj1i1 'WI UJbi1eg-hnm roku 
0R"ląida•l1o 101,711 osób. 

Sport w kil 
Ruch g-6moś1a'Sk.i Ul.erot PZPN i roiz;egirat 

ma·lo iira·P'L'Jlą1oe zarwi0dryi z T mYStamt o mJ 
str,zios:two ron11Porwe. 

• • • 
WKS izalSIZJczyitJniie IJ)ll"~1V do ld. A 

roZJooc:ztn1ue zrupe'Wttlle S!OOI"·~ sioo1tikań z ze 
s.po1.ami s•tM'ISzego ofu1amnia. 

:Ar:aiwd10ipiod101bnliie w 1I1ii•edizie1l e :ro1regira.Ja. 
M10dsllrowUi zaiwodlyl z ŁKS roiiien'IWSIZYlill. 

• • • 
Ml nd1edlzn1eil1ę odbędą się .lJlralW1dlonx>d-0b­

ttde 1!1131 s1!r1z~!Lnii1cv ŁKS zawod'Y1 ikl'lllbowe o 
mis°brlZOISibwQ ŁKS <l!0tsifoP111e <lila ws:zv.st­
~ cmollllkÓIW. 

• • • 
_ ~ l..Je1lden ~aioo ool:ecaJ nd1ecyl 
fu pooz1ąftlktlli&icvrn. ił:elCiZ ~ diobrwn mracz.om 
frerui'llJg ,.O Ślci'llłl1ię", acllóremlU IS\amaJ diUtŻOI z.a 

Rekoird dl()chodiu da1r fiin.a,f o nuhiair w 
1923 r .• gidyiż k1'ulby ro'1JPo'rz&Jd'Zaił'y do po 
dzia11'n Siuima 27,776 funtów a1ng-. (oko.to 
1,19s.ooo zin 

Relroird dititt,g101śici waAik1i• zidobyitv k.lubv 
Krord i Ley.OOl!l w roku 1925. wiail1c:ziąc w 
aiC\IR'U 9 ~1zi111 i 40 miln. 

Doi'.l?' girait 1111a'.ildlłiurżiej d1a jedmie·ro tawa'­
rzys.ńW!a. brondąic iprzez 14 la•f hramikJi. Swn• 
de!rfa111d1u. 

DMVlid Wii!lsol!l z Olldhann Athleti!K g>rnt 
264 Ta~ z rzeidtu. 1nl1e OIJ}UJ.SZIC:zruTa!C a'llli• jed­
ne~m mecvu. 

Te ki1llka dooiyich diaa·a 111am 'DO~i,ede, ja­
ki;em za~nJVeresio'Wlal!lliem ciesza siew Arnd.ii 
imprezy p1'.llfkairsfoi·e 01raiz ja1k wvitrrzwnahch 
ii pirizyiwią,z.ainrych p1i1!lkairzv rpo1sfad1adia tovA 
SitJioirtlowe. 

---x---

u słowach. 
wu:i'zdęcza. O .ide jęsf to moŻilliiW!em. nial1'~ŻY 
freinmvać o śicdainię taikżie i seir\lli!ce. 

* * * 
Pewtrllai frarn1CUJStka fubiryka pir.zyhoir6w 

'foni!11ioorwwh 1J1Uści1ta w śrw:iia.'t no•wv rodza.j 
ratkiefy. Za1t11li1ais1t sltrru[l p!1011101W1t1ch i noz:o 
myich są s'trmv sikiośn1e. I1nio·wtl!ai.a t1 zo­
s.taita 'PT'ZVti,ęfa o.1Jio1.ięfa11 '.1e, u1ie moż.rnai tvrn­
cmsem oorwliedlziłeó, czv .Pom1Y1sil .i•e:st <l<l­
bry. czy zity. 

• * • 
Miis1ńrizo1s11'w10 Po11'siki w ·Di.tiee nioin.ej efo 

sfa>ricza dbieC111ie wiele emocni i .nie da: s:ę 
dzi:ś iJ)II1ZeW1iid1Z1tieć. ildto1 w:r·eszicJe zidlobędz'.e 
p1ierwsiz:eńst1wo. 

Po1goń z W:runfai :lied!wi·e wvc.h!o<lzi na r.e 
mis. a Wia1r'ta: pr:zYipaidJkd,em tv1lko ZiWY\C.!ę­
ża u siiebi1e Ploll()lll[j.ę walf'S,z.a1wsikai. 

* • • „ -
W:i:J.eń:sil<ii Ok•r. Zw. Lei!C.-Aftłf. z~)!nlta'flTzo 

w:a1! ZaJ\\10<lv o odz:nakę. Olou 't'vtch ziarwio­
di6iw sfain·o·w~it pii•eirwsiz:v w• Wi1Ln1iie Wl}t3ifop 
p!enwszej zarwodlnli•czllr!\, k.tióra uz:vislka1tia '\\"V 

mag-amie v.n:viniik:i d roobvifa 1).1"3.JW10 UIO'Szen!a 
broozowiej otd'zniaik.i PZLA. 

* • • 
Pobodm10 w M()1natChdl\lim ba1wa1r1sk~i muni 

ste:r Ośw~1ece111na Pub1ic21neiR10 Zia1bl!101I11i1l s!11-
cha1czioim s 7lk6t wyiżJs,zvich wi Ba1wa11".i1i' uczę 
s·21czać na 1 1e'kJC'ł'e gimnia1S:f\nlri1, ai fo, żie- wzglę 
du .n.a morallmiość. 

* • * 
Mi1n.is.teir nśwtiafv p. Henri.o~ bV1tv pre­

m.le·r '\V'Y1JJiO:W.i edzi•ait znam1:e1rm1e Slf O'Wlal wo­
b e1c TYrziedJ~fa,\\"iiCJ:elii prasy fra1n;cu:skie~: 

„Jes.te:m z·dec'Y1dowarnvim wz'Vli:aci.t:Jem 
sp.cJ1rfiu 1i= w:v-ooho1w.amfa f:i.zyicz1ruegio. l(lfaść 
bę,de sz,c.zeg1Ól'!1v n1adsik 111.a sze1PolJ<i>e u­
\.vzgiledin1i.2mie w mcgiraim:a:ch szlko•J:rn"'Ch 
w'nchow.a1n1.a fi:zyiczm·e.gio. uwiażam bol',:v,jiem 
ż.e orio wfia.śTI>'. e za;p1e~'1111ia mfio1d1z,j.eży po­
mvśi1n.v s:tain zid:i'C1,vfa - C'O'Z'\'~ailia sikiufocz 
r.ie ,,·1a1Lczvć z diwfi·enm naihvie.kszemi' p[a­
i;::armi loozikośai: a~koihoTizme:m i d11oirobarrn: 
p!'UlctnemL". 

* • • 
W Łoidz1i· uhv1cirzyito sie g-ronin Miłvś.nl­

k6w sia.tk ów!ki i 'lros·zvikówkl .. nioid kie.r;,i.n­
ki.em wvibi.ttrJJe.11:0 spor1:o•w1ca i orzani21a toia 
p110.f. Chie1bmi1Clkiiie;g'{). 

* • • 
Wa1lif.er sfall ~iię 11101wvm .• bohalfere:m", o 

któr·ei:ro wa1~c:zą zia!W'zi·ę'Clie Twrvśd. 

W ,f1wrn1i1eju szóstkowvm Jalki roz ~ar 
byif -w Wa1rs1z.aw1iie wzi.ęty uidlZia~ 24 ? 
h'. z ikltóryich ;pUJhair zidiob'Y1ta Leitia. '114 

• • • 
AZS wiair:sizawtslkJ prodektiutiie w se 

'zimow;wn \ViVl1a.zid! <lo S.w.a~c:ainli dla 
~airui·ai ~·2'er•e.rou z.aiv.101d'6w hockev'~ 

• • • 
W Wairs•zaiwde fP1r'ZY'gio1toiwuAe sie · 

ka f!m ów •dlla sa111.eczllww atl1i1a1. Łódi v; 
ozellcaić '.hrlk UlP.aidiną śindezi· 1i' rw:tedv d 
:r:o bę1dizi·e mowia· o 1J1rzvigio1Jorwainfo ~ 
ma1,(!inli•o1neg-o mi1ei1S1Cai <lil.a roiZJr:viwek 
""Y'Ch. 

* "' • 
Fo·g.J III z lIT:E (Budapeszt) zosl: 

meczu z III KeT wyjkiluczony i nar~ 
ki1ch a'Wanit'lltr z -puhliczno·ścią, że 12 
aresztowany. PoHcja ska.zała go n1 

na karę pieniężną, ale zażąd.a1ta od 
aby go nie wstawiano więcej do 
oy. 

Sprawa oprze się o ministersf\!lł 
* • • 

Po ·poibycie pHkarzy wbotniczej 
zentacj'i Rosj1 w W'icdniu, ·prasa: .pod 
takie szczetg-óty, że: Przedewsz:;i 
nie byli t·o Rosjanie, tylko Ukralńc 
stępnie nie reprezentacja. ty ltko dr 
zwi ązku metail<Jwców, w końcu nie 2 
rze, a „paitaitaic:hy". 

• • • 
Inowacja w orig;a>nizowan'lu m 

międzypaństwowych przez Austr 
dawanie .,nadprogramów lekkoat 
ny.eh" i to pie1rwszo•rzędnyc,h. 

W przerwie meczu Austrja -
biega~ Nurmi, zaś wraz ze Szwa; , 
gościt Peltzer. 

Poszukuje się samodzieln 

Maiitra ~o-wykońua i Dz.IS„ dnia 3 b. m. od 4-7 po poł. odbędzie się 
SPRZEDAż REKLAMOWA na rzecz L.O.P.P. 

przez uproszonych artystów Teatru Miejskiego 

p.p. MORSKĄ, 
JERZMANOWSKĄ 

i ZNICZA· 

towarów bawełnian 3 

su. nc. Przem. Hawelo. ~. f rni~en~~ 
Piotrkows~a nr. 104. 

Tylko 2 występy 
Artystów Teatrów Stołecznych 

Na czele urocza gwiazda scen polskich 

Lucyna Messal 

w lokalu firmy PlSCHINGER i S-ka, {wyroby cze­
koladowe światowej sławy) 

2 tłARUTOWICZA 2 
Gabinety KosmBfYki bekarsk 

1 

D-ra MARJI LEWINS ONOWEJ 
Cegielniana 6, m. 3 tel. 43-63. 

W piątek, dnia 5-~o i w niedziel~, 
dnia 7 listopada 1926 r. odegrana zo­
stanie ostatnia nowość z repertuaru 

llllll~il'ii'~'IH 
Opera komiczna w 3-ch aktach a czuów epo­
ki Napoleotaskiej. - - Muzyka STRAUSSA. 
Dain" obsadę ról czołowych stanowią: Marian 
Dąbrowski, Mieczysław Dowmund, Stefan La­
skowiki, BOLESł.A W MIERZEJEWSKI. Henryk 
Mafchuycki, Pola Milewska, Jósef Winiaszkie-

wicz, Cae1ław Zbierzyńsld i inni. 
Zesp61 26 o•óh. Szlagiery masyczne 1 

Kapelmistrz Stanisław NAWROT 
Poctątek o godz, 8.30 wieczorem. - - Bilety 
wcaeśniej nabywać motna w kaaie Filharmonfi. 

„Kupujcie na miejscu" 
.-· •• • .-· solidnie wykończone .-· .-· •• • 

•MEBLE 
:vb~:i~g~t~ Jadalnie - Sypialnie 
~abloety m~•lde oraz kuchnie; równlet po-
1edy~cae sztuki poleca na dogodnych caęściowych 

spłatach wytwórnia mebli 

A MULLER Wł. G. GDnther -
• W•chodała Nr. 65 

lst . od-1876 r.-Kupujcie namlejscu-lst. od 1876 r. 

Część obrotu firma przeznaczyła ua rzecz L. O. P. P. 
Szczegóły na miejscu. 

• • • • sezon 1es1enny 1 zimowy 
POLECA,M: 

I 

RATY i za GOTOWKĘ: 
palta damskie~ k.gtikowe gładkie i drukowane, zamszio­
we i t. p. oraz palta męskie i ubrania · wszelkiego rodzaju. 

UWAGA I Przyjmuję ,wszelkie obstalunki damskie i męskie. 
WoLCZANSKA 43, I-sze piętro, front. 

Wytworny Zakład Fryzjerski 

M. Plllrnow~KIE60, ul. Cegielniana nr. 53 , 
(w podwórzu). 

' Salon damski Manicure Salon męski 

Specjalność: strzyżenie Pań, my­
cie głowy oraz ondulacja podług 
najno.,vszych żurnali paryskich 

Dr. med. 

I. UH 
przeprowadził się 

na W ólczańskll 57 
parter, 

Zakład został kompletnie odnowiony. Choroby nerw. 
______ w_y_t_w_o_rn_e_g""'a_b_in_e_ty,._d __ a_m_s_k_i_e_._i wewnętrzne. 

Psychiczne metody ----------mDm5:51llllZlli'l-l:IZlai:i& _____ lecznictwa przypa­

SZKŁO OKIEritłE 
ornamentowe, surowe oraz szklenie budowli 

po cenach niżej konkurencyjnych 

J. Olejniczak, Główna N2 14. 
UWAGAs Szkło inspektowe w wielkim wyborze. 

dłoś.ci nerwowo-du 
chowych jąkanie, 
(lęk, zawroty etc.) 
Przyjm. od 12 - 1 
4-7 w: 4005 

Chor. •kóry I włoa6w. Leczenie defektów cery,$ 
łona 'Jllasate twauy i eh.ta. Masate odtłunczające. 
wanie wło3ó_w etekt~olizą. Elektroliza. Elektroter•j 
Slux Godzmy przy1ęć od 10-7, Dla panów od~ · 

A FC t•.i::::mw 

LECZNICA 
lekarzy smialistów i gabinet dentystyczny 

przy Górnym Rynku 

Piotrkowska 294 tel. 22-89 
puyjmuje chorych w chorobach wszy. 
stkich specjalności od i;!. 10 rano do 
6 ppoł. Szczepienie ospy, analizy 
(moczu, kału. krwi, plwocin t t. d. 1 

operacje, opatrunki. 

Porada 3 złote. 
- -- Wizyty na mieście - -

Zabiegi i operacje od umowy 
Kąpiele świetlne, 
lampa kwarcowa. 

Zęby sztuczne, korony złote, 
platynowe i mosty. 

~ Szczepenia o. chronne przeciwl 
li szkarlatynie 

Brylantyr 
złoto, srebro, perły, zęby sztucz­

ne nawet połamane oraz 

kwEty. lombardowe 
kupuje i płaci o 50o/0 więcej niż 

wszędzie. 

M Lewi.O Piotrkowska 41, 
• sklep frontowy. 

Dr. 11 

ftiewi 

spec. choi 
przyjmuje 

nicy • Vi 
Plotrkow 
od U-.t.30 

" ałedl. 

,· 



lirfl~[j~ ~rlJmn~owe. 
n Magistrat m. Lodzi - Wydział Po-

datkowy - niniejszym zawiadamia, że w 
dniu 10 listopada r. b. między godz. 9-tą 
rano, a 4-tl\ po południu odbędą się przy­

;y !IIUsowe licytacje ruchomości u niżej wy­
mienionych osób za niewpłacone podatk, 

;~ 

7..e 
h. 

t. Antecki J., Jakuba 13, szafa. 
2. Abramowicz J., Rybna 12, szafa. 
3. Abba A., Aleksandrowska 16, lustro. 
4. Adesman, Nowomiejska 19, 10 szt. towaru 
s. Blacbman I(., Brzezińska 35, meble. 
6. Branner M„ Zgierska 146, meble. 
1. Bornsztain N„ Wschodnia 18, meble. 
8. Bauman Ch., Wolborska 36, meble. 
9. Bobrowski F., Aleksandryjska 11, maszyna 

do szycia. 
10. Bajn M., Podrzeczna 6, meble, maszyr.~ 

do szycia. 
!I. Bagno i Pomeranc, Aleksandryjska 12, 

szafa. 
- 12. Borochowlcz I., Aleksandryjska 16, meble. 

13. Buczelt P„ Póf.nocna 57, szafa. 
14. BachmaJer A., Nowomiejska 15, urządzenie 

sklepu. 
15. Borowski S., Aleksandrowska 6, szafa. 
16. Blady U., Aleksandrowska 61, szafa. 
17. B!derman M., Aleksandryjska 6, kredens. 
18. Bom I., Aleksandryjska 9, szaifa. 

re- 19. Berliner E„ Pieprzowa 10, meble. 
ata 20. Blauszt1Jn M., Po<lrzeczna 29, szaf.a. 
em 21. Buzyn, Nowomiejska 19, 10 swetrów. 

22. Baran M., Kielma 15, zegar. 
23. Berko!~ J., Mlynarska 11, szafa. 
24. Bekermajster J., Aleksandryjska 28, szafa. 
2S. Baran A., Aleksandryjska 28, szafa. 
26. Chabański A„ Cmentarna 3, pianino. 

ó y. Cymberknop M., Wolborska 38, zegar, 

jes! me?Je. 
cz- 18. CUierman D., Wolborska lZ, 20 kor~y 

werra. 
y 29. Cetner A., Północna 14, meble. 
, ~ Cytryna L. M. SS-wie, Brzezińska 50, 
' ' 2 maszyny (zwijaczki, magel.) 

3!. Cudklewlcz M., Zgierska 48, 100 kg. drutu. 
az. Cymerman J., Gdańska 9, 10 ram do ro-

werów. 
33. Cwajg K., Aleksandrowska 11, szafa. 
~. CwaJgenbok E., Aleksandrowska 12 
35, Cieśniak A., Aleksandrowska 28, zegar. 
31i. Dziadek Ch„ Piotrkowska 58, lustro. 
'!i. Działoszyński I., Aleksandrowska 8 lu>tro 

• ~. rdelszajn M„ Konstantynowska 22,' m'!ble. 

I J'ł. Eriichman P., Aleksandryjska 32, 2 krzesła 
40. Elman A„ franciszkańska 15, meble. 
41. fomerman M., Wolborska 36, meble. 
4?. Pajerman E„ Pomorska 58, meble. 
~. filipcZ)•ński W., Aleksandrowsb 56. kre­

dens. 
44. Fisz N„ Pranclszkańska 48, meble. 
4.5. from M., Konstantynowska 75, kredenś. 

46. Puks M., Aleksan'drowska Z2, zegar. 
47. Feldblat S., Aleksandrowska 18, szafa. 
48. Pajn I. L., Aleksandrowska 26, 2 ławki. 
49. Fajn Sz., Aleksandrowska 26, biurko. 
50. Fajgenblat M., Aleksandrowska 27, zegar, 

_ 2 lampy. 
51. Prydberg U., Aleksandrowska 32, stól. 
52. Peldczer A„ Pomorska 25, szafa. 
53. Falerna.n A., Wolborska 38, 2 nocne stoliki. 
54. Goldman A. I. Ogrodowa 12, meble. 
55. Grurils A., Ogrodowa 3, szafa, maszyna 

d.-0 szycia. 
56. Gołąb Ch., Podrzecm.a 12, maszyna do 

szycia. 
57. Orandowicz S., Północna 8, meble. 
5.8. Gelbard S., Franciszkańska 12, meble. 
59. Getler T., Jakuba 1, meble. 
60. Goldberg L., Jakuba 3, maszyna do szyc!a 
61. Gerychtiger R., Aleksandrowska 12, .szafa. 
62. GerszkoWicz R, Aleksandrowska 25, zegar 

meble. 
63. Glanc W., Żeromskiego 4, otomana. 
64. Ooid M., Szkolna 16, otomana. 
65. Grynsztajn I., Al. Kościuszki 10, zegar. 
66. Gillen Sz., Aleksandrowska 9, zegar. 
67. Gryner L., Aleksandrowska 22, szafa. 
68. Glat A., Aleksandrowska 13, tremo. 
69. Outman L., Aleksandrowska 16, zegar. 
70. Goldbrom D., Mickiewicza 8, tremo. 
71. Gerszonowicz M., Nowomiejska 24, stó!, 

szafa. 
72. G!iksberg J., Pomorska 99, stół. 

73. Grynbaum J., Pomorska 34, meble. 
74. łiintz R., Marysii'1ska 2, garderoba. 
75. łiesse K., Aleks'.łndrowska 30, meble. 
76. łierszkowicz A„ Aleksandryjska 25, szafa. 
77. łiabański A., Cmentarna 3-a, meble, olJn:s 
78. łiauser J.,Aleksandrowska 12, szafa. 
79. łiochman J. L., Aleksandryjska 28, ' zegar. 
80. łialpern E., Nowomiejska 15, otomana. 
81. Jende łI., Brzezińska 124, meble. 
82. Janows"Cy S-cia, Piotrkowska 108, kredens 
83. Jukiewicz G„ Aleksandrowska 50, 2 but. 

soku. 
84. Ingberworczyk M., Aleksandryjska 14, stół 
85. Jankielewicz M., Aleksandryjska 32, ser-

weta. 
86. Jakubowicz M., Mickiewicza 8, trem<l. 
87. Katz P.., Zgierska 11, meble. 
88. Kawenokł-Rabinowicz Ch., Wschodnia 17. 

meble. 
89. Krakowski z., Nowomiejska 8, garderoba 

towar w sklepie. 
90. Kowalski Ch. M., Franciszkańska 9, meble, 

materjaly piśmienne. 
91. Kirsz D„ Podrzeczna 12, szafa. 
92. Kuperman D., Franciszkańska 28, meble, 

zegar. 
93. Kurek S., Jakuba 7, meble. 
94. Kozusz.ta B„ Kilińskiego 7, meble. 
95. Krygie1' M., Aleksandrowska 14, szafa. 
96. Krajsla'ch łI., Dolna 21, szafa. 

97. Kaufman A„ :Radogoszcz, meble. 
98. Kapełu~znik J., Piotrkowska 22, meble. 
99. Kurc W., Cymera 12-14 maszyna do pisania· 

100. Kurc, ·Nowomiejska 3, meble. 

101. I<ucler I., Brzezińska 32, meble. 
102. Kolenbrener łI„ Łagiewnicka 7, 2 szafy, 

zegar. 
103. Karo Cb., Aleksandrowska 13, zegar. 
104. Kozlowski J., Aleksandryjska 5, stól. 
105. KUniewski J., .Aleksandryjska 9, szafa. 
106. K~hen :R., Aleksandryjska 13, kredens. 
107. Kaufman A., Aleksandryjska 18, szafa. 
108, Karczewski A., Aleksandryjska 27, kredens 
109. Krysztat Ch., Pomorska 28, szafa. 
110. Kac Ch., Pomorska 29, szafa. 
111. Utrowskl S., Pomorska 60, kasa ognio-

trwała, 3 biurka 
112. Lubochiński J., Wolborska 38, meble. 
113. Łuszczyński K., Fra:nciszkańska 13, meble 
114. Lipiński A., Zgierska 69-71, meble. 
115. Lewkowicz D., Franciszkańska 4, .meble. 
116. Łagrzycki I., Aleksa1ttdryjska , Jl, szafa, 

25 kg. masła. 
117. Lubochiński J., Franciszkańska 17, meble. 
118. Lajzerowicz Ch. i Barman L., Pomorska 9, 

meble. 
119. Libeskind Ch., Wschodnia 16, szafa. 
120. Lyjek J., Aleksandryjska 6, kredens. 
121. Len.ga L., Aleksandryjska 28, zegar. 
122. Lipszyc E., Nowotarg'owa 5, lustro. 
123. Lewiński Sz., Brzezińska 47, szafa. 
124. Łód2'.ki Sz., Kielma 21, 2 szafy. 
125. Lewkowicz A., Ogro<lowa 20, szafa. 
126. Lachman B., Aleksandryjska 18, szafa. 
127. Milgrom K., Ogrodowa l, 100 metr. towa- · 

ru wełnianego. 
l28. Milsztajn L., Zachodnia 23, meble. 
129. M.en<llewicz M., Piotrkowska 83, meble. 
130. Machtingier A., Nowomiejska 28, meb!e. 
131 Marczewski A., Aleksandrowska 64, kre-

dens. 
132. Morozek J., Aleksandrowska 96, meble. 
133. Muchnicki J., Piotrkowska 82, meble. 
134. Miszczak F., Konstanrtynowska 23, szafa. 
135. Markowicz Z., Aleksandrowska 22, kredens 
136. Majek M., Aleksandrowska 26, 
137. Malinowski M., Aleksandryjska 15, szafa. 
138. Milgrom A., Aleksandryjska 6, kredens_. 
139. Marchewka A., Pomorska 3. lustro. 
140. Morawiecki M., Wscho<lnia 4, szafa. 
141. Nowak E., Braiera 18, stolik. 
142. Najfeld F., Wolborska 34, maszyna. 
143. Naihaus M., Szkolna 16, meble. 
144. Nowicki Sz., Aleksandryjska 24, lampa. 
145. Najfeld R., Mfynarska 3, stół. 

146. Najman H., Podrzeczna 29, kredens. 
147. Oleśnicki Sz. M., Wschodnia 6, szafa, 

otomana. 
148. Pite! Ch. B., Zgierska 15, meble. 
149. Prowizor A., Jakuba 10, meble, zegar. 
150. Plathaim G„ Aleksandrowska 8,- meble . . 
151. Pacanowski D:, Franciszkańska 56, meble, 
152. Przestrzeleniec J., Piotrkowska 17, szafa, 

lustro. 
153. Palmowski F., Północ.na 57, zegar. 
154. Piotrkowski J., Aleksandryjska 8, kredens. 
155. Podchlebnik J., Aleksandryjska 13, szafa. 
156. Polańskł A., Aleksandryjska 27, zegar. 
157. Piotrkowski Ch., Krótka (Bałuty) 3, szafa. 
158. Petersił M„ Pomorska 29, k,redens. 

_, 

159. Rotenberg P„ )akuł)a 5, meble, -· 
160. RaPaP-Ort Sz., Aleksandryjska 13, meble. 
161. :Rotlewi M., Pólnocna 10, 10 tuz. pończocll; 
162. R,ozenberg A., Kilińskiego 8, meble. ' 
163. :Rozen B., Aleksandrowska 12, szafa. 
164. RadaC2 E., Jerzego 20, urządzenie salonu; 
165. :Rohrman T., Konstantyn-0wska 46, kredens 
166. Rubinowicz A., Aleksandrowska 101, kre­

dens. 
167. :Rubinowicz A„ AleksanQryjska 5 maszyna 

do szycia. 
168, Rozenberg N., Aleksandryjska 6, szafa. 
169. 
170. 
171. 
172. 
173. 
174. 

175. 

176. 
177. 
178. 
179. 
180. 
181. 
182. 

183. 
184. 
185. 
186. 
187. 
188. 
189. 
190. 
191. 
192. 

193. 
194. 
195. 
°196. 
197. 
198. 

199. 
200. 
201. 
202. 
203. 

204. 
205. 
206. 
207. 

208. 
209. 
210. 
211. 

:Rutman A., Aleksandryjska 28, szafa. 
Smoliński M., Aleksandryjska 25, kredens. 
Szczyg,ielski T., Jakuba 7, lustro, 
Szmaragd Sz„ Wolborska 37, meble. 
Szydlowski J., Północna 7, meble. 
Szmidt J., Franciszkańska 34, otomana, ma 
szyna do s2ycia. 
Szeps S., Piotrkowska 70, zega,r, żyrandol 
stól, 12 krzeseł. 

SzerJi.ng B., Zgierska 72, szafa. 
Szwarcberg M. Konstantynowska 29, mt:hle 
Szlamawicz A., Zgierska 28, meble. 
SztHler J., Piotrkowska 82, kredens. 
SzitlcCYWa J., Zachodnia 18, zegar. 
Srebrnagóra L., Aleksandrowska 24, szafa. 
Sznajderman B., Aleksandrowska 26, krc· 
dens. 
StoPl!licki Ch., Aleksandryjska 4, zegar. 
Szyfrowicz Ch„ Aleksandryjska 6, kreden$ 
Singer P., Aleksandryjska 22, waga. 
Tygielski B., Konstantynowska 90, meb:e. 
Ton Sz., Aleksandrowska 13, lustro. 
Urbański J., Aleksandrowska 56, kredens. 
Wajsman I'., Zgierska 32, kozetka, 
Wajsmarn F., Zgierska 32, meble. 
Waisberg T., :Rybna 17, meble. 
Wymystowski I., Nowołagiewnfoka 3, me• 
ble. 
Wysocki K., Wolborska 40, meble. 
Wajsenberg B., Pomorska 86, lustro. 
W olkowicz G., Piotrkowska 22., tnebJe·. 
Wolczykowska tt., Wawelska 31, waga. 
Werthajm D., Aleksandrowska 8, !'lzafa. 
Widawski J., Aleksandryjska 2, 15 l[g, 

mydła. 

Waisbroi J. łI., Aleksandryjska 18, szafa; 
Winter M., Aleksandryjska 24, kredens. 
Węgliński Sz., Aleksandryjska 28, szaiL 
Witler A., Aleksandryjska 28, stół. 

Waksman H., Kielma 23, 2 rzeźby deliora· 
cyjne, stól. 
Wainberg M., Północna 14, lustro. 
Waj,ntraub Sz., Pomorska 73, lustro. 
Wajs D., Pomorska 6, szafa. · 

-, 

Zycer Ch., Nowomiejska 29, 340 matr. 
ptótna. 
Zylberberg M.., Pomosrka 46, szafa. 
Zaliszewski D. M., Wolborska 33, kreden~ 
Zażycki Sz., Kilińskiego 7, meble. 
Zalcberg I., Aleksandryjska 15, kredens. 

212. Zuzaw L., Zgierska 74, szafa. 
213. Zamek E„ Aleksandrowska 106r ? szafy, 

maszyna do szycia. 

Oskarżam PaniąlH OGLOSZENIE. 
ie Pani nie zna proszku do prania 

i przez to sobie szkodzi. 

Proszek „BLASK" zawiera .300/o, a pro· 
szek „MEWA~' 45°/o najlepszego mydła, 
znakomicie bielą bieliznę nie szko· 

dząc jej. 

Znajduje się również w handlu zna· 
komite mydło aromatyczne do prania 

,,MEWA''· 
, ~ Wszędzie do nabycia I 

llllllll'llS&llł&&lll„lll„llln44411111111Blll'DP"BruK1~'~'All!lllllil!ii!!iM!!illllilll!llllllll. 

·~ clfKiRDWff1
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Df'M'A~„ 
jest najtaószym i naJpraklycznieJszym przyrządem 
elektrycznym do podnoszenia i przesuwania cięta­
rów, nie:ibędnym w katdej fabryce, składzie e t,c. 
EL~K'fROWCL\G „DEMAG" amortyzaje się 
w ciągu 2-3 mlutęcy. - • • - - - - - - - - - - -
Udzielamy chętnie fachowych obJaśnleti. i demon­
struJ~my elektrowciągi pray pracy. - • - - • - - -

WARSZAWSKA fABRYHll DZWI60W Jl O ff R" 
Wareaawa, Emilji-Plałer IO. Telef. 18-20, 

la~la~ krawie[~i 
R. Mietkiewicza 
Sienkiewicza 56, front. 

Wykonywa ostatnie nowości 
wcbodzące w zakres krawie­
ctwa oraz umundurowania ucz­
niowskie dla szkół średnich. 

Wykonanie solidne. 
Ceny niskie. -

Urząd Skarbowy do spraw opłat stemplowych i podt.łku 
spadkowego w Łodzi. podaje do publicznej wiadomości, te--na 
pokrycie zaległych opłat i kar stemplowych odbędzie się w dniu 
10-go listopada 1926 r. od godz. 10 do 16 sprzedaż z publicznej 
licytacji zajętych ruchomości u niżej wymienionych płatników: · 

1) Abram Liwszyc, Zgierska 8, kasa „National". 
2) H. i St. małż. Rowińscy, Pr?eiazd 77, meble, 
3) J. i F. R. małż •. Dobreccy, Zeromskiego 54, mebl~, 
4) T. Szaniawski, Zeromskiego 91, szafa, 
5) J. Zilberszpitz, Piotrkowska 265, meble, 
6) L. Susmanek, Piotrkowska 19, meble. 

Zasekwestrowane przedmioty są do obejrzeniCJ. u wvmienio­
nych wyżej płatników w dniu sprzedaży. 

Łódź. dn. i listopada 1926 r. 

NACZELNIK URZĘDU: 

J •. Kordasz. 
' . 

~; DYWANY 
Pierwszorzędnej marki różnych wielkości po 

cenach fabrycznych oraz okazyjnych kilka 
perskich jak 'również całe urządzenia: sto­
łowych, sypialek, gabinetów, salonów 

klubowych w skórę. 
Łóżek metalowych-niklowych I mosięi­
:-r nych, kuchennych urządzeń. 1-1 

Poleca po cenach najniższych i na dogodnych 
- - - warunkach - - -

Magazyn mebli 
Piotrkowska 116, I piętro, front 

tel. 21-61. 

DYPtOMO\łłffli 
FELC.ZERKA • 

nu111rta-1111a111tta 1 

K. M1cHAJtow1
1 

Przyjmuje , 
lllonluHld 11·J9 J 
od godz. 10-12 1 

4-6 po P2L 

LP~1~ny: 
Choroby nereh,j 
pęcherza I dróg · 

moczowych. 
Puyjmuje od 4-7. 
NAWROT Nr. s. 

Telef. 19-90, 
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DZIŚ WIELKA PREMJERAI Największe arcydzieło filmowe wytwórni Francuskiejlll Film nad filmylll 

:i!!AHQWa• •• rł A P O L E O " (Mały kapral) 
Potężny dramat dziejowy w 12 aktach zaszczytnie wyrozmony przez Prezydenta Rep. Francuskiej. 
W rolach głównych: najwięksi artyści scen Francuskich prawnuk Napoleona - JEAN NAPOLEON 
MICHEL i przcąudna lSABELIT A RUIZ. NAPOLEON to dzieło, które fascynuje, porywa i zasłu­
guje na najwyższą pochwałę. Rozmach i koloryt wejścia Francuzów do Medjolanu zachwycają i porywa­
ją widza. UW AGA: Passe partout i bilety ulgowe prócz urzęd„ i pras. nie ważne. Muzyka ściśle dosto­

sowana do obrazu pod batutą p. R. KANTORA. Dla młodzieży dozwolono. 

OQŁOSZEnlE. 
I Paniom 

/ polecamy nasze 
Wydział Handlowy Sądu Okręgowego w Łodzi 

wyrokiem z dnia 26 października, 1926 roku, w spra­
wie Nr. Z. 101/26 postanowił: ogłosić upadłość „Woj­
skowej Spółdzielni Okręgu Korpusu Nr. IV. Stow. 
z ogr. odp."; chwilę otwarcia upadłości oznaczyć na 
dzień 22 października, 1926 r.; zamianować Sędzią 
Komisarzem Sędziego Handlowego Włodzimierza Ho­
rodyńskiego; zamianować kuratorem upadłości Ad· 
wokata Waltera Kindermana; naka,.;ać opieczętowa­
nie kantoru, składów, kasy, lcsiąg, zbioru dokumen­
tów, rejestrów, papierów, ruchomości i rzerzy upad­
łej firmy, gdziekolwiek się one znajdują; dokonać 
publikacji wyroku zgodnie z przepisem art. 457 K. H.; 
uskutecznić wpis w rejestrze handlowym na zasadzie 
art. 2 p. 4 dekretu z dnia 7 lutego, 1919 roku; wy­
rok opatrzyć rygorem tymczasowej wykonalności. 

Kołdry zł. 42.·· 
Ostatnie nowości 

w gotowych płaazcaaoh łe-
1iennych i :i:lmowych. Nasae 
wyroby odznaczalll 11, pn:y 
zasto1owan1u najlep1zych 
materjałćw doaltonałym kro· 
Iem i 1olldn, elegancłll· -

Wobec tego wzywam wszystkie osoby fizyczne 
i prawne, których to dotyczyć może, do niezwłocz­
nego wydania do mej dyspozycji znajdującego się w 
ich posiadaniu majątku firmy: n Wojskowa Spółdziel­
nia Okręgu Korpusu Nr, IV. Stow. z ogr. odp.". 

Kurator masy upadłości 
(-) Walter Kinderman 

Adwokat I 

na białej wacie 

Firanki haft, 

Firanki tiul. 

Sztory 

17.-

Kapy na 2 łóźka 

Swetry 9.50 8.00 

t4.·-
28.--
17.SO 

!!!!!!!! 

35.--
7.SO 

!!!!!!!! 

Ceny niskie. Prosimy 
odwiedzić nasz skład. 

EMIL SCHMECHEL 
ul. Płotrkowaka Nr. 98 

róg PrzetazcL I 
Do akt, Nr. 2210 

1926 r. 
Do akl 6-26 r, 

OGŁOSZENIE O~łoneni~. 

Sędzia Komisarz upadłości "Wojskowej Spół­
dzielni Okręgu Korpusu Nr. IV. Stow. z ogr. odp." 
na zasadzie art. 447-480 K. H. wzywa wszystkich 
. wierzycieli wyżej wymienionej firmy do stawienia się 
dnia 9 listopada., 1926 roku, o godzinie 11 rano, w sali 
Nr. 57 Sądu Okręgowego w Łodzi, celem uformowa­
nia listy wierzycieli oraz dokonania wyboru kandy­
datów na syndyków tymczasowych upadłości. 

Szmechel i Rozner 

Komornik przy 
Sqdzie Okręgowym 
w lodzi S. ZAJ­
KOWSKI, zamiesz­
kały w ł.odzł przy 
ul. Traugutta Nr. 10 
na zasadzie art. 1030 
Ust. Post. Cyw. o· 
Qłasr:a, te w dniu 
12 listopada 1926 
r. od godz. 10 rano 
w lodzi przy ulicy 
Sienkiewicza nr 56 
odbędzie się sprze· 

Komornik pray 
S!ldałe Okręgowym 
,., lodzi, STEF AN 
-ZAJKOWSKI, zam. 
w l.odzl przy ulicy 
Traugutta Nr. 10. na 
zasad&ie art. 1010 
U. P. C. ogłasza, ie 
v dniu 15 listopada 
19J6 r. od g, 10·•1 
rano w ł.odzi przy 
ul. Piotrkowsk!ej13l 
odbędzie się spn:e· 
dat z prz:ełargu pu­
blicanego rucha· 
moki naletących 
do Franc'11zka Ma 
jeranowskiego i skła 
daj,cych się z kre· 
densu dębowego, 
oszacowanych na 
sumę zł. 500. 
Łódt, dn. 29/X 26 r. 

Łódź, 

I 
' Sędzia Komisarz: (-) Wł. Horodyński 

· Za zgodność kurator: (-) W alter Kinderman. 
Adwokat. 

Piotrkowska 100 i 160. 

daż :i: przetargu pu­
blicznego ruchomoś 
ci naldących do 

. Szymona Młotkie· 
wicza i składafą­

. cychsię z mebli o· 
' szacowanych na su 
mę zł. 550. 
lód.i, d. 29/X 1926 r. 

Dyrektor: Alfred Strauch, 
SALA FILHARMONJI. 
l·azy PORANEK Muzyczny 

poświęcony muzyce polskiej 
Dyrygent: Teodor Ryder 

Solistka: 

Ż4J2AĆ ~Y§DZIFJ I ~O?oL°rr~~N~\,~~B~la~ -
. . szukują.ey;b pra~ I lfOSZY Ea 

P. MBriOvnu l ..- N:m::!:. • ••• „ •••• 
JAnlnA 

Korolewicz-Waydowa 
Znakomita artystka operowa 

W PROGRAMIE: MONIUSZKO: Uwer· 
tura "Bajka". Pieśni Polskie P ADE­
REWSKIEGO, ŻELENSKIEGO, KAR­
ŁOWICZA, KOMOR0WSKIEGO, CHO­
PINA. Muzyka baletowa z op. „Hrabi­
na" MONIUSZKI oraz arje operowe. 

Bilety od 1 zł. już nabywać 
kasie Filharmonji. 

Leśniczy. 

Kawaler lat 25 z 5 letnią prak­
tyką, obeznany z wszystkiemi 

;gałęziami leśnictwa, poszukuje 
, stałej posady od 1. 11. 26 roku 
(lttb później, zgł. skierować pod 
adres A. Nowieki, Krusin, pow. 

Chełmno (Pomorze). 

.Wełna słoneczna 
do ręcznych robót 

'\w' pasmach i kłębkach ., FUKS Nowomiejska 7. 
< • 1 Tel. 26-97. 

(T A N I O, bo w prywatnem 
1 mieszkaniu ł 

<f ~ I ~ I ~~;~i~g~o::;~~u s'7an~: 1 
I. OPATOWSKI, 

1 
• Nowomiejska 27, Tel. 46-08 
Zadne! fłljł nie posiadam. 

~. Marlowin 
powróciła z Paryia 
przyfmufe w zakre­
sie chorób skórnych 
I l1:osmełyki le• 
karskiej od 3-7 

Plotrkowaka n~ 1Z4. 

J. N. GRYNHOLC, 
ul. Piotrkowska 37. 

Wytwórnia piecyków 
i kuchen kaflowych, 
szamotowych, prze­
nośnych oraz przed­
siębiorstwo robót bu­
dowlanych, posadzki 
terrakotowe i glazur 

ścienny. 

Denly~f J.-KUMAlYH 
Południowa 2 DR. MED. 

~ 8 H A U n 
powrócił 

• 
Specjalność: białe, sztuczne zęby 

bez podniebienia. 
Południowa 23 Dla urzędników państwowych 

Specjalista 30 proc, rabatu. 
Chorób s k ó r• Do sprzedania 

~:~!~~~~;:,~a~O[~ó~ ri0iaro~y 
(Lampa kwarcowa). ~ 
i rzyjmuje 9 do 11 "PRESTO" 2 ton na chodzie, 

Pod 5-8 wiecz. Kilińskiego 210. 

powr6eD~ • Pa- HlllBB I murnowanla 14a•lfud~r<t.:o~~nn~: 
ryła ~n:y1mufe w gczenica 7-mci kl. 1tolikiem prawie no-
gablnec1e lekar• gi n. przyfmie wa ora:i: kasa ognlo· 
ako ·kosmetycs m · trwała Zlnkego do 

P . t k k korepetvc1e w za-
aym 10 r ows a k · kl 't h sprzedania natycb-
12" _ od 3_ 7 PP· reste as ni szyc 

~ G d i 1 ł Zgł miast. Wiadomość, 
Chłoroby skóry i H~n~ana w z ~dmi:i: Kłlilisklego 93, m 9. 
w osów. Usuwanie 1 t „ K · 6026 
d f któ n s rac11 " ur1era 

e e w cery. - ł.ódzklego" - pod 
Kształtowanie ry· z J „ 6073 

~~!w::~:!~;~h HUODO j SDPZB~BS 
sposobów lecz:~ma. ADA ł.ó.tka meta-

ElektroterapJa. l . owe mos1ę· 

Dr. 

EDMUHD 

UKUJ 
Kilińskiego 143 
u przy Głównej : 
choroby wene• 
ryczne, skórne 
i dróg mocno• 
wych przyj mule 
od godz. 12 - 1 l/2 
od godz. 6112-81/2 

Choroby skórne 1 
weneryczne. 

Inc:ytut Rontgeno· 
lstzniczy i ~wintlo­

leczn!ez:y. 

Aleia Hoiclnukl nr. 21 
Przyjmufe od god11:. 

4-7. 

żne i niklowane, 
wózki dziecięce, ko 
łyski. umywał.fabr 
Tow. Akc. Konrad, 
Jarnusz:kiewicz: i 
S-ka poleca po ce­
nach fabrycznych 
Skład Mebli Wł. Ro 
miuowskiego Piotr­
kowska 116. I pię· 
tro front. tel. 21-61-
n Meble na raty, 
H pojedyńczo i 
komplety, gwaran· 
cja kilkuletnia. Od 

{ świe'tanie, zamiany 
Stolarnia Lubelska 
nr. 6, przy Naplór• 
kowskiego. 

Ta:iio na wypłatę 
obuwie Piotrkow· 

ska 37 w pod wó· 
rzu III-::ie weiśeie. 

Dianina do 1prnda· 
nia. Zamenhoffa 

16. m. 9. 6041 

Do sprzedania sklep . 
rzeźniczy z u­

rr:ądzeniem. Ulica 
Przejazd 76. 6072 

l!ortepian ~o nauki 
r wymaga1ący na­
prawv lub dobry 
kupię. Oferty pod 
"M e 1 a" wKurjer 
ł.ód11:ki". 

Sprzedam 2 palta 
damskie, fedno 

pluszowe, kołnierz 
futrzany. Pnejazd 
14 m. 20. oficyna. 

Maszyna krawiec­
. ka, nowa oka-

11:yfnie do sprzeda· 
nia. - „Torpedo" 
Pomorska 39. 5078 

PosadJ ! nrm. 
Zaofiarowane. 

Potrzebny zdolny 
czeladnik blachar 

ski. Wiadomość: Sło 
wlańska 4. 

Potrzeb0_n_y_o_,d_1_a-ra-z 
wotnica, samot­

ny z dobremi świa­
dectwami do Za· 
kładu Ogrodnicze­
go. Nowe Rokicie. 
ul. Szkoln11., 5066 
ftotn:eb;i prakty­
p kanci.f{yzjerscy, 
jeden obznajmiony 
w tym fachu. Wia· 
domość: Targowa 
37, fryzjer. 6067 

Pou:ukufe ałę od­
apr:r;edawcy •ka­

ucf' do maf!lcego 
się uruchomić kio­
sku pocztowego • 
trafiki& w Łodzi. -
Zgłos:zenia pitemn• 
K1ięgarnie poczto­
we „Lot" Lwów 
Mikołala 23. 
llonukuje planiety 
li' lub pianłatltl na 
stałe. - Cukiernia 
Piotrkow1ka 117. 
notraebne uczeni­
l' ce do pracowni 
sukien. Rzgowska 
71, m. 41. 6062 

Poszukiwane 

Doświadczona star­
cza caucaycielka 

francuskiego i nie· 
mleckiego ucząca 
metod, pogl21,dow" 
i freblowską poazu · 
kuje miejsca na 
stałe do dzieci lub 
na godziny. · może 
tet wyjechać. O­
ferty 1ub ~Małkow­
ska" do adminlttra­
cjł w Kur! Lódak. •. 

BiithalleP pr~r!· 
prowoedzenłe księ­
gowości w godzi­
nacł.i wieczorowych 
(od goda, S·ef po 
poł.) Łaskawe zgło­
szenia sub „buchal­
ter C. S.w. 

Samotna osoba w 
średnim wieku, 

pracowita. gospo­
darna, prawego cha­
rakteru poszukuję 
posady u starszego 
pana ewent, wdow· 
ca mo:te być z 
dziećmi. O,erty do 
niniejs;r;ego pisma 
pod "Samodzielna•. 

Osoba inteligentna 
w wieku średnim 

z dobremi referen· 
ej ami pon1.1kuje po­
sady zarządzającej­
gospodyni w mafąt­
ku. Gruntowna zna­
fomość kuchni, pie­
caywa, przyrządza­
nia wn:elkich kon• 
aerw, konfitur w 
aparacie „wecku• 
oraz mleczarstwa -
chowanie drobiu i 
t. p. Oferty w Ad­
ministracii "Kurie­
ra Lódz:kiego" pod 
„Zarz21,dzaj1'ca". 

Lokale I mieszkania 
Stancja dla uczniów 

W azelkie wygo­
dy. Opieka troskli­
wa. Pietrkowska 132 
Sokołowski. 
nokóf ~b,...,l'""o_w_a_n.,.-
l' przy rodainłe do 
wynajęcia dla inte­
ligentnej pani lub 
starszego pana, Wia 
domość ul, Radwań 
alea 40, m. 25. 

2. 3 pok~j;-ztro:" 
• chnią, wygoda­

mi. częściowo u­
me blow:me odst,. 
pię w śródmieściu. 
Oferty „Kajotw do 
administracil. 

Przyjmę na miesz­
kanie ncz:nia lub 

pana. mote być z 
całodi:iennem utrzy 
maniem. Główna 9, 
m. 8. 6069 

I d ł n~ 
l!ianino na godziny 
liJ dla gry. śpiewu 
do wynajęcia Karo­
ta 20, m . .S. 

Manicure 60 ~r.­
nauka 25 zł. -

Gdańska 138 róg 
Anny m. 6, od 10 
do 12 i od 6-8. 

( CENA PPF.NUMERATY: C I! N V O G L O S l E iq: Ogłoszenia zamiejscowe o 50 oroc. droteL 
Zagraniczne o 100 oroc. drożel. 

Dwie. sam 
nie 

dwóch o 
nich pan 
mtatrymonj 
ferty do 
Łódzkiego• 
Udarność". 

Osoba sa 
godnego 

teru, praco 
1podarna, 
1,tku w z 
chowość, 
je tą drog, 
go pana 
ni• wdow 
być z dzie 
do 11iniej1 
ama pod. 
Ułody,int 
Pl stat•clll! 
cayzna • bri 
jomości po 
t, drogą inl 
nej miłej I 
chownośeL 
weJ panier.il 
16 do 2ć. 
trymonjaln) 
teresowan1 
che~ 1kłaa1 
oferty oso bł 
piśmienni• 
czeniem f 
dla „B. D." 
3-6 p.p. 
wicza 27. 
nła Zacł1Z1 
skrecja z 
na. 

Zagubione M 
PJonstanty 
Ił ki, Dre 
63, z«ubil 
zawierafąC'! 
od paupod 
daną w fab 
Poznańskiej 
rótne pap! 

Dr. LI 

,ł(onto cze· 

kow e 

P. }~. O. 

W Łodzi z n!edz. do<l. Ilustr. -;;!eslęcq;nle zł. 4.20 

Dla robotników • „ „ „ 3.70 

Prze(! tekstem 40 noszy za wiersz milimetr. 1 lam. (strona 4 ramy} 
W tek~cle 40 „ 11 • . „ 1 „ . • 4 • ' 
Za tekstem 30 w • • • 111 „ I • ~ • 4 ' • 

Każda nówa oodwyżka obowlązuJe wszystkie łut nrZYle~ 
szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 

Za terminoWY druk ogłoszeń. komunikatów ł ofiar admf; 
nie odpowiada. 

„ ~1747. 
Na prowlt1cJt 

Zagranicą 
• „ 

„ 
111ekrologl M • • '. • T • • .4 „ 

„ 4·7° Komunikatv 30 • „ „ „ I • 111 4 "' 
„ 7.00 Zwvczafne 8 • „ „ „ ł • „ to łamów 

• 
„ 

Drobne IO gr .. poszukiwanie orac:v 5 ~·. >!a wyraz - nałmnlefsze ogło-
Odnoszenie do domu • „ • 30 szenie 50 e:r. Oe:loszenie nadesłane po godz. 1 wlecz. o 30 Proc. drnteJ. 

ArtvkulY. nadestane bez oznaczenia bonorarfam. uwatalł ~c 
bezpłatne. . K 

Rekoolsów zarówno ufvtvch lak I odrzuconycłi relłakcla nletl 
.,Kurier Łódz:ki" i .. Łódzkie Echo Wieczorne" łąo:znie z odnoszeniem do domu zł. 6.90 miesięcz:nie . --------------··--------------

---------~--~----""""' ________ ,_.,...,,,~ 
Redaktor Naczelny: Odbito we własnej drukarni uL Zawadzka Nr. 1 Wydawca: 'Jan Stypułkowski. 

c..ław GumkowskL s upowa!uleuia T-wA Drukarsko-W:vdawnl~e10 Sg. 
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